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CZĘŚĆ URZĘDOWA
Jej e. i k. Wysokość Najdostojniejsza 

Arcyksiężna I z a b e l l a ,  małżonka Jego ces. 
i król. Wysokości Najdostojniejszego Arcy- 
księcia Fryderyka, powiła w piątek 6 b. m. 
szczęśliwie córkę. Stan Najdost. Arcyksię- 
żnej i nowo narodzonej Arcyksiężniczki jest 
zupełnie normalny.

Linz, 7 stycznia 1881.
Dr. D i r n h o f e r .  w. r. 

prymaryusz.

Wskutek wybuchu księgosuszu w Ga- 
licyi, węg. Ministerstwo rolnictwa, handlu i 
przemysłu, rozporządzeniem z dnia 21 gru­
dnia 1881 r. 1. 44854 zarządziło w myśl 
§. 3 art. XX. ustawy z 1874 r. strzeżenie 
granicy węgierskiej. Ż tej przyczyny wiee- 
żupan komitatu Eperies pod d. 24 grudnia 
1881 r. 1. 15825 wyznaczył jako miejsce 
wchodu, stacyę Orló i tylko koleją żelazną 
Eperies-Orló mogą być transportowane bydło 
i towary. Na "miejscu wchodu ustanowiona 
komisya sprawdzać będzie świadectwa pocho­
dzenia i świadectwa zdrowia Nadto granica 
węgierska zamkniętą została z wyjątkiem 
wyżej oznaczonego miejsca wchodu. Co się 
podaje do powszechnej wiadomości.

Z c. k. Namiestnictwa.
We Lwowie, d. 29 grudnia 188!.

CŻĘŚĆ NIEUEZĘDOWA
Livów, 9 stycznia.

Zadanie i rezultat misyi tureckiej 
w Berlinie i Wiedniu sprowadzono do 
miary właściwej. Wieść pierwotna, że 
chodzi tu o zawarcie przymierza za­
czepno - odpornego z Niemcami, już w 
pierwszej chwili wydała się tak nie­
naturalną, że mało kto mógł jej jakie 
znaczenie przypisać. Dopóki Turcya 
przynajmniej nominalnie była mocar­
stwem, można było coś podobnego 
przypuścić, dziś jednak mowa być mo­

że tylko o zbliżeniu się Turcyi do pe­
wnego mocarstwa w pewnym specyal- 
nym celu lub dla zapewnienia sobie 
opieki albo obrony na pewne wypad­
ki. O wiele zrozumialszą dla świata 
politycznego była misya , turecka w 
Wiedniu. Jakkolwiek Niemcy wzięły 
inicyatywę w zwołaniu kongresu ber­
lińskiego, jakkolwiek ks. Bismarck wy­
mierzył pierwszy i rozstrzygający cios 
na stypulacye sanstefańskie, to jednak 
nie Niemcom lecz Austryi traktat ber­
liński wyznaczył główną rolę w dal­
szym rozwoju stosunków na półwyspie 
bałkańskim. Rzecz więc naturalna, że 
Turcyi troska o egzystencję każe za­
wiązać i utrzymywać jak  najlepsze 
stosunki z Austryą, Przed traktatem 
berlińskim była jeszcze w Stambule 
liczna i poważna szkoła dyplomatów, 
która broniła zdania, że przyszłość 
Turcyi znajdzie najlepsze zabezpiecze­
nie w poddaniu się życzeniom i roz­
kazom Rossyi. Po traktacie berlińskim 
szkoła ta jeszcze jakiś czas zachowa­
ła pewien wpływ, ale było to już nie- 
naturalncm, była to raczej groźba i 
działanie na przekór Zachodowi, a więc 
akt polityki desperackiej. Dopóki suł­
tan i tureccy mężowie stanu nie zwąt­
pili zupełnie o możliwości utrzymania 
sio w Europie, zwrot musiał wy dawać 
się koniecznym i nastąpił też rzeczy­
wiście. Dziś Turcya szuka i znajduje 
CStffct oparcia w Austryi, jako potę­
dze Konserwatywnej, która nigdy nić 
propagowała zupełnego przewrotu nad 
Bosforem, t.j. wykreślenia europejskiej 
Turcyi z karty, która i dziś, nie my­
śląc o żadnej polityce awanturniczej, 
nietylko nie godzi na zagładę pań­
stwa ottomańskiego, lecz owszem che-• ' i °tnie pomogłaby mu wejść stanowczo 
na drogę tych reform i ulepszeń, bez 
których Turcya zawsze widnieć się mu­
si zagrożoną w swojej egzystencji. 
Mając życzliwość Austryi zapewnioną, 
Turcya może być także spokojną o

'kiemcy, które jawnie i stanowczo przy­
znały się do wspólności interesów z 
Austryą na półwyspie bałkańskim.

To świeże zbliżenie się Turcyi do 
Aństryi sprawić musi wrażenie nie­
tylko w Rossyi, lecz i na Zachodzie. 
Znaczenie polityczne kalifatu zmalało 
wprawdzie tak samo jak  terytoryum 
sułtańskie w Europie, ale ostatecznie 
zawsze i ta nominalna powaga sułta­
na, to kwestyonowane ale nie zanego­
wane w sposób nieodwołalny prawo 
zwierzehnicze Turcyi nad krajami, 
o które teraz waśnią się i współza­
wodniczą między sobą państwa zacho­
dnie, wystarczyć może w danym razie 
do nadania wypadkom innego zwrotu, 
do zagrożenia lub zaszachowania zbyt 
śmiałego zapędu niecierpliwych aspi­
rantów do sukcesyi tureckiej.

W tej roli czynnika wpływające­
go w podwójnym kierunku na dwie 
grupy państw i dwa światy polityczne, 
osobliwie zaś w roli tamy, stawiającej 
opór wybujałym dążnościom agres- 
sywnym i aneksyjnym, Turcya tak 
samo jak np. Belgia na Zachodzie, 
miałaby jeszcze przyszłość przed sobą, 
mogłaby nawTet czuć się więcej zabez­
pieczoną tą rolą i wypływającym ztąd 
w konsekwencji protektoratem mo­
carstw, aniżeli dawną dzielną wpraw­
dzie, lecz zdezorganizowaną armią. 
Żeby jednak Turcya uzyskać mogła 
na Wschodzie taką polityczną .rację 
bytu i takie neutralne ale ważne s ta ­
nowisko, do tego potrzebnem jest prze- 
dewszystkiem zaprowadzenie reform 
od dawna za niezbędne uznanych i 
poniekąd już obmyślanych, potrzebnem 
jest odrodzenie się na państwo dru­
gorzędne, ale dobrze zorganizowane. 
Dlatego dopiero od przyszłych dyspo- 
zycyj sułtana zawisło osiągnięcie tych 
korzyści, jakie już dziś missyi turec­
kiej wróżą.

Iowa procedura cywilna
w k o m i s y i  p r a w n i c z e j .

W ie d e ń , 6 stycznia.
( ć r ) Podawszy w nieco opóźnionych w 

skutel zbiegu okoliczności artykułach wnio­
ski referenta do rządowego projektu nowej 
procedury cywilnej pos. M a d e j s k i e g o ,  
których rdzeniem był postulat zaprowadze­
nia kolegialnych sądów powiatowych, win­
niśmy czytelnikom zdać także sprawę z o 
brad komisyi prawniczej nad temi wnioska­
mi, a to tern więcej, że zdecydowany już w 
zasadzie los tych wniosków mocno obchodzi 
Galieyę nietylko pod względem sądownictwa, 
lecz także z przyczyn ekonomicznych, a da­
lej, że obrady komisyi prawniczej nad wnio­
skami pos. Madejskiego stanowiły wyłącznie 
przedmiot komisyjnej dyskusji ogólnej nad 
całym projektem nowej procedury cywilnej, 
co wobec okoliczności, że projekt zawiera 
przecież inne jeszcze momenty dla dyskusyi 
ogólnej, stwierdza poniekąd doniosłość owych 
wniosków, nakoniec, że na podstawie zapa­
dłych uchwał zaraz po ponownem zebraniu 
się Rady państwa w miesiącu bieżącym ma 
się rozpocząć dyskusya szczegółowa, którą; 
chociażby tylko w rezultatach swych, a nie 
z przebiegu swego doszła do wiadomości 
czytelników, byłaby im niezrozumiałą, gdyby 
wprzód me byli objaśnieni o przebiegu dy- 
skusyi ogólnej.

Przystępując tedy do treściwego zda- 
uĘ? sprawy z rzeczonych obrad, nadmienia­
my, że, co o nich dotychczas pojawiło się w 
dziennikach, było w przeważnej części wię­
cej niż niedokładne, w znacznej części zaś 
także tendencyjne, gdy tymczasem o niuiej- 
szem sprawozdaniu naszem mamy prawo po­
wiedzieć, że mimo treściwości swej (bo o- 
brady zajęły sześć posiedzeń) jest wyczer­
pujące, a przy tern najzupełniej autentyczne.

Pierwszy należał się w komisyi głos 
referentowi p. M a d e j s k i e m u ,  który, wy­
kazawszy w obszernym wywodzie wstępnym, 
że rządowy projekt nowej procedury cywil­
nej, opierający się na zasadach ustności nie 
francuskiej, lecz niemieckiej, jest dobrą i 
właściwą podstawą pomyślnej reformy są­
downictwa cywilnego w Austryi, uważał je­
dnak niektóre zmiany za niezbędne i przed­
stawił je w znanych wnioskach swoich, wy­
pływających głównie z odmiennych od pro-
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Tiiians ubiegłego roku. Nie wszystkiemu on winien. 
K orzjśei i niebezpieczeństwa postępu. Pomocnicy 
śmierci. Środki obrony. JIruga wiosna. Bazar nowo­
roczny i jego powodzenie. Wpływ polityki. Panora­
ma Belfortu i kilka innych. Cały Paryż w Brukselli.

Herodyadc Kntuzyazm a priori.

Słońce pierv zy raz dopiero spojrzało 
na ziemię w roku Pańskim 1882, a już po­
przednik jego należy do przeszłości, do ka- 
tegoryi wspomnień, niestety wcale nie we­
sołych ani przyjemnych. Odwieczny zwyczaj, 
świadczący o pobłażliwem w ogóle usposobie­
niu natury ludzkiej , każe nad mogiłą każde­
go nieboszczyka wyliczać same tylko jegb 
zasługi, albo w najgorszym razie milczeć. Be 
mortuis aut benc aut nihil. I ja radbyrn wy - 
szukać choć kilka rysów, w imię^ który i 
mógłbym na zakończenie powiedzieć: Niech 
mu lekką będzie historya, która pamięć jego 
na kartach wieczności zapisze! Ale na nie­
szczęście zwracając się pamięcią w tak świe­
że jeszcze dzieje, jeżeli tam przypadkiem było 
coś pochwały godnego, drobnych ty c h , ja­
snych chwil nie podobna prawie dopatrzyć 
w ciągłym szeregu strasznych katastrof.

Tu oto czterysta zwęglonych ciał posę­
pnym szeregiem zbliża się do cmentarza w 
W iedniu, a w tym samym prawie czasie (16 
górników zaduszonych gazem kopalni pokry­
wa żałobą całe prawie miasteczko belgijskie. 
Miesiącem pierwej w Boulogne sur-mer bli-

I sko s®  kobiet i przeszło dwieście dziec, zo­
stały nagle jedne wdowami, drugie sierota­
mi , nie mając nawet tej ostatniej pociechy, 
żebj-^apłakać nad zwłokami ty ch , których 
im śmierć wydarła , bo morze nie oddało na­
wet ciał swoich ofiar. Kilka tygodni pierwej 
prawie pod bramami Paryża widzieliśmy bli­
sko sto osób zgniecionych, zdruzgotanych, 
poszarpanych w kawały, przez uderzenie 
pospiesznego pociągu , a mała mieścina la 
Fertó, której towarzystwo orfeoniśtów znaj­
dowało się w tym pociągu, całe pokryło się 
żałobą. W Marsylii załamanie się galeryi cyr­
ku zabiło przeszło 50 osób, a jeszcze dawniej 
teatr w Nicei z artystami i widzami objęty 
został wszystko niszczącym.-płomieniem....

Ileż to innych śmiertelnych żniw tego 
rodzaju znaleźlibyśmy, przeglądając codzien­
ne zapiski kroniki współczesnej. (Statki, pa­
rowce i żaglowce, rozbijające się wzajemnie 
na morzu a nawet na Tamizie, i zatopione 
z kilkuset podróżnymi całe pociągi wpadają­
ce z załamanego mostu w niezgłębione nurty 
rzeki z całym swoim żywym ładunkiem!

Możnaby prawie powiedzieć, że śmierć, 
która dawniej dla nienasyconej swojej chci­
wości ofiar miała gorliwych i niezmordowa­
nych dostawców w ciągłych wojnach i zacię­
tych b itw ach , nie chce zrzec się swoich ob­
fitych uczt i szuka nowych środków zbiera­
nia do nich matoryału. Cywilizacja usiłuje 
usunąć przyczyny wojen, ale zato tu i ówdzie 
gromadząc tłumy pod pozorem zabawy albo 
ważnych interesów nie baczy na bezpieczeń­
stwo miejsca i warunków, a to wystarcza 
chciwej na życie ludzkie żniwiarce do skrzę­
tnego użycia zabójczej kosy.

Dawniej także, jak świadcząc kroniki, 
śmierć dla zapełnienia swojej kostnicy i za­

pobieżenia przeludnieniu, posługiwała się pe- 
ryodycznemi, straszliwymi zarazami. Nauka 
i niezmordowane studya i doświadczenia wy­
nalazły sposoby zapobieżenia lub przynajmniej 
zmniejszenia gwałtowności tych zabójczych 
zaraz, ale zato jednocześnie wynaleziono parę, 
fulminaty, dynamity i t. p., które hurtem wy­
syłają na cmentarz ofiary oszczędzone przez 
cholerę i dżumę. A co do wojen, których li­
czba umniejszyła się rzeczywiście w naszych 
czasach, śmierć nic na tem nie traci, bo je ­
śli ludy mniej często walczą z sobą, zato za­
bijają się wzajem na większą skalę. Z pęka- 
jącemi kilkoeentnarowemi bom bam i, karabi­
nami strzelającemi pospiesznie, kartaczowni­
cami , kruppam i, torpilami i innemi „świe- 
tnem i“ owocami postępu, dzisiejsze bitwy 
dają w rezultacie 30 do 40 tysięcy poległych, 
kiedy w tak okrzyczanych krwawych bitwach 
pod Marignan i Poitiers było ich tylko 5 do 
6000.

Widocznie śmierć jako nieprzejednany 
wróg ludzkości pilnie śledzi każdą _ zmianę, 
jaką nauka albo obyczaje wprowadzają w wa­
runkach życia , żeby ją  zaraz zwrócić na swo­
ja korzyść, należy nam więc w interesie do­
brze zrozumianej własnej obrony czuwac pil­
nie nad jej zgubną działalnością i paialiżo- 
wać ją, ile się da, nie zaś ułatwiać jej dzieło 
maszczenia nieostrożnością lub niezaradnością 
naszą. Bo szczerze powiedziawszy, we wszy­
stkich katastrofach , które musieliśmy zano­
tować na rachunek ubiegłego roku, on wła­
ściwie był tylko nieodpowiedzialnym świad­
kiem śmiertelnych skutków własnej naszej 
nieoględności i zaślepienia. Chwytamy chci­
wie każdy postęp, jaki nam przygotuje nauka, 
a nie dajemy jej czasu do uzupełnienia tych 
postępów koniecznemi ostrożnościami. Nauka

i nie spoczywa i nie chce spocząć — pozwól- 
myż jej studyować parę , gaz , elektryczność 
tak, żeby one same mogły zabezpieczać nas 
od przypadków, jakie wywoływać mogą. Niech 
te nowe siły nauczą się zatrzymać w biegu 
pociągi, zapobiedz ich nagłemu i nieprzewi­
dzianemu spotkaniu się, niech okrętom po­
zwolą widzieć lub słyszeć zbliżające się nie­
bezpieczeństwo, niech oświetlają koleje, mo­
rza i rzeki, i niech spekulacja, która tak chci­
wie eksploatuje każdą nową zdobycz nauki, 
zmuszoną będzie koniecznie opłacac zarazem 
środki ostrożności.

Uderzmy się w piersi i przyznajmy, ile 
sami w wielu razach przykładamy się do po­
większenia złego. Piętnaście minut w ystar­
czyłoby do wypróżnienia pełnego teatru, gdy­
by szalony popłoch nie zatarasował od razu 
wszystkich drzwi i schodów, tam nawet, gdzie 
ogień nic groził bezpośrednicm, gwałtownem 
niebezpieczeństwem, a cóż dopiero powie­
dzieć o ostatniej katastrofie w Warszawie, 
gdzie żadnego niebezpieczeństwa nie było, a 
jeden okrzyk tyle ofiar pozbawił życia?

Miejmy nadzieję, że będziemy nadal 
ostrożniejsi i roztropniejsi, i że od dziś za 
o65 dni weselej będziemy mogli mówić o 
upłynionym roku!

A zaczyna się on jakoś obiecująco; po­
goda prawdziwie wiosenna , ruch na bulwa­
rach przy zwykłych noworocznych kramikach 
niesłychany. Od dziesięciu lat drobny prze­
mysł , spekulujący na kolendowe podarunki, 
nie robił takich świetnych interesów, a wi­
docznie nie liczył na to, bo napróżno, staran­
nie przebiegając podwójną linię tych różno­
rodnych kramików, szukaliśmy czegoś zupeł­
nie nowego, jakiegoś z tych dawnych cacek 
kwestyi i innych figielków, które zwykle wy ’



jektu rządowego zapatrywań referenta na 
kwestyę rozgraniczenia kompetencyi.

Projekt rządowy rozdziela kompetencyę 
w ten sposób, że spory, których przedmiot 
nie przenosi wartości 300 zł., przekazuje są­
dom powiatowym, a więc rozpoznaniu i wy­
rokowi jednego sędziego, spory wyższej war­
tości zaś sądom kolegialnym, mianowicie dzi­
siejszym sądom krajowym i obwodowym, 
które to obie kategorye krajowemi nazywa 
W ocenieniu tego punktu projektu rządowe­
go referent wychodzi z założenia, że przy 
uregulowaniu drogi prawa rozstrzygać po­
winny dwa wzglądy: państwo z obowiązku 
swego powinno urządzić wymiar sprawiedli­
wości tak, aby poszukująca go ludność miała 
rękojmię, że wyroki będą słuszne, tudzież 
aby koszta połączone z poszukiwaniem wy­
miaru sprawiedliwości były dla ludności przy­
stępne, czyli krótko mówiąc, ażeby wymiar 
sprawiedliwości był dobry i tani. Przekaza­
nie zaś sądom krajowym sporów, które sta­
nowią główną sferę interesów ludności wiej­
skiej, tak dalece nie odpowiada wymaganiom 
taniości sądownictwa, że owszem zdaniem 
referenta równa się wprost utrudnieniu wy­
miaru sprawiedliwości dla tej najliczniejszej 
klasy ludu. Obszary bowiem sądów krajo­
wych tak są rozległe, siedziba ich od miejsc 
zamieszkania ludności tak odległa, że strony, 
mając przed sobą stratę czasu i ogromne 
koszta, a nadto jeszcze trudności wynikające 
ztąd, iż częstokroć ani miasta, w którem sąd 
urzęduje, ani stosunków w niem nie znają, 
muszą niekiedy raczej zrzec się słusznego 
procesu, nim się odważą na przedsięwzięcie 
prawnych kroków. Kilkakrotnie już tak rząd 
(w normie jurysdykcyjnej z r. 1850, w zary­
sach ustroju sądowniczego z r. 1861 i w 
projekcie z r. 1867), jak Izba poselska (w 
latach 1870 i 1873) oznaczyły 500 zł. jako 
granicę, do której sięga główna sfera inte­
resów ludności wiejskiej w sądownictwie i 
we wszystkich dotychczas pracach ustawo­
dawczych trzymano się zasady, że spory, 
których przedmiot nie przenosi wartości 500 
zł., do kompetencyi sądów krajowych nale­
żeć nie mogą i nie będą. Z drugiej strony 
atoli przekazanie wszysfkich spraw do wy­
sokości 500 zł. sądom powiatowym, t. j. je ­
dnemu sędziemu, wydaje się referentowi nie- 
zgodnem z prawem ludności do poręczenia 
jej słusznego wymiaru sprawiedliwości, jak 
niemniej uiezgodnem z samą zasadą ustno- 
ści i swobodnej oceny dowodów, na której 
opiera się projekt nowej procedury cywilnej. 
Kompetencya jednego sędziego, zdaniem re­
ferenta, powinna nie wychodzić poza sprawy 
drobne i kwalifikujące się z reguły do szyb­
kiego załatwienia.

Ohcąc przeto dla spraw ludności wiej­
skiej już w pierwszej instancyi urządzić są­
downictwo, łączące w sobie rękojmie dobro­
ci i taniości, a względnie przystępnośc a 
bacząc na to, że finanse państwa nie pozwa­
lają spodziewać się znacznego pomnożenia 
sądów krajowych (krajowych w rozumieniu 
projektu rządowego), proponuje referent urzą­
dzenie powiatowych sądów kolegialnych, któ- 
rymby powierzono spory od 150 zł. do 500 
zł., tudzież spory realne i spadkowe, nie ty­
czące się dóbr tabularnych. Sądy te byłyby 
powiatowemi w ścisłem tego wyrazu znacze­
niu, albowiem sąd kolegialny powstałby z do­
tychczasowego monodykastycznego sądu po­
wiatowego w każdej siedzibie storostwa.

stępowały w tym kilkodniowym bazarze i nie­
raz przynosiły wynalazcy, stosunkowo biorąc, 
kolosalną fortunę. Szczerze mówiąc, nie bar­
dzo dziwimy się tegorocznemu brakow i, bo 
w ostatnich kilku latach jakby umyślnie 
zamówione właśnie na te kilka dni deszcze, 
zimna, nawet zupełne burze ciężko uczuć się 
dały tym pracowitym biedakom, co przez 
cały rok w wolnych od codziennej zarobko­
wej pracy chw ilach, przygotowywali cierpli­
wie te drobiazgi, mające im zapewnić za­
płatę zaległego komornego i może dla dzieci 
przyodziewek.

Może też więcej niż kiedykolwiek wszy­
stko ogarniające namiętności polityczne nie 
zostawiły dość czasu tej niegdyś wyłącznie 
pracą zajętej klasie, której dziś pewni inte­
resowani w tem agitatorowie wm aw iają, że 
jest wszechwładnym ludem, żeby ujętymi na 
tę wędkę według swoich widoków kierować. 
Kto wie, możeby nawet wystawa noworocz­
nych kramików zupełnie była chybiła, gdyby 
nie to, że na szczęście polityka od kilku ty­
godni prawie zupełnie usnęła i nie zabiera 
się na przebudzenie jak w dniu 8 b. m., a 
do tej daty bazar bulwarowy zakończy swój 
byt nietylko zgodnie z urzędowem rozporzą­
dzeniem , ale według wszelkiego podobień­
stwa dla braku towarów, które bez przerwy 
tłocząca się publiczność prawie z rąk sobie 
wyrywa.

Pogoda daje dobry humor, a dobry hu­
mor budzi pragnienie zabawy i szuka jej, 
gdzie tylko można. Tym razem , jak zawsze, 
nie brak jej Paryżanom , a co ważniejsza, 
nie brak im nowości, co tutaj bardzo popła­
ca. Tak przynajmniej wnioskować należy, sko­
ro pewne towarzystwo kapitalistów nie wa­
hało się rzucić przeszło trzy miliony fran-

W jaki sposób sądy te byłyby złożone i 
urządzone i jak urządzenie ich byłoby połą­
czone nawet z mniejszym dla skarbu kosz­
tem, niż go wymaga wykonanie samego pro­
jektu rządowego, nad tem referent szeroko 
się rozwodzi, my zaś pomijamy jego wywo­
dy jako już czytelnikom znane.

Sprawujący ministerstwa sprawiedliwo- 
śei p. dr. P r a ż a k ,  który już przy wniesieniu 
projektu nowej procedury cywilnej wyraźnie 
stwierdził, że jest to dzieło nie rządu teraź­
niejszego lecz dawniejszego, pozostawił obro­
nę projektu głównie organom ministerstwa. 
Pan minister dr. Prażak, zabrawszy głos po 
referencie, zwrócił się tylko do komisyi 
z proźbą, aby wnioski referenta z wielką 
oględnością zbadać zechciała, oświadczając, 
że rząd bez gruntownych i szczegółowych 
studyów nad doniosłością proponowanej no­
wej instytucyi nie mógłby zaprowadzić kole­
gialnych sądów7 powiatowych.

Komisarz rządowy radca ministeryalny 
dr. H a r r a s o v s k y  występuje przeciw wnio­
skowi urządzenia kolegialnych sądów powia­
towych. Niedogodności wielkich obszarów są­
dów obwodowych — powiada pan komisarz 
rządowy — położonych zazwyczaj nad drogą 
żelazną, nie są tak wielkie, żeby usprawie­
dliwić tak radykalny ku usunięciu ich spo­
sób, jakim jest wniosek o zaprowadzenie są­
dów kolegialnych po powiatach. Tylko sto­
pniowe zwolna pomnażanie sądów obwodo­
wych jest naturalnym na to sposobem. Naj­
większe niedogodności są w Galicyi i na Bu­
kowinie, ale po części zaradzi się im przez 
utworzenie sądów obwodowych w Wadowi­
cach i w7 Suczawie. Sytuacya Galicyi tak 
wschodniej jak zachodniej nie tak bardzo się 
różni od stanu rzeczy w Poznańskiem i w7 
Pomeranii (pan komisarz rządowy chciał o- 
czywiście powiedzieć: w Poznańskiem i w 
Prusiech Królewskich, czyli tak zwanych Za­
chodnich); w porównaniu z innemi krajami 
austryackiemi także Galicya nie jest tak bar­
dzo upośledzona. Co się tyczy finansowej 
strony wniosku referenta, koszta urządzenia 
powiatowych sądów kolegialnych byłyby o 
wiele większe, niż referent oblicza. Na czele 
sądów tych trudnoby postawić zwykłych sę­
dziów; musieliby to być radcy sądu krajo­
wego, a ztąd płaca większa; dalej wypada­
łoby pomnożyć persona! kancelaryjny i roz­
przestrzenić budynki sądowe. Beferent za 
mało prźeznacza sędziów na każdy sąd taki 
(3’5), bo trzeba uwzględnić potrzebę zastęp­
stwa i zatrudnienie sędziów w sprawach le­
żących poza kompetencya kolegialną, tudzież 
okoliczność, że czynność dotychczasowych są­
dów miejsko-delegowanych znacznieby się 
pomnożyły wskutek przekazania im sporów 
realnych i spadkowych. Z powodu kolegial­
nego załatwienia spraw, a więc poświęcania 
czasu swego przez trzech sędziów naraz je ­
dnej tylko sprawie, trzeba liczyć po 5ciu sę­
dziów na jeden powiatowy sąd kolegialny. 
Zaprowadzenie sądów tych nie uczyniłoby też 
wymiaru sprawiedliwości tańszym, lecz ow­
szem podrożyłoby go, bo dla dwu trzecich 
części ludności sprawy, których objekt przed­
stawia wartość 150 do 300 zł., a które we­
dle projektu rządowego mają należeć jeszcze 
do kompetencyi zwykłych, dzisiejszych są­
dów powiatowych, czyli do jednego sędziego, 
stałyby się przedmiotem sądu więcej oddalo­
nego. Do tego jeszcze przymus do przybie­
rania sobie adwokata, jak chce referent, stał-

ków dla zmienienia w gruzy dawnej Cafe 
parisien , którą niegdyś dla jej dwudziestu 
czterech bilardów od rana do północy zapeł­
niały tłumy różnej_ klasy amatorów — i dla 
wzniesienia na jej miejscu wspaniałego za­
kładu, w któryrn ma się wkrótce pomieścić 
nowy, jak zapowiadają, świetny teatr, a gdzie 
od niejakiego czasu tłoczą się ciekawe tłumy, 
żeby zobaczyć panoramę przedstawiającą obro­
nę Belfortu, bohaterskiego miasta, które do­
piero poddało się na formalny rozkaz rządu 
narodowej obrony i którego wytrwałemu opo­
rowi winna F ran cy a , że przy ostatecznych 
układach o pokój, ta ważna twierdza wscho­
dniej granicy przy niej _ pozostała.

Bitwa z 25 stycznia 1871 oddaną tu jest 
w całości i szczegółach z uderzającą dokła­
dnością i nieporównanym efektem. Na pierw­
szym p lan ie , jak zwykle w tego rodzaju o- 
brazach, przedmioty przedstawiają się in na­
tura. Drzewa poszarpane kartaczam i, gruzy 
rozbitych murów, zwłoki poległych żołnierzy, 
kruki unoszące się nad krwawem polem, 
wszystko jednem słowem łączy się tak sztu­
cznie z dalszym ciągiem malowanym na płó­
tnie, że illuzya jest najzupełniejszą. Gdzie 
zwrócimy oczy, spotykamy coraz nowe sceny 
walki na niezmierzonej prawie okiem prze­
strzeni. Efekty śniegu , szare tony zimowego 
d n ia , oddane są w uderzający sposób. Jest 
to dzieło p. C astellani, znakomitego dekora­
tora , który tem lepiej odpowiedzieć mógł 
swemu założeniu, że w kampanii 1870— 71 
roku miał czynny i zaszczytny udział.

O ogromnej tej pracy możemy powziąć 
wyobrażenie dowiedziawszy się, że malowa­
nie pokrywa 3000 metrów kwadratowych 
płótna. Dzięki elektrycznemu światłu, pano­
rama Belfortu otwartą jest od godziny dzie-

by się wobec braku adwokatów po małych 
miastach bardzo uciążliwym. Bardzo niebez­
pieczny — wedle dalszych wywodów pana 
komisarza rządowego — jest federalizm są­
downictwa, ukryty w wnioskach referenta. 
Wedle nich bowiem spory realne i spadkowe 
mają po większej części należeć do kompe­
tencyi kolegialnych sądów powiatowych, a 
ponieważ trzecią instancyą od tychże sądów 
mają być wyższe sądy krajowe, przeto usu­
nęłoby się te nader ważne sprawy sądowni­
cze z pod jurysdykcyi najwyższego trybunału, 
do którego dziś należą, na czem ucierpiałaby 
jedność sądownictwa i jednolitość jurysdyk­
cyi. Kolegialne sądy powiatowe stałyby się 
punktem grawitacyjnym całego sądownictwa 
cywilnego, a ani ich skład osobisty, ani sie­
dziba ich nie dawałaby takich rękojmi, ja ­
kich się po kolegium sądowem wymaga. Or- 
ganizacya kolegialnych sądów powiatowych 
nie byłaby zdrową podstawą dla zreformowa­
nej procedury cywilnej.

Tyle pan komisarz rządowy.
Przeciw wywodom jego polemicznie wy­

stąpił pos. T o n  k i i ,  który niedogodności 
wynikające z wielkiej rozległości obszarów 
sądów obwodowych poczytuje za bez poró­
wnania większe, niż je przedstawić usiłował 
pan komisarz rządowy. Są one stwier­
dzone praktyką i doświadczeniem, gdy tym­
czasem wywody pana komisarza rządowego 
są wyłącznie teoretyczne. Zaprowadzenie kole­
gialnych sądów powiatowych zaleca się też 
z uwagi na obarczenie sądów krajowych spra­
wami kryminalnemi i na wynikającą ztąd o- 
koliczność, że posiadają wielu sędziów wy­
trawnych w kryminalistyce, ale mniej wpra­
wnych na polu procesu cywilnego, których 
zyskują tylko przez awansowanie zwykłych 
sędziów powiatowych. Dlatego też twierdze­
nie pana komisarza rządowego, jakoby sena­
ty cywilne sądów krajowych dawały więcej 
rękojmi dobrej jurysdykcyi od kolegialnych 
sądów powiatowych, bynajmniej nie jest 
trafne, zwłaszcza gdy się zważy, że nikt 
przecież nie przeszkadza rządowi wybrać naj­
zdolniejszych sędziów powiatowych i adjun- 
któw do obsadzenia kolegialnych sądów po­
wiatowych.

Pos. W e e b e r  oświadcza się przeciw 
nowej tej instytucyi, z którą byłoby połączo­
ne rozdwojenie granicy kompetencyjnej. Po­
mnożenie sądów obwodowych w Galicyi i 
na Bukowinie będzie właściwszym, a może 
i nie o wiele droższym sposobem ku zara­
dzeniu niedogodnościom.

Pos. M a g g  mniema, że jeden sędzia 
wskutek poczucia większej odpowiedzial­
ności może słuzniejsze ferować wyroki od 
kolegów sądowych po powiatach; głównie 
jednak oświadcza się przeciw kolegialnym 
sądom powiatowym ze względu na niebezpie­
czne naruszenie jedności sądownictwa w ca- 
łem państwie.

Pos. G r u n w a l d  pragnie, aby rząd 
nioco dokładniej przedstawił i uzasadnił swo­
je zarzuty przeciw kolegialnym sądom po­
wiatowym, niż to uczynił pan komisarz rzą­
dowy. Z jego bowiem wywodów można było 
wyrozumieć właściwie tylko tylko, że on by­
najmniej nie przemawiał zaustnem  postępo­
waniem w procesie cywilnym. Główny zarzut 
przeciw kolegialnym sądom powiatowym był 
wzięty z dziedziny finansowej; ale prócz ar­
gumentu o kosztowności nie było w nim do­
wodów, niebyło liczb. Niech rząd przedstawi

siątej zrana do jedenastej wieczorem i przez 
ten cały czas przy wejściu czekają długie 
szeregie amatorów, bo rotunda przeznaczona 
dla widzów zaledwie do stu osób naraz po­
mieścić może.

Nigdzie może legenda o owcach Pa- 
nurga nie sprawdza się na każdym kroku tak 
jak w Paryżu, bo inaczej jakżeby wytłuma­
czyć sobie, że po trzydziestu latach, w ciągu 
których Paryż poprzestawał na jednej panora­
mie, naprzód bitwy pod Solferino, a następnie 
oblężenia Paryża, dziś od razu mamy już 
dwie nowe panoramy, tę o której mówię po­
wyżej, i drugą przedstawiającą szarżę kirasye- 
rów pod Reichshoffen, a która urządzona jest 
z równą jak tamta wspaniałością i nie mniej­
szym kosztem przy ulicy Stgo Honoryusza 
w miejscu, gdzie przez wiele lat istniał sławny 
bal V alentino; a nadto budują się i już są 
bliskie ukończenia jedna na polach Elizejskich, 
w miejscu dawnego teatru Folies Marigny, 
druga na placu Mazas przy moście Austeri- 
ckim i dwii czy trzy jeszcze, mniejsze za­
pewne, w takzwanych Quartiers excentriques, 
bo cóżby to było, żeby le peuplc sourerain 
na Bellevue albo Charonne nie miał tego, 
co dla tych sacres aristos przygotowuje się 
w ich uprzywilejowanych cyrkułach! Nie wie­
my jeszcze, jakie będą przedmioty tych przy­
szłych panoram, bo to są do pewnego czasu 
sekreta malarskich pracowni, możemy tylko 
dodać, że w tych pracowniach nie dla samego 
tylko Paryża przygotowują się panoramowe 
niespodzianki, ale i dla M arsylii, Lyonu i 
Bruxelli, które także nie chcą w niczem ustą­
pić Paryżowi.

(Dokończenie nastąpi.)
J .  B o h d a n

obrachunki w liczbach, jak to uczynił refe­
rent w swoim wniosku. W ogólności w7ywo- 
dy pana komisarza rządowego trącą teoryą i 
rutyną biurową; w życiu, w rzeczywistości 
rzeczy inaczej się przedstawiają; potrzeby 
rzeczywiste przemawiają za kolegialnemi 
sądami powiatowemi. Co się tyczy za­
rzutu przeciw przyjęciu wyższych sądów 
krajowych za trzecią instancyę od sądów po­
wiatowych, tak dzisiejszych, jak i nowopro­
jektowanych kolegialnych, można zarzut ten 
wziąć na seryo tylko w tem rozumieniu, [że 
strony w wielu wypadkach byłyby pozbawione 
jurysdykcyi najwyższego trybunału. Mówca 
ma jednak do wyższych sądów krajowych 
najzupełniejsze zaufanie i jest przekonany, 
że gdy się im ulży ciężaru dzisiejszej ich 
p racy , ludność chętnie przyjmie je za trze­
cią instancyę. Co się tyczy umysłowego 
zmarnienia sędziów przy kolegialnych są­
dach powiatowych, o czem nakoniec wspo­
m niał pan komisarz rządowy, wszakże tego 
jeszcze więcej wypadałoby lękać się u sę­
dziów7 przy dzisiejszych sądach powiatowych, 
a jednak im to wedle projektu rządowego 
mają przypaść sprawy tak ważne i do nich 
te mają należeć cztery piąte wszystkich po­
sad sądowniczych.

Pos. E d l b a e h e r  wyraża się przy­
chylnie o projektowanej nowej instytucyi: 
ponieważ atoli zdaje się nie mieć widoków 
urzeczywistnienia, może dałaby się zastąpić 
peryodycznemi kolegiami urządzanemi w każ­
dym dzisiejszym sądzie powiatowym do za­
łatwienia spraw, które wniosek pos. Madej­
skiego chce przekazać kolegialnym sądom 
powiatowym.

Pos. T o m a s z c z u k  dopatruje się w 
sądach tego rodzaju pogorszenia sądownictwa; 
głównie atoli sprzeciwia się wnioskowi 
dla ukrytego w nim federalizmu sądowni­
ctwa.

SPRAWY MOIARCHII
— Wspólne konferencye ministeryalne 

już się ukończyły, a ministrowie węgierscy 
popowracali do Pesztu. Według depeszy wie­
deńskiej do Budap. Gorr. na wspólnych n a­
radach poruszono między innemi także spra­
wę nieporządków w Krywoszy i rozbierano 
niektóre zarządzenia administracyjne dla Bo- 
śnii i Hercegowiny. W depeszy tej powie­
dziano dalej: „Zapadła także uchwała prze- 
prowadzeńia w całej Dalmacyi bezwzględnie 
poboru wojskowego i wprowadzenia w Boś- 
nii i Hercegowinie nowej ustawy wojskowej. 
Celem zaś przeszkodzenia możliwym rozru­
chom w Krywości i zabezpieczenia porządku 
publicznego w tych górzystych okolicach, 
przewidziane zostały pewne środki wojskowe 
dające rękojmię, że powaga państwa nie bę­
dzie w południowym zakątku monarchji ani 
na chwilę uszczuploną. Środki ostrożności, 
o których m ow a, już ze względu na teren 
nie będą mogły przybrać większych rozmia­
rów, aby jednak można było w danej chwili 
operować z skutkiem zupełnym, część wojska 
zostanie rozlokowana w Hercegowinie, zkąd 
łatwo będzie można wysłać oddziały na miej­
sce zagrożone. Wspólne ministerstwo wojny 
znajdzie w tej mierze energiczną pomoc 
w austryackiem ministerstwie obrony krajo­
wej. Koszta połączone z tą operacyą będą 
według preliminarza rządowego bardzo nie­
znaczne , i dlatego też postanowił rząd po­
kryć je na własną odpowiedzialność, co uczy­
nił tem śm ielej, zê  nie zajdzie potrzeba żą­
dania od parlamentów, aby zawotowały kre­
dyt nadzwyczajny.11

— Fremdenblatt w numerze sobotnim wy­
stępuje w sposób stanowczy przeciw sensa­
cyjnym pogłoskom, do których dały powód 
dziennikom konferencye ministeryalne. We­
dług tego organu najważniejszym przedmio­
tem narad były środki ostrożności, potrze­
bne dla zapobieżenia zajściom w południo­
wej Dalmacyi. „Jeśli zaś niektórym dzienni­
kom podobało się donieść, że uchwalono za­
wezwać Czarnogórę do ustawienia kordonu 
wojskowego, to odpowiadamy na to, że o 
czemś podobnem już dlatego samego nie mo­
gło być mowy, iż Czarnogóra z własnej ini- 
cyatywy zarządziła wszelkie środki ostrożno­
ści; jeśli dalej, przy tej sposobności część 
dzienników mówi ponownie o zamierzonej 
aneksyi Bośnii i Hercegowiny, to możemy 
zapewnić jak najkategoryczniej, że ani anek- 
sya, ani też w ogóle sprawa zmiany praw­
nopolitycznego lub polityczno-administracyj­
nego stosunku krajów okupowanych do na­
szej monarchii nie była wcale przedmiotem 
narad. W tej mierze nie toczyły się żadne 
układy ani między rządem wspólnym a rzą­
dami obu połów monarchii, ani między te- 
mi ostatniemi, ani wreszcie między Austryą 
a któremkolwiek z mocarstw zagranicznych.

— Z Pragi donoszą, że tamtejszy se­
nat akademicki uchwalił wszystkiemi głosa­
mi przeciw głosowi dr. Otta, że przy egza­
minach rządowych bezwarunkowo żądać na­
leży dokładnej znajomości języka niemie­
ckiego. Dr. Otto wręczy rządowi votum sepa­
ratum.



SPRAWY ZAGRANICZNE
(D ek la rac ja  cesarza W ilhelm a).

Staats and Beichs-Anseiger umieszcza na 
czele najświoźajego numeru rozporządzenie 
cesarskie , stanowiące epokę w dziejach nie­
mieckiego parlamentaryzmu. Jest to reskrypt 
do ministerstwa stanu z d. 4 stycznia, kon- 
trasygnowany przez ks. Bismarcka, brzmiący 
dosłownie jak następuje:

„Służące królowi prawo kierowania rzą­
dem i polityką Prus jest ograniczonem przez 
konst.ytucyę1 ale nie zniesionem; akta rządowe 
króla potrzebują kontrasygnacyi m inistra i 
winny być wprowadzane w wykonanie przez 
ministrów królewskich, jak to miało miejsce 
jeszcze przed nadaniem konstytueyi, pozosta­
ją jednakże aktami rządowemi króla, z którego 
decyzyi wychodzą i który w nich konstytu­
cyjnie wyraża swoją wolę.

„Niedopuszczalnem jest zatem i prowa­
dziłoby do uszczuplenia konstytucyjnych praw 
króla przedstawianie ich wykonania w ten 
sposób, jak-gdyby wychodziło od odpowie­
dzialnych za to ministrów a nie od samego 
króla.

„Konstytucya pruska jest wyrazem mo- 
narchicznej tradycyi tego kraju, którego roz­
wój opiera się na żywych stosunkach jego 
królów z ludem. Stosunków tych nie można 
przenieść na mianowanych przez króla mini­
strów', gdyż są one związane z osobą króla. 
Utrzymywanie ich jest koniecznością pań­
stwową dla Prus.

„Jest zatem moją w7olą, ażeby tak w Pru- 
siech, jak w ciałach prawodawczych państwa 
nie pozostawała żadna wątpliwość o konsty- 
tucyjnem inojem i mych następców prawie 
osobistego kierowania polityką mojego rządu 
i ażeby stanowczo zaprzeczonem zostało mnie­
manie, jakoby istniejąca w Prusieck zawsze 
a w artykule 43 konstytueyi wypowiedziana 
nietykalność osoby króla lub też konieczność 
odpowiedzialnej kontrasygnacyi moich aktów 
rządowych odejmowała im naturę samoistnych 
królewskich postanowień.

„Zadaniem moich ministrów jest bro­
nić moich praw konstytucyjnych przez nie­
dopuszczenie wątpliwości i uszczupleń; tego 
samego oczekuję od wszystkich urzędników, 
którzy przysięgę wierności mi złożyli.

„.Daleki jestem od chęci ograniczania 
wolności wyborów, ale dla tych urzędników, 
którzy mają sobie polecone wykonywanie 
moich aktów rządowych, i mogą być z tego 
tytułu usunięci ze służby na.zasadzie ustawy 
dyscyplinarnej, obowiązek zaprzysiężony przy­
sięgą służbową rozciąga się na obronę poli­
tyki mojego rządu także podczas wyborów. 
Wierne wykonywanie tego obowiązku uznam 
z wdzięcznością, i spodziewam się po wszy­
stkich moich urzędnikach, że ze względu na 
przysięgę wierności wstrzymają się od wszel­
kiej agitacji przeciw memu rządowi także 
przy wyborach."

(T rybuna i p rasa  w Augłii.)
Organ ministeryalny angielski St. James 

Gazette umieszcza ciekawy artykuł, charakte­
ryzujący trybunę i prasę togo kraju. Artykuł 
ten brzmi:

„Mężowie uprawnieni bezwarunkowo do 
tego, by w prawdę słów ich wierzono święcie, 
robią jednak z przyzwyczajenia pewną róż­
nicę pomiędzy tern, co mówią w parlamencie, 
a tem, z czem się odzywają z trybun do 
zgromadzeń wyborców. Panuje nawet pod 
tym względem pewien rodzaj porozumienia 
pomiędzy ministrami lub przywódcami opo- 
zycyi. Ńa zgromadzeniach publicznych i w 
salach koncertowych uważają za rzecz moż­
liwą mówić i argumentować o wszystkiem 
i w takim duchu, w jakimby się nie powa­
żyli odezwać w parlamencie, gdyż tam by­
łoby to _ prowokaeyą. Wytłumaczyć to zja­
wisko nie trudno. Zgromadzenia wyborców 
w salach publicznych odbywają się nie po 
to, ażeby ic pouczyć, poinformować, ale po 
to żeby ich _ rozbudzić, rozgorączkować, a 
żadne stronnictwo polityczne nie chce się 
wyrzec korzyści z wyzyskiwania niewiado- 
mości lub rozdrażnienia  ̂ mas ludowych. 
Żadne stronnictwo nie chciałoby zrobić po­
czątku w uchyleniu tego smutnego stanu, 
każde ustępuje pod tym względem pierw­
szeństwa innemu. Tym sposobem poważni 
mężowie stanu obu stronnictw na trybunach 
ludowych postępują z ludnością prawie _ tak, 
jak handlarze z dzikiemi plemionami. Za 
złoto i kość słoniową głosów dają jaskrawe 
i uprzejme mowy, co się właśnie uprawnio­
nym do głosu najbardziej podoba. Handel 
ten praktykuje się coraz bezwstydniej i do­
póki nie zostanie zakazany, to wpływ prze­
mówień za obrębem parlamentu może być 
wprawdzie bardzo wielki, ale nie będzie 
nigdy dobry.

„Prasa zajmuje bardzo imponujące sta­
nowisko w tak zwanych kołach ministeryal- 
nych. Aż do czasów lorda Palmerstona po­
litycy zajmujący stanowiska ministeryalne 
żyli więcej na zewnątrz, w pośród kraju, niż 
w swoich gabinetach. Genialny ów mąż

stanu był oraz człowiekiem, w którego ży­
łach płynęła krew narodu, nie potrzebował 
on dowiadywać się z dzienników, jakiem tęt­
nem uderza serce ludu. Żyjąc w świecie i 
należąc do świata i czując się przedewszyst- 
kiem angielskim ministrem, mógł sobie 
pochlebiać, że lepiej od bardzo poważnej 
cyfry dziennikarzy wiedział, co kraj myślał 
i czego potrzebował. Zadanie swoje, streszcza­
jące się w wyrazach: „wiedzieć i rządzić,11 
spełniał sam za siebie i za wszyszko, co 
przedsiębrał, mógł śmiało przyjąć odpowie­
dzialność. Obecnie_ zmieniło się to na gorsze. 
Zbyt często ministrowie i urzędnicy mini- 
steryalni szukają dziś w prasie tego, coby 
we własnym umyśle znaleźć powinni. Ba­
dają dzienniki, jakby one stanowiły baro- 
meter. Że nasi kierownicy rządowi zwra­
cają uwagę na głosy dziennikarskie, jest to 
rzecz bardzo chwalebna, ale że czynią to 
jak szamanowie, którzy we wnętrznościach 
ptaków szukają wróżby, to znowu rzecz 
wcale niepożądana.

„Nie^ chcemy bynajmniej lekceważyć 
działalności  ̂ prasy, nie chcemy podawać w 
wątpliwość jej roztropnych poglądów i umniej­
szać jej powagi, ale jesteśmy przekonani, 
że przyznają jej obecnie wpływ taki, który 
wyrządza uszczerbek zdrowemu i samo­
dzielnemu rozumowi stanu. Częstokroć dzisiaj 
pół ‘tuzina nieprzyjaznych artykułów, lubo 
natchnionych tylko osobistemi względami, 
może tak dalece zaniepokoić gabinet, jakby 
w głosach tych słyszał szeptanie z nieba, i 
członkowie jego, przedtem patrzący trzeźwo 
i sprężyści, stają się niezdecydowanymi i 
chwiejnymi. Potęga prasy doszła niemal do 
jakiejś zabobonnej wiary i wywiera wpływ 
przeważny i tajemniczy nawet na umysły, 
któreby powinny stanowczo być wolne od 
podobnej słabości.11

(T u rc ja  i dypiom auya zagraniczna).
W najświeższym, numerze Pol. Corr. 

czytamy w liście z ^Konstantynopola nastę­
pującą charakterystykę obecnych stosunków 
Turcyi do mocarstw:

„Zewnętrzna i wewnętrzna polityka Tur­
cyi skupia się teraz głównie w jeden punkt, 
którym jest Francy a. Stosunki pomiędzy pa­
łacem sułtańskim a ambasadą francuską są 
niesłychanie naprężone. Tissot prowadzi" ży­
wot prawie pustelniczy, oprócz swoich kole­
gów nie przyjmuje prawie nikogo. Dawniej 
posjfcwio franeuzcy dawali zwykle wieczory, 
dziś głucho. Do kolegów swoich w dyploma- 
cyi odzywa się Tissot z wielką goryczą o 
Turcy;, Mówi głośno i umyślnie w tym celu, 
ażeby uwagi jego doszły do uszu sfer naj­
wyższych, iż F rancja o celu misyi Ali-Niza- 
ma i Reszyd-beja wie bardzo dobrze, nie 
zapomni o tein i w chwili stosownej przy­
pomni to Turcji. Tissot ma zresztą nadzie­
ję wkrótce objąć stanowisko posła w Londy­
nie, a wówczas stosunki jego z angielskiem 
ministerstwem spraw zagranicznych nic wyj­
dą na korzyść Turcyi.

„Porta wie zresztą dobrze, że w ogól­
nych zadaniach polityki angielskiej związana 
jest Anglia dość silnie przymierzem z Fran- 
cyą, a dopóki ono istnieje, nie może mieć 
nadziei, żeby w Londynie zapanował prąd 
przychylniejszy dla Turcyi. Lord Dufferin o- 
kazuje także zniechęcenie, nie tak wprawdzie 
jawnie, jak Tissot, owszem głosi nawet, iż 
wierzy w dobre intencje Turcyi, ale do osób 
zaufańszych mówi otwarcie o swem niezado­
woleniu. Przyczyną tego jest okoliczność, że 
sułtan, który mu osobiście przyrzekł rychłe 
podjęcie reform w Armenii, obecnie miał o- 
świadczyć, że z powodu nieprzyjaznej pory 
roku w tamtych stronach, reformy odroczone 
być muszą do wiosny.

„Z kolei Niemcy także interweniowały 
w tej sprawie, ale i temu państwu nie powio­
dło się przeprzeć swego wpływu. Pojneł H iiH h- 
feld, który prawdopodobnie z polecenia księ­
cia Bismarcka udawał się dwukrotnie do Porty 
z przedstawieniem, ażeby przyspieszyła re­
formy w Armenii, otrzymał tę samą pra­
wie odpowiedź, że złe drogi w Anatolii nie 
pozwalają na podróż komisarza pełnomocnego. 
Hirschfeld postępując z wielkim taktem, umiał 
sobie zjednać przychylność lorda Dufferin i 
Tissota. Nic w jego postępowaniu nie zdra­
dza, jakoby Niemcy chciały zerwania har­
monii z innemi mocarstwami, chociaż pra­
gną przysłużyć się Turcyi. Zapytywany przez 
kolegów odpowiedział, że nie odebrał z Ber­
lina żadnej informacji o misyi tureckiej, że 
jednaką według jego osobistego zapatrywania 
myli się Turcja bardzo, oddając, się nadziei, 
iż Niemcy zechcą rozstrzygać o interesach 
tureckich z bronią w ręku nad Mozelą, Mimo 
to Turcy a liczy, że w razie zatargu Niemiec 
z Irancyą może się opierać na .mocarstwie 
niemieckiem.

„Wprawdzie Said i Ass'ym baszowie 
podnoszą z naciskiem konieczność utrzyma­
nia dobrych stosunków z Francyą, ale cóż 
ztąd, skoro inne żywioły w otoczeniu sułta­
na" pracują nad tem, żeby w Algierze, Ma­
roku i Tunisie podtrzymywać rozjątrzenie 
przeciw Francyi. Jeden z szeików, znany 
Ali-Ben-Khalifa, donosi do Konstantynopola, 
że byle tylko dostarczono mu pieniędzy i

broni, to mógłby na wiosnę wystawić ol­
brzymią armię przeciw Francji. Turecka po­
lityka- weszła wr nowy okres, który charakte­
ryzują trafnie temi słowy: Najozięblejsze
stanowisko względem Francyi i Anglii a u- 
silna dążność do zbliżenia się do Niemiec i 
państw środkowej Europy.11

KRONIKA
=  Sfcypendyum. 0. k. Namiestnictwo 

nadało opróżnione stypendyum z fundacyi Jana 
Kaniego Brandysa dla uczniów szkoły ludowej 
w Kaiwaryi w kwoeieJoS zł. 50 ct. Tomaszowi 
Szulcowi, uczniowi 8 klasy tejże szkoły.

=  Egzamina leśnictw a. W terminie 
jesiennym ubiegłego roku odbyły się w c. k. 
Namiestnictwie państwowe egzamina z leśnictwa. 
Z kandydatów przypuszczonych złożyło pięciu 
■wyższy egzamin na samoistnych gospodarzów la- 
sowych i zostali uznani za uzdolnionych, mia­
nowicie : Edward Szwestka z Chocimierza, To­
masz Lovell z Jezierzan, Robert Pawlas z Mo- 
krzyszowa, Adolf Terenkoczy z Krowiey i Fran­
ciszek Wilczek z Krasny. Niższy egzamin dla 
nadzorców i technicznych pomocników lasowych 
złożyło 41 kandydatów.

=  Szematyzm galicyjsk i. W tych 
dniach wyszedł nakładem c. k. Namiestnictwa 
szematyzm królestwa Galicji i Lodomeryi wraz 
z Wielkiem Księztwem Krakowskiem na - rok 
1882. Podręcznik ten, obejmujący przeszło 58 
arkuszy druku, można nabywać w administracji 
Gazety Lwowskiej i we wszystkich starostwach 
po cenie 2 zł. 60 ct.

* Zapiski policyjne. Skradziono pani 
I). P. ze sklepu widelec i łyżkę srebrną 
znaczoną literami M. P.; pani M. M. z ku­
chni dużą srebrną łyżkę,apanu G. 15 egzemplarzy 
książki p. t. „Geografia powszechna11 Julii Se- 
lingerowej11. --- Złożono w policyi dwie karty 
wolnej jazdy koleją czerniowieeką, opiewające na 
imię p. Urbana. — Pan J. H. zgubił" pugilares 
skórzany z kwotą 50 zł.

t  Z m a rli  w ostatni® dniach: w Ber­
linie znakomity profesor tamtejszej szkoły sztuk 
pięknych Karol Doinsehke v 70 roku życia; 
w Tisza-Dada deputowany węgierski Aleksander 
Bogyo, licząc lat 72; wr Paryżu malarz Alfred 
Dehodencą, przeżywszy lat 59; W' Karłowicy te- 
meszeński biskup serbski Wojnowicz, w 45 roku 
życia; w Nicei biskup tamtejszy msgr. Sola, 
przeżywszy lat 93; w Paryżu znakomity rzeź­
biarz Michał Pascal, uczeń Dawida d’Angers, 
którego nazwisko wiąże się z restaurącyą noj 
cenniejszych zabytków sztuki francuskiej wie­
ków średnich, przeżywszy lat 68; w zamka 
Surrey sławny angielski romansopisarz Harrison 
Ainsworth, w 77 roku życia; w Hildesheimie 
księgarz i senator Albert Gerstenberg, b. depu­
towany do sejmu pruskiego.

— Sara  Bernhardt w powrocie z Pe­
tersburga wystąpiła w piątek po raz pierwszy 
na scenie warszawskiej w roli Damy kamelio- 
wej i umiała odrazu podbić publiczność war­
szawską podobnie, jak się to jej powiodło z pu­
blicznością lwowską. „Nie pamiętamy przedsta­
wienia rozpoczętego w cięższej atmosferze L pod 
gorszą wróżbą, a zakończonego tak zupełnym, 
tak bezwarunkowym tryumfem artystki11. Tak 
się o owym pierwszym występie słynnej arty­
stki wyraża Kur. Warsz. „Przyjmują artystkę, 
pisze Gaz. Warss. — z początku z pewnym 
odcieniem ironii, dopóki niepostrzeżenie nie 
dadzą- jej najzupełniej sobą owładnąć. Potem wy­
buchają entuzjazmem i uwielbieniem, lub płaczą 
w chwilach dramatycznych, chłonąc całą piersią 
wrażenie, które bądź co bądź jest potężne. 
W grze Sary żywiołem górującym jest natu­
ralność. Nie szuka ona bynajmniej eifektów re­
alistycznych, w wykrzykach nienawiści nie jest 
tygrysicą, w cierpieniu aniołem, w śmiechu 
bachantką, lub furyą w gniewie, ale jest za to 
kobietą, która kocha, czuje głęboko, poświęca 
się z rozpaczą w duszy, umiera z przebaczeniem 
i żalem. Wyrazistość intencyj, plastyczność prą­
dów miotających umysłem i sercem—jeżeli' 
można tak rzec—oto nieporównane zalety jej 
gry. Przed oczami widza Małgorzata Gautier 
jest żywą, prawdziwą nad wyraz, jednolitą, nio- 
rozproszoną na pojedyncze effekta — jedneni sło­
wom, jest postacią nawskroś naturalną, z życia 
na scenę porwaną i postawioną tu w całej wy­
razistości rysów psychicznych.11

— S łynny uczony historyozof i przy­
rodnik współczesny, Jan William Draper, uro­
dzony roku 1811 w S. Helen pod Liwerpoiem 
w Anglii, a od roku 1833 osiedlony  ̂w Ameryce, 
według depeszy z Londynu dnia 6 b. nr za­
kończył żvcie. Do najcelniejszych, prawdziwie 
epokalnych dzieł Drapera należą „Dzieje amery­
kańskiej wojny domowej", „Dzieje rozwoju umy­
słowego Europy11 (tłómaczone na język polski 
roku 1878 przez Korzona), oraz „Historya za­
targów między religią a wiedzą", świeżo prze­
łożona na polskie przez J. Karłowicza p. t. 
„Dzieje stosunku wiary do rozumu". Nadto po­
zostawił Draper, który był profesorem chemii i 
filozofii przyrody w uniwersytecie, a równocze­
śnie chemii i fizyologii w kolegium medyczneru 
w Nowym Jorku, cały szereg poważnych prac 
na polu chemii, medycyny i fizyologii, a ślady

wpływu jego ducha napotykamy w każdej nie­
mal nowszej publikacji naukowej z zakresu 
idei, które stanowiły osnowę badań Drapera.

—  Wypadki paniki teatralnej zda­
rzyły się w ostatnich dniach znowu w Besanęon 
i w Petersburgu. W pierwszej z wymienio­
nych miejscowości popłoch wywołało w tea­
trze podczas przedstawienia kilku rzezimieszków, 
podniósłszy krzyk „gore!11 Okropne przeraże­
nie owładnęło całą publicznością, mimo iż za­
równo dyrektor teatru i aktorowie, jakoteż obe­
cni funkeyonaryusze władzy bezpieczeństwa czy­
nili wszystko, ażeby ją uspokoić. Powyłamy- 
wano drzwi i okna, wiele osób, zwłaszcza ko­
biet, omdlało lub doznało stłuczenia w natłoku, 
a wiele innych pozbawionych zostało przez rze­
zimieszków zegarków i portmonetek. —- W Pe­
tersburgu podczas koncertu w sali towarzystwa 
kredytowego, na galeryi, do której publiczność 
nie jest wpuszczana, od silnego wiatru spadła 
na podłogę rama drewniana z siatką drucianą, 
wstawiona do okna dla odwietrzania. Tego dro­
bnego wypadku i wynikłego ztąd stuknięcia 
było dosyć, ażeby przerazić publiczność do tego 
stopnia, iż wszyscy rzucili się do drzwi. Kilka 
pań zemdlało. Koncert przerwano na chwilę i 
trzeba było pewnego wysiłku, ażeby uspokoić 
umysły, zostające jeszcze pod wrażeniem kata­
strofy wiedeńskiej.

—  P ies w ściekły w Zadobrówce, na 
Bukowinie, własności p. Kajetana .Łukasiewicza, 
pokąsał w tych dniach kucharza dworskiego 
Zikowskiego i jego żonę, oraz cielę, które na­
tychmiast dostało wodowstrętu. Oboje Zikowscy 
są chorzy śmiertelnie.

—  Pożar w nocy na 1 b. m. zniszczył 
do szczętu fabrykę płócien firmy Renault w An- 
gers. Stratę podają dzienniki francuskie na pół 
miliona franków.

—  VYe W łoszech  w nocy na 1 b. m. 
odbył się powszechny spis ludności, trzeci od 
czasu politycznej jedności tego kraju.

— Smutny wypadek zdarzył się nie­
dawno w miasteczku San Piętro in Ymcoli, pod 
Eaweną. Na uczcie familijnej w pewnym domu 
otruło się 20 osób skutkiem spożycia potraw, 
gotowanych w niepolewanem naczyniu miedzia­
nem. Nim z RaYeny sprowadzono lekarza, jedno 
dziecko już było zakończyło życie, a wszyscy 
inni otruci znajdowali się w niebezpieczeństwie.

— W przystępie szału pijackiego strze­
lił szewc Jan Eckmiiller w Wiedniu do swojej 
żony i śmiertelnie ją zranił, poczem dwoma dal- 
szemi strzałami usiłował sobie odebrać życie, 
lecz tylko skaleczył się ciężko. Eckmiiller, liczący 
lat 32, posiadał dawniej mająteczek, który roz­
trwonił życiem hulaszczem i próżniaezem. Zbro­
dnia, której się dopuścił, osieroci troje drobnych 
dziatek.

—  Defraudacje urzędników komory 
morskiej w Taganrogu, według dzienników ros- 
syjskich, wynoszą około 15 milionów rubli. 
Nadużycia, jak stwierdzono, trwały przez kilka­
naście lat, albo i dłużej. Oskarżeni urzędnicy 
za złożeniem miliona rubli poręki pozostawieni 
zostali na wolnej stopie. Na komorze celnej w 
Rostowie nad Donem podobnież wykryto zna­
czne nadużycia, popełnione przez urzędników.

— Znaczną kradzież, popełnioną za 
pomocą podkopu, wykryto, dnia 26 grudnia w 
kasie gubernialnej w Grodnie. Złoczyńca, mie­
niący się seminarzystą Winogradowem, człowiek 
w pełni już wieku, wykonał podkop z najętego 
mieszkania, długości około 50 łokci, następnie 
wyłamał w kasie podłogę, zabrał ze skrzynek 
różnych funduszów około 14.000 rubli papie­
rami, około 1.600 rubli w drobnej monecie i 
uszedł bez śladu. Podkop z najętego mieszkania 
do lokalu kasy przeprowadzono pod trzema fun­
damentami ścian i pod dwiema bramami. -
Z Paryża donoszą: Dnia 31 grudnia pod nie­
obecność w domu księżnej Trubeckiej, mieszka­
jącej przy ulicy Rivoii, dostali się do jej mie­
szkania złodzieje i zrabowali wiele bardzo cen­
nych kosztowności. Policya dotychczas nie wy­
śledziła sprawców tej kradzieży.

—  Wielką kradzież popełnili n iew y- 
śledzeni jeszcze złoczyńcy w nocy na sobotę w 
W arszaw ie. W łam ali się od dziedzińca do ma­
gazynu jubilerskiego J. A rszagi w  dom u hr. 
K rasińskiego przy ulicy W ierzbowej i zrabow ali 
ten m agazyn w edług Kur. Warsz. na 560.000 
r u b l i! W samej gotówce skradziono 2.000 zł. 
W łaściciel zrabow anego sk lepu zeznał w  po li­
cyi, Że już przed kilku tygodniam i złodzieje 
próbow ali się dostać do jego m agazynu , lecz że 
ich wówczas spłoszono.

— Ludzki złodziej. W jednej z ka­
wiarń wiedeńskich w zeszłym tygodniu pewnemu 
komisantowi skradziono zimowe palto, w któ­
rego kieszeni znajdowały się różne dokumenta, 
mające wartość tylko dla właściciela. Poszkodo­
wany inseratanń prosił uprzejmie niewiadomego 
„pana złodzieja", ażeby mu zwrócił te doku­
menta, które przecież żadnej dla niego nie mo­
gą mieć wartości, a już zatrzymał sobie palto. 
A „pan złodziej" był istotnie tyle ludzkim, że 
mu je pod wskazanym adresem odesłał pocztą.

— Kradzież czterech wagonów. 
W liczbie wagonów z pszenicą, które z Odessy 
szły do Królewca dnia 27 października, na sta- 
cyi Pieczanówka kolei południowo - zachodniej 
rossyjskiąj znajdowały się cztery, które pomo­
cnik naczelnika stacyi, Osipow, odczepił i o tem
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według obowiązujących przepisów uwiadomił te­
legraficznie właściwy zarząd. Zniszczywszy na­
stępnie dokumenta, tyczące się tych wagonów, 
Osipow napisał nowe, że odesłał je do Odesy 
na okaziciela. Po tym wypadku tenże Osipow, 
zamknąwszy swoje mieszkanie ze środka, wy­
szedł przez okno, wsiadł do pociągu i nie wró­
cił więcej. Naczelnik stacyi po jakimś czasie 
doniósł o zniknięciu Osipowa zarządowi drogi, 
który go wtedy wykreślił z liczby urzędników 
kolei. Minęły dwa miesiące i nikt o niczem nie 
wiedział. Dopiero niedawno, do wydziału rekla­
macyjnego nadeszło zawiadomienie jednego z tych, 
którzy wysyłali zboże koleją, o zaginieniu czte­
rech wagonów i wtedy rzecz się wyjaśniła. Ale 
Osipowa już nie ma ani śladu. Podobno służył 
on na kolei za fałszywym paszportem, co bar­
dzo utrudnia poszukiwania.

— Statystyka obłąkanych. Według
ostatnich zestawień statystycznych, na 1.000 
mieszkańców w Wirtemberdze przypada w prze­
cięciu 4.22 obłąkanych, w Anglii 3'04, w Ba- 
waryi 2'48, we Francyi 2'44, w Prusiech 2'23, 
w Saksonii 2-21, we Włoszech F65 a w Au- 
stryi 1'46.
t _  Mormoni angielscy i skandynawscy 
przygotowują na rok bieżący nową ekspedycyę 
wychodźczą do Utah nad jeziorem Słonem. Nie­
dawno odbyli oni w Londynie walne zebranie, 
z którego się okazało, że w samym Londynie propa­
ganda mormońska Die miała dotąd powodzenia, 
ale za to pomyślmejszy osięgnęła rezultat na 
prowincyi w Anglii, tudzież w Szwecyi i Nor­
wegii. W czasie od sierpnia do grudnia z. r., 
pozyskano ogółem 1.500 prozelitów dla tej sekty 
poligamistów, a to głównie z pośród robotników 
fabrycznych oraz ludności rolniczej hrabstw Lan­
caster i Lincołn. Z miast dostarczyły ich naj­
więcej Manchester i Birmingham. Agenci sekty 
rozporządzają podobno znacznemi funduszami.

Lwowskie szkoły ludowe.
(B. B.) W roku szkolnym 1880 przed­

stawiał Lwów następujące stosunki frekwen­
c j i :  Miejska szkoła wydziałowa żeńska li­
czyła 1036 zapisanych a 890 uczęszczają­
cych stale uczennic w 8 klasach głównych i 
7 równorzędnych, czyli razem w 15 klasach. 
Na klasę przypadało w przecięciu 69 zapi­
sanych a 59 stale uczęszczających uczennic. 
Najliczniejsza klasa niepodzielona, czwarta, 
liczyła 86 stale uczęszczających uczennic. 
Podług wyznań było 481 rzymsko-katolickie­
go, 46 grecko-katolickiego, 4 ewangelickie­
go, 359 mojżeszowego wyznania. Frekwen- 
cya 5 klas niższych wynosiła 609, a frekwen- 
oya 3 klas wyższych 281 stale uczęszczają­
cych uczennic.

W ośmiu etatowych szkołach męskich 
było razem 2697 zapisanych, a 2378 uczę­
szczających stale uczniów w 31 klasach głów- 
wych (systemizowanych) i w 17 klasach pro­
wizorycznych (równorzędnych), razem w 48 
klasach. Na jedną klasę (izbę) przypadało w 
przecięciu przeszło 56 zapisanych, a 49—50 
uczęszczających stale uczniów.

Podług wyznań było 1685 wyznania 
rzym. kat., 224 gr. kat.. 9 ewangel., 460 
mojżeszowego. Podług klas uczęszczało stale 
do klasy pierwszej (w dwóch stopniach) 1038, 
do klasy drugiej 495, do klasy trzeciej 446, 
do klasy czwartej 399.

W sześciu etatowych szkołach żeńskich 
było 2654 zapisanych a 220(1 uczęszczają­
cych stale uczenie w 25 klasach głównych i 
23 klasach równorzędnych, razem w klasach 
48. Na klasę przypadało w przecięciu prze­
szło 55 zapisanych a około 46 uczęszczających 
stale uczennic. Podług wyznań było 1247 
rzym. kat., 158 gr. kat., 7 ewang., 788 moj­
żeszowego. Podług klas uczęszczało do klasy 
pierwszej 1057, do drugiej 449, do trzeciej 
356, do czwartej 252, do piątej (w szkołach 
św. Anny i Elżbiety) 86 uczenie.

Razem przeto było we wszystkich pię­
tnastu publicznych (miejskich) szkołach lu­
dowych we Lwowie 2097 zapisanych a 2378 
uczęszczających stale chłopców i 3690 zapi­
sanych a 3090 uczęszczających stale dziew­
cząt czyli razem 6387 (zapisanych a 5468 
stale uczęszczających dzieci płci obojej w 64 
klasach głównych a 47 klasach równorzę­
dnych, razem w klasach 11J . Na jedną kla­
sę przypadało w przecięciu w ogóle 57—5S 
zapisanych a 49 stale uczęszczających dzieci.

Stosunek ten nie dochodzi do maksy­
malnego stanu, ustanawiającego dla miasta 
Lwowa co najwyżej 70 dziecina jedną klasę, 
ponieważ *e l i i  izb szkolnych tylko nie­
spełna trzecia część dochodzi do takich roz­
miarów długości i szerokości, któreby umożli­
wiały pomieszczenie zwyż 60 uczniów. Prze­
ważna ilość lokalności szkolnych, przerobio­
nych z budynków na inne cele przeznaczo­
nych, mieści w sobie miejsca zaledwie 35—50, 
rzadko do 60 uczniów. Stosunek ten wycho­
dzi w części na korzyść nauki, ułatwiając na­
uczycielowi doprowadzenie do pewnego po­
wszechnego rezultatu. Zdawałoby się na oko, 
że i pod względem zdrowotnym będzie on 
korzystny. Gdy jednakże przeważna ilość u- 
bikacyj nie ma wymaganej instrukeya wyso­

kości a wzgląd na koszta urządzenia i utrzy­
mania klas równorzędnych każe wyzyskać 
jak najbardziej przestrzeń powierzchni dla 
umieszczenia jak największej ilości ławek, 
przeto wynika z tego, że na tern obniżeniu 
przeciętnej cyfry frekwencyi stan zdrowotny 
tylko w małej ilości ubikacyj zyskuje.

Różnica między stauem zapisów a fak­
tycznym stanem frekwencyi stałej w pier­
wszym miesiącu drugiego półrocza była 
w ubiegłym roku szkolnym dość znaczna, 
gdyż wynosiła 919 dzieci, czy ii 1472 Pret’ 
frekwencyi pierwotnej. Tłómaczy się ona 
niekorzystnym stanem zdrowotnym miasta 
w ubiegłym roku szkolnym a mianowicie 
panowaniem wysypkowych chorób nagmin­
nych między dziećmi w miesiącu paździer­
niku r. 1880, które spowodowały zamknięcie 
szkół w miesiącu listopadzie. Za otwarciem 
ponownem szkół z końcem listopada okazał 
się znaczny ubytek frekwencyi w klasach 
najniższych, spowodowany w części rekonwa­
lescencją dzieci, w części obawami rodziców' 
ze względu na ostrą porę roku, tudzież nie­
dostatkiem ciepłego obuwia i odzienia. Uby­
tek ten uwidoczniony w powyższych cyfrach, 
zmalał wprawdzie z nastaniem wiosny, frok- 
weneya Die mogła jednakże dójść do cyfry 
pierwotnej.

W miesiącu październiku zarządzono 
rozdzielenie kwofy i 300 zł., preliminowanej 
corocznie przez reprezentacyę miasta na 
sprawienie obuwia i odzieży dla najuboższej 
młodzieży szkolnej; za podstawę do rozdzie­
lenia brano ilość klas i młodzieży, uwzglę­
dniając jednakże bardziej szkoły, położone 
w dzielnicach uboższych i ściągające mło­
dzież z odległych przedmieść.

Trzy szkoły klasztorne (0 0 . Domini­
kanów i PP. Benedektynek obrz. łac. i orm.), 
liczyły w 4 klasach męskich i 15 klasach 
żeńskich 224 chłopców zapisanych a 21 i 
stale uczęszczających, tudzież 6 i 9 dziewcząt 
zapisanych a 586 uczęszczających. Z pomiędzy 
chłopców było 179 obrz. rz. kat., 23 gree. 
kat., 1 wyzn. ewang., 8 vryzn. mojż. Z dziew­
cząt 466 rz. kat,, 49 gr. kat., i 1 ewang., 
69 mojż. Szkoła na dworcu głównym, utrzymy­
wana funduszem prywatnym towarzystwa 
kolei Karola Ludwika, a mająca prawo wy­
dawania świadectw publicznych, liczyła w 5 
klasach mieszanych 18'0 chłopców i 105 
dziewcząt zapisanych, a 160 chłopców i 88 
dziewcząt uczęszczających, z tych 21 gr. kat., 
3 ewang., 1 mojż.

Cztery szkoły wyznaniowe (ewangelicka 
mieszana, 2 izraelickie męskie i i  izraelieka 
żeńska) liczyły pięć klas mieszanych, 9 klas 
męskich i 5 klas żeńskich, do których było 
zapisanych 768 uczniów i 488 uczenie, 
a uczęszczało stale 679 uczniów i 455 ucze­
nie. Między uczęszczającymi było w szkołach 
izraelickich 540 chłopców i 370 dziewcząt 
wyzn. mojż. W szkole ewangelickiej było 92 
dzieci wyznania rz. kat.. 6 gr. kat., 69 ewang., 
30 mojż.

We wszystkich powyżej wymienionych 
23 szkołach ludowych, uprawnionych do wy­
dawania świadectw publicznych, było razem 
8766 dzieci płci obojej zapisanych a 7647 
dzieci uczęszczających. Z tych było wyznania 
rz. kat. 4373 czyli 57 7* % : &'■ kat. 518 
czyli 6 3/4 % , ewang. 181 czyli 1 3/4 %, 
mojżesz. 2625 czyli 84 7'4 %• Co do płci 
stanowiły dziewczęta (4210) 551 °/. > a
chłopcy (3428) 44'9 °/,.. Przewaga ta mło­
dzieży żeńskiej nad męską w szkołach lu­
dowych występowała najwybitniej w wyznaniu 
mojżeszowem (1394 dziewcząt, 1031 chłop­
ców) a potem w rzym. kat. (2294 dziewcząt, 
2067 chłopców.) Natomiast widać było w 
wyznaniu ewangielickiein (71 chłopców i 60 
dziewcząt) i w gr. kat. (259 chłopców i 256 
dziewcząt) niejaką przewagę frekwencyi 
męskiej.

OSTATIIA POCZTA
W Wydziale krajowym złożył dziś pe­

wien obywatel, który na razie nie życzy so­
bie być wymienionym; 23,509 r u b l i  na 
utworzenie wydawnictwa dzieł ludowych.

Przez kilka dni obiegały w dzienni­
kach fałszywe pogłoski o p r z e s i l e n i u  w 
w s p ó l n o m  m i n i s t e r s t w i e  woj ny.  Gło­
szono, że lir. B ylandt-R heidt podał się do 
demisyi, lub też, że zamierza to uczynić. Do 
pogłosek tych dał jedyny powód fakt, że 
wspólny minister wojny zachorował i że prze­
niósł chwilowo swoje funkeye na swego za­
stępcę gemerał-porucznika Vlasitsa, który też 
brał udział w ostatnich konferencjach mini- 
steryalnych. Choroba p. ministra jest dole­
gliwością sercową ponawiającą, się od czasu 
do czasu. Przebieg jej jednak nie był bynaj­
mniej ciężki i obecnie, jak się dowiadujemy 
z otrzymanego właśnie telegramu, hr. By- 
landt-Rheidt objął już kierownictwo swego 
wydziału. _ _ _ _ _ _

P o d k o m i s y a  s z k o l n a  I z b y  p a ­
n ó w  sformułowała w sobotę zmiany doko­

nane w uchwałach Izby deputowanych 
w sprawie uniwersytetu czeskiego. Treść 
tych zmian juz podaliśmy. Według wniosków 
przyjętych w podkomisji. Izba panów ma 
żądać zupełnego rozdziału obu uniwersyte­
tów, oraz rękojmi, iż młodzież akademicka, 
poświęcająca się służbie publicznej, posiadać 
będzie gruntownie język niemiecki. Ostatecz­
ne uchwały powzięte zostały w podkomisji 
wszystkiemi glosami przeciw głosowi barona 
Helferta. Wybrany referentem dr. Unger 
złoży we czwartek, dnia 12 b. m. sprawo­
zdacie pełnej komisji.

Według Wiener Abendgost w ciągu 
bieżącego miesiąca następujące komisje Izby 
panów odbędą posiedzenia: komisya szkolna 
w sprawie uniwersytetu praskiego; komisya 
traktatowa w sprawie konwencji handlowej 
z Francyą i komisya wojskowa w sprawie 
noweli do ustawy wojskowej.

Rada państwa w Petersburgu zatwier­
dziła kwotę etatową 3,090 rs. n a  k a t e d r ę  
l i t e r a t u r y  p o l s k i e j  w u n i w e r s y t e ­
c i e  w a r s z a w s k i m .  Jednocześnie miano­
wany został profesorem literatury polskiej 
dr. Piotr Chmielowski.

Z Petersburga donoszą, że powzięto 
zamiar zaprowadzenia w R o s s y  i p o d a t k u  
s p a d k o w e g o  w wysokości 1 , 4 , 6 i 9 
procent, stosownie, do stopnia pokrewieństwa 
sukcesorów z właścicielem majątku spadko­
wego. Dochód spodziewany z tego źródła 
ma przynieść 7 mil. rs. rocznie.

Paryski Monde z d. 6 b. ra. zamieścił 
telegram z Rzymu, donoszący, że p a p i e ż  
p r z y j ą ł  r e z y g n a c j ę  k a r d y n a ł a  ks.  
Ii ed  o c h  o w s k i e g o  z posady arcybiskupa 
gnieznieńsko-poznańskiego, i arcybiskupa ko- 
lońskiego ks. Melchersa, w zamian za co 
rząd pruski zdecydował się przywołać z wy­
gnania biskupów monasterskiego i limbur- 
skiego. Z powodu tego telegramu Kur. Posn. 
zasiągnął informacji w Rzymie, zkąd otrzy­
mał kategoryczne zapewnienie, że wiadomość 
dziennika Monde o rezygnacji ks. kardynała 
Ledochowskiego i arcybiskupa Melchersa jest 
zupełnie nieuzasadnioną.

D e k l a r a c j a  k r ó l a  W i l h e l m a ,  
której dosłowne brzmienie powyżej (ob. Spra­
wy Zagraniczne) podajemy, sprawiła, jak do­
myślić się łatwo, nadzwyczajne wrażenie. 
Głosy dzienników wiedeńskich są w ogóle 
stanowczo nieprzychylne tej nowej teoryi o 
stanowisku monarchy w państwie konstytucyj- 
nem. W. Allg. Ztg. nazywa reskrypt kontra- 
sygnowany przez ks. Bismarcka „aktem abso­
lutyzmu i moralnym zamachem stanu.“

N. fr. Prcssc zostawia brzmienie de­
klaracji cesarza Wilhelma z dosłownym teks­
tem odnośnych artykułów konstytucyi pruskiej, 
a mianowicie z art. 43, który raowi tylko 
że „osoba króla jest nietykalną" i z art. 44, 
który brzmi: „Ministrowie króla są odpowie­
dzialni. Wszystkie akta rząduwo króla po­
trzebują dla swej prawomocności kontrasyg- 
nacyi m inistra, który za nie przyjmuje od­
powiedzialność. “ Zdaniem N. fr. Presse arty­
kuły to zostają w wyraźnej sprzeczności z 
deklaracyą cesarską, której właśnie na mo­
cy tych artykułów nic należałoby uważać za 
wyraz osobistej woli monarszej, lecz za akt 
rządowy! za który jest odpowiedzialnym je­
dynie minister, który go kontrasygnował, 
to jest ks. Bismarck, ff. fr. Pr. widzi w tym 
akcie wypowiedzenie wojny konstytucjonali­
zmowi w eałej«Europie przez ks. kanclerza. 
Fremdcnblatt wstrzymuje się z oceną tego 
aktu, wspominając tylko, żo rozjaśnia on zwi- 
kłaną sytuacyę w Niemczech, lecz w sposób 
wcale nicpocieszający.

Zdaje się, że deklaracya, ta była przed­
miotem ostatnich narad ministeryalnych. 
Według telegramów berlińskich publiczność 
jest przekonaną, że zamiar wydania tego re­
skryptu powstał już przed kilkoma tygodnia­
mi, na dowód czego przytaczają rozmaite 
niejasne napomknienia dzienników półurzę- 
dowych.

Dzisiaj zbiera sie na nowo p a r l a ­
m e n t  n i e m i e c k i  a pojutrze stanie na 
porządku dziennym jego obrad znana inter­
pelacja dep. Windthorsta. O losie tej inter­
polacji nie da. się w tej chwili nic pewnego 
powiedzieć. Gdy bowiem dotychczas przewa­
żało w ogóle' przekonanie, że znaczna więk 
szość deputowanych stronnictwa postępowego 
stanie na stanowisku dep. Richtera który 
oświadczył się za interpelacją, najświeższe 
dzienniki berlińskie utrzym ują, że nawet 
dziesięciu członków frakcyi postępowej nie 
będzie głosowało za interpelacją. Obiega na­
wet pogłoska, że dep. Windthorst wobec po­
dobnego zwrotu zamierza cofnąć swą inter- 
pelacyę po rozprawach generalnych.

Do Pol. Corr. donoszą z Rzymu ze 
strony zupełnie wiarogodnej, że doniesienia

o u k ł a d a c h  m i ę d z y  r z ą d e m  n i e m i e c ­
k i m  i K u r y ą  p a p i e s k ą  o tyle tylko są
uzasadnione, o ile odnoszą się do obustron­
nej tendencyi osiągnięcia modus vivendi i do 
uregulowania spraw wyłącznie wewnętrzno- 
kościelnej natury. Natomiast bezpodstawne- 
mi są wszystkie doniesienia przypisujące 
tym układom tendencje, wychodzące po za 
obręb spraw czysto kościelnych. * Zarazem 
Pol. Corr. dowiaduje się z innego, najzupeł­
niej wiarygodnego źródła, iż ks. Bismarck 
z własnej inieyatywy zawiadomił gabinet 
włoski, iż obecne układy z Watykanem od­
noszą się wyłącznie do1 spraw kościelno-ad- 
ministracyjnych. i że rząd niemiecki nie dał 
najmniejszego powodu do pogłosek, jakoby 
zamierzał czynić Kuryi papieskiej jakiekol­
wiek ustępstwa kosztem Włoch.

P o d a t k i  p o ś r e d n i e  we F r a n c y i ,  
według telegramu KGln. Ztg. przyniosły w r. 
z. o 216,789.000 fr. więcej, niż było prze- 
widzianem w budżecie. Tenże telegram do­
nosi w formie pogłoski, że rząd francuski 
zamierza zaciągnąć nową 459-milionową po­
życzkę w rencie umarzalnej trzechprocento- 
wej , oraz że Gambetta nie będzie uważał 
za kwestyę gabinetową sprawy rewizyi kon­
stytucyi.

P o s ł e m  f r a n c u s k i m  p r z y  d w o -  
r zę  w ł o s k i m  mianowany został Decrais, 
który od d. 8 maja 1880 r. zajmował stano­
wisko poselskie w Brukselli.

Paryski Tćlćgrąphe otrzymuje t e l e ­
g r a m  z O r a n u  z d. 6 b, m., donoszący, 
że według sprawozdania pułkownika Brune- 
tiere, stan zdrowia wojsk jego kolumny jest 
opłakany. Inno oddziały poniosły także sku­
tkiem trudów pochodu i chorób tak znaczne 
straty, iż stan czynny wojsk wyprawy po- 
łudniowo-orańskiej jest znacznie uszczuplony.

Do Paryża donoszą, że w d. 7 b. m. 
a rę y  b i s k u p A 1 g e r u  obj  ą ł  a d m i n i s t r  a- 
c.yę d y e e e z y  i t u n e  t a ń s k  iej .  Uroczystość 
odbyła się w Golecie. W przemowie mianęj 
w7 językach francuskim i włoskim podnosił 
arcybiskup potrzebę zjednania sympatyi dla 
rządu francuskiego w Tunisie za pośred­
nictwem wykonywania publicznej dobroczyn­
ności na wielkie rozmiary. W przemówieniu 
włoskiem wezwał słuchaczów, aby wyrzekli się 
wszelkich antagonizmów zarodowościowyeh i 
nie zajmowali się polityką. W imieniu mi­
nistra rezydenta Roustana. obecnym był na 
uroczystości wicekonsul Goletty.

Członkowie gabinetu angielskiego B r i g h t  
i C h a m b e r l a i n  w m o w a c h  m i a n y c h  
w B i r m i n g h a m  zapowiedzieli, że w nad­
chodzącej sesyi parlamentu rząd przedłoży 
projekta reformy ustaw agraryjnych i reformy 
wyborczej, rozszerzającej prawo głosowania 
w kołach wiejskich, oraz inne ważno pro­
jektu, przedewszystkiem jednak porządek obrad 
czyli regulamin Izby niższej będzie musiał 
być ulepszony.

Na radzie ministrów odbytej w sobotę 
w Londynio postanowiono użyć w y j ą t k o ­
w y c h  ś r o d k ó w  w c e l u  z a p o b i e ż e n i a  
r o z d a w a n i u  b r o n i  l u d n o ś c i  i r l a n d z ­
k i e j ,  orać pociągnięcia tych którzy broń 
rozdają, do odpowiedzialności sądowej. Sekre­
tarz stanu Forster miał mieć wczoraj posłu­
chanie u królowej Wiktoryi i przedłożyć jej 
ważne dokumenta, odnoszące się do spraw 
irlandzkich.

K r ó l  p o r t u g a l s k i  D o m  L u i z  za­
gaił zwykłą sosyę kortezów w Lizbonie m o­
wą t r o n o w ą ,  w której wspomniał o nie­
dawnym zjaździe z królem hiszpańskim w 
Caceros i o spodziewanych odwiedzinach kró­
la Alfonsa XII w Lizbonie, które to fak ta są  
dowodem dobrych stosunków pomiędzy dwo­
ma sąsiedniemi krajami. W ustępie poświę­
conym sprawom wewnętrznym, mowa trono­
wa zapowiada przedłożenia o szkołach ludo­
wych, oraz reformy w wojskowości i mary­
narce i wyraża nadzieję, żo kortezy zatwier­
dzą traktat handlowy zawarty z Francyą.

D e m is y  a r u m u ń s k i e g o  m i n i ­
s t r a  s p r a w  w e w n ę t r z n y c h  Rosettego 
nie nastąpiła z powodów politycznych. Te­
legramy z Bukaresztu zaprzeczają szczegól­
niej pogłoskom, jakoby Rosetti miał ustąpić 
z powodu zmiany stanowiska rządu rumuń­
skiego w kwestyi dunajskiej.

W w y b o r a c h  do I z b y  g r e c k i e j  
opozycya została w mniejszości, a stronnictwo 
rządowe mieć będzie większość około 30 gło­
sów. Tym sposobem istnienie gabinetu Ko- 
mundurosa jest zapewnione.
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We wszystkich dziennikach pisano ob­

szernie o ogłoszonym niedawno p r o g r a ­
m i e  s t r o n n i c t w a  n a r o d o w e g o  e g i p ­
s k i e g o ,  pisanym przez Arabi beja. Okazuje 
się obecnie, że programu tego nie pisał Arabi 
bej tylko pewien podróżujący Anglik, który 
odczytał pismo swoje Arabi bejowi a ten je 
pochwalił. Obecnie donoszą, że Arabi bej 
przesłał rządowi angielskiemu memoryał, w 
którym mówi, że nie obstaje przy żądaniu 
pomnożenia stanu czynnego a. mii egipskiej 
: nie będzie podnosił żadnej opozycyi przeciw 
.Jministracyi anglo-trancuskiej, byle tylko pra­

wa zwierzehnicze sułtanabyły szanowane. Arabi 
bej proponuje w końcu ustanowienie w Lon­
dynie poselstwa egipskiego i wyraża przeko­
nanie, że sułtan nic nie będzie miał przeciw 
temu.

Zaproponowany przez byłego sekreta­
rza stanu Blaina k o n g r e s  r e p u b l i k  a- 
m e r y k a ń s k i c h ,  który ma się odbyć w d. 
30 listopada r. b. w Waszyngtonie, jest 
wznowieniem myśli prezydenta Stanów Zje­
dnoczonych Johna Quincy Adamsa, który w 
roku 1826 zwołał podobny kongres do Pa­
namy, podobnież w duchu doktryny Monroe- 
go, celem stwierdzenia, że Ameryka należy 
wyłącznie do Amerykanów i żo Europa nie 
ma prawa mieszać się w sprawy amerykań­
skie. W roku 1826 kongres zamierzony nie 
udał się.

Wiedeń, 8 stycznia. M i n i s t e r  
w o j n y  hr .  B y l a n d t  objął dzisiaj 
napowrót kierownictwo swego wy­
działu.

Paryż, 8 stycznia. W y b r a n o  
do s e n a t u  56 republikanów i 12 
konserwatystów, potrzeba zaś będzie 
jeszcze dziewięciu ściślejszych wybo­
rów. Republikanie zyskali 21 krzeseł. 
W departamencie Sekwany wybrani 
Wiktor Hugo, Peyrat, Tolain, Freyci- 
net i major Labordere. Freycineta wy­
brano także w Montauban, Leona Saya 
w Wersalu. Byli ministrowie Cailloux 
i Talhouet. nie zostali ponownie wy­
brani.

Berlin, 9 stycznia. (Tel. pr.) 
Dzienniki berlińskie wyrażają się bar­
dzo ostrożnie o d e k l a r a c y i  c e s a ­
r z a  W i l h e l m a .  Nat. Ztg. zapytuje, 
czy ostatnie wypadki były dostatecz­
nym powodem do podobnej manifes- 
tacyi. Zdaniem tego dziennika wszyst­
kie okoliczności przemawiają za uni­
kaniem starcia. Zresztą, lud pruski 
przetrwa przyszłe przesilenie tak, jak 
przetrw ał dawniejsze, a pozostała część 
Niemiec nie cofnie się także. Voss. Ztg. 
sądzi, że skoro zatarg jest nieuniknio­
nym, lud powinien popierać swoich re-

prezentantów. VoVis-Ztg. widzi w wystą­
pieniu króla wskazówkę na przyszłość, 
tern zrozumialszą, że oczekiwane prze­
silenie bliższem jest niż sądzić można. 
Beri. Tagblatt ubolewa nad dylematem 
w obec którego postawieni są urzę­
dnicy. Właściwie deputowani zajmu­
jący stanowiska w administracyi win­
ni bezzwłocznie złożyć mandaty. Kilka 
pism wyraża ubolewanie, że cesarz 
niemiecki po pełnych sławy rządach 
widzi się zmuszonym do ogłoszenia 
podobnej deklaracyi. Bbrs. Gourrier nie 
obawia się, żeby wpływ liberalny miał 
zostać osłabionym przez reskrypt, któ­
ry  jest tylko dowodem, że książę 
Bismarck uzyskał zupełną zgodę ko­
rony na swoje zapatrywania. Nowe 
wybory okażą bezskuteczność obe­
cnego kroku. Germania życzy sobie 
aby zasada zwierzchnictwa króla w in­
teresie pokoju pozostała nienaruszoną, 
ale pragnie, żeby ministrowie działali 
w jednym duchu i nie uszczuplali wol­
ności wyborczej ani nie narażali spo- 
kojności kraju. Przypuszczenie że re ­
skrypt cesarski uważać należy jako 
zapowiedź procesów dyscyplinarnych 
przeciw urzędnikom należącym do o- 
pozycyi jest bardzo rozpowszechnio- 
nem. Prawdopodobnie pismo cesar­
skie będzie przedmiotem dyskusyi w 
Izbie. Następca tronu miał dłuższą 
konferencyę z cesarzem.

Paryż , 9 stycznia. Z powodu 
r o c z n i c y  z g o n u  B l a n q u i ’o g o  
około 300 osób udało się z wieńcami 
na cmentarz Pćre-Lachaise. Policya 
występowała kilkakrotnie. Za podbu­
rzające okrzyki aresztowano 23 osoby. 
W liczbie aresztowanych znajdują s ię : 
Ludwika Michel, Eudes i Curnet. Z po­
między tłumu dano ognia z pistoletu, 
wystrzał jednakże nie ran ił nikogo. 
Winny strzelania niewiadomy. W cią­
gu po południa przywrócono porządek.

W w y b o r a c h  do s e n a t u  wy­
brano 64 republikanów i 15 konsewa- 
tystów. Republikanie zyskali 22 krze­
sła. Freycinet został wybranym czte­
rokrotnie. Senat liczy obecnie 207 re­
publikanów i 93 konserwatystów.

Paryż, 9 stycznia. {Tel. pryw.) 
W o b c h o d z i e  r o c z n i c y  z g o n u  
B l a n q u i e g o  wzięło wczoraj udział 
około 1200 komunistów. Policya roz­
pędziła pochód. Miano gwałtowne mo­
wy, z powodu których, jak  również 
za opór stawiany władzy, aresztowano 
około 40 osób, w tej liczbie Ludwikę 
Michel i byłego generała komuny Eu- 
desa.

Rzym, 9 stycznia. (Tel. pr.) 
Rząd traktuje z organizatorami jutrzej-

szego p o c h o d u  ż a ł o b n e g o  do 
g r o b u  k r ó l a  W i k t o r a  E m a n u e ­
l a ,  żądając, ażeby nie miano żadnych 
mów, tylko ograniczono się na złoże­
niu wieńców.

Londyn, 9 stycznia. Biuro Reu­
tera otrzymuje wiadomość z Kairu że 
k o n s u l o w i e  f r a n c u s k i  i a n g i e l ­
s k i  d o r ę c z y l i  w c z o r a j  k e d y -  
w o w i  w s p ó l n ą  n o t ę ,  w której mó­
wią, że Francya i Anglia, osadziwszy 
kedywa na tronie, są zdecydowane o- 
ehronić jego władzę, nietylko wobec 
wewnętrznych niepokojów, ale także 
przeciw wszelkiemu ponownemu mie­
szaniu się Porty. Kedyw podziękował 
gorąco za troskliwość objawioną o nie­
go i dobro jego kraju. Nota zrobiła 
najkorzystniejsze wrażenie.

Loildyil, 9 stycznia. Daily News 
dowiadują się, że g a b i n e t  a n g i e l ­
s k i  o d r z u c i ł  p r e t e n s y e  r z ą d u  
S t a n ó w  Z j e d n o c z o n y c h  w z g l ę ­
d e m  w y ł ą c z n e j  k o n t r o l i  n a d  
k a n a ł e m  p a n a m s k i m ,  jako nie 
zgadzające się z prawem narodów w 
ogólności a w szczególności z trakta­
tem Bałwera i Claytona.

Rzym, 9 Stycznia. Poc h ó d  u- 
r o c z y s t y  do g r o b u  k ró la  Wi k t o r a  
E m a n u e l a  udał się przed południem 
do Panteonu. Orszak rozpoczynali nio­
sący wieńce, dalej postępowała muni- 
cypalność, w eterani, straż ogniowa z 
50 chorągwiami honorowemi, burmistrz, 
rada gminna, stowarzyszenia i milicya 
terytoryalna. W Panteonie przedstawi­
ciel stowarzyszenia włoskich wetera­
nów Croearo Yisconti m iał mowę. Oko­
ło 25.000 osób uczestniczyło w tej u- 
roczystości.

Telegrafowany kurs wiedeński,
W i e d e ń ,  7 stycznia 1882, godzina 2 m. 30. 

Losy kredytowe 177'75. Węg. akeye kredyt. 3 4 4 —. 
Akeye anglo austr. 146'—, Akeye banku Uoiou 142*30, 
Akeye kolei Karola Ludwika 307'50, Akeye korni 
północnej 259'— , Akeye kolei południowy 147*25. 
Aneyo kolei Alfold. 173*75, Akeye kolei Elżbiety 
217 75, Akeye koleiLwiweko-Gaerniowiechiei 1-5*—. 
Akeye kolei weg. pótuoeuo-w»ekodniej 168*5 . Wie­
deńskie losy 129*— , Akeye kolei Rudolfa —*—•, A kcji 
kolei Albrechta —*— . W ęgierskie obligacje państw, 
w złocie 9? 25, Galicyjskie obligacye ttidemnizacyjne 
100 50. Losy regulacji Oissy 112 50. Losy tureckie 
2 9 — Węgierska renta, 110*60, Akeye banku zrriaz 
kowego 138 10. Akeye banku obrotowego — •—, Ak 
eya kolei węgiersko-galicyjskiej —*— , Akeye kolej 
państwowy —•—, Rubel papierowy 122*75, Węgier- 
suit! losy Mark* niemiecka —' — Usposobie­
nie silu. .

i f l c a e d ,  7 styczni* 1833 , fioriz. 5 mic. 50 
Akeye kredytowe 343 50, Anglo- Austry aeki« , —.■—, 
Union*bank —* —, Kolei Karola Ludwika 307 — . Po­
łudniowa —.— R enu papierowa 77*15, UaKeyjsH* 
listy zastawne )O lii0, Galicyjskie obligacje indem ni­
żącym* -. Galicyjski Oto k rnetykabtt l ‘"3*— .Los-.

z r. 1860 —*— Napoleondor 9'4750, Rubel papierowy 
—*—. Usposobienie —.

W le d « ń , ; 9  stycznia, 1882 , 10 godź. m. 42. 
Akeye kredytowe 34610, Anglo-Austr. 145*50, Akeye 
banku Union 14210, Kolej Karola Lud. 307'90, Po­
łudniowa 148*— , Renta papierowa—*— , Galicyjskie 
listy zastawne —*— Galicyjskie obligacye indenmi- 
zaeyjue —*—, Galicyjski bank rustykalny — *— , Losy 
z roku 1860 —*— , Napoleondor 943—, Rubel papie­
rowy — *— Usposobienie silne.

T eleg ram y  ssbo.żo w e z d. 7 styezn ia. W ie- 
d e ń :  Pszenica za 100 kilogr. 12.25 do 12*75 zł., żyto 
—*— do - • — zł., jęczmień —*— do —*— iii, ku- 
kurudza —*— do —■— zł,, owies —*— do —'— zł., 
okowita pr. 10.000 liter procent 32 '— d.o 3215 zł. 
U u d a -P e sz t* . Pszenica 100 kilogr. (na jesień) 12*37 
do 12 40 zł., rzepak (sierpień—wrzesień) —*— do 
13 25 z ł .— B e r l i n :  Pszenica żółta (nawrzes. paźd.). 
226*25 in., żyto —*— m., spirytus 57*— ni., olej rze­
pakowy 46*60 in., — S z c z e c i n :  Pszenica —*—, 
rzepik —.—. — P a r y ż :  maki 159 kilogr. 66'— fr. 
olej rzepakowy /6*25 fr.. spirytus —*— fr. — W r o- 
e ł a w :  Pszenica —*—, żyto ------, owies — .— , spi­
rytus' ------- , kukurudza —.—. K o l o n i a :  Psze­
nica —.— .

Odpowiedzialny redak to r: W ładysław Łoziński

Spostrzeżenia m eteorologiczne
z dnia 9 styezuia .882 o godzinie 7 rano. 

Barometr 741.8mm. przy temp. 0°0. Psychro­
metr suchy +  0.5“C. Psychrometr wilgotny — 0.6“C. 
Prężność pary 3.8mm. Wilgoć 80%. Zachmurzenie 
6. W iatr SW1. Ozon 9.

Temperatura powietrza 0.4* R.
Barometr idzie w górę.

Stan barometru nad poziom morza 768.lmm

P r z y j e e ł i a l i  do  L w o w a .
dnia 9 stycznia 1882
Hotel G eorge‘a

Pp. J. hr. Koziebrcdzki z Podhajczyk. O. 
Br. Wattmann z Rudy. M. Catz z Amsterdamu.

H ote l W arszaw sk i 
Pp. I. Kerekjarto ze Stanisławowa H. 

Bitschan z Ross\i. 1 Krokowski z Jagielnicy.
H otel Europejski.

Pp. W. hr. Komorowski zjlHawryłówki. I. 
Torosiewicz z Peitwy. W. Ossad a ze Stanisła­
wowa. S. Piotrowski z Rossyi. M. Torosiewicz 
z Pełtwy. K. Teodorowicz ze Stanisławowa F. 
Vogl z WiedDia.

H otel Angielski 
Pp. K. Sokołowski z Bobrki. I. Barań­

ski z Łukawicy. K. Musiel ze Stanisławowa. 
Dr. M. Sckmetteiling z Grzymałowa

Pociągi kolejowe.
Przychodzą do Lw ow a.
(Według południka peszteńskiego.) 

rŁ  K r a k o w a :  o godz. 5 min. 20 rano (po­
ciąg pospie-.zny); o godz. 9 min 7 wie­
czór (pociąg osobowy); o godz. i i  przed 
południem (pociąg mieszany).

’t i  P o d  w o to c z y *  k  : (na dworzec lwowski 
główny; o godz 10 min 10 wieczór (po­
ciąg pospieszny); o godzinie 3 min. 80 
r-JDO (pociąg osobowy); o godz. 8 min 52 
po południu (pociąg mieszany).

Dr. Józef Rappaport
po długoletniej praktyce lekarskiej w  Ż u raw n ie , 
os iad ł stale we Lwowie, mieszka przy ulicy 
Krakowskiej 1. 16, I. piętro. — Przyjmuje chorych 
codziennie od godziny ll ie j de lej przed pełuduieiu 

i od godziny Ściej do 4tej po południu.
U bogich b e z p ła tn ie  od etej do 5tej wieczorem.

Cennik lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej.

1 . A k e y o  za sztukę; „
K»l. g. Kar. Lud. po 2 0 zł- a .  k. g  
Kel lwow.-ozer.-jas. p» 200 zł. w. a. 
Banku liip. galic po 200 zł. w. a. K
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a. jg

2- L is t .  z a s i. za 100 zł.
Tow. kredyt, galic. 5 pr. w. a. ® 

r> » „ 4 pr. w. a. g
,, )> ,, 5 pr. okresowe

Tow. kred. gal. 4 pr. w.a. los 411/, 1. -  
Banku Lip. galic. 6 pr. w. a. *°

„ „ u j> Pr- w. a. a
„ ,- » 5 Pr - er. a. wy- p.
losowalne z 10 pr. premią . . £

Listy dłużne g. Z. kr. wl. 6 pr. w.a. g 
„ „ „  ,, ,» 5 pr. w. a.

3 .  L i s t y  dłużne za 100 zł. 
Ogóln. roln. kred. Zakład dla Gal. 

i Buków. 6 pr. los. w 15 lat.

4 .  O b l i g i  za 100 zł.
Indemniz. galic. 5 pro. m. k.
Oblig. Komunalne gal. Zakł.kred.

włościańskiego 6 proc. w. a. . 
Pożyczki kr. z r. 1873 po 6 pr. w. a.

5 .  L o s y  miasta Krakowa . .
„ ,, Stanisławowa .

6. Monety.
Dukat holenderski . . . .
Dukat c e s a r s k i ...........................
Napoleondor . . . . * . .
P ó ł i m p e r y a ł .................................
Bubel rossyjski srebrny . . .

„  „  papierowy . .
100 marek niemieckich . . . .
Srebro ...........................................
Kupony w srebrze . . . .

płacą żacki ą
walutą austr.

złr. ct. złr. ct.

307 25 
175 — 
306 —
262 —

310 35 
178 — 
310 — 
266 —

100 90
96 30

100 90 
92 20

101 50
99 —

101 90
97 30

101 90 
93 20

102 50 
100 —

102 30 
101 75 
94 50

103 30 
103 50
96 -

92 - 94 -

100 — 101 -

101 -  
101 23

102 50 
102 75

20 — 
24 -

22 -  
26 50

5 51 
5 53
9 37 
9 67 
1 52 

1 22%
58 -

5 61 
5 63 
9 47 
9 77 
1 67 

1 24% 
58 70

_  _ ------

Kurs giełdy wiedeńskiej
z dnia 4 stycznia 1882.

1 . l> łu g  p a ń s t w ; * ,  płacą żądają
Jednolity dług państwa w banknot.

ru a j-lis to p ad ...................................... 77 40 77.55
lu ty -sie rp ień ...................................... 77.45 77.60

Jednolity dług państwa w srebrze
s t y e z e ń - l k i e e ................................. 78.40 78.55
kw iecień-październik......................78.4» 78.55

Lasy z roku 1854 po 250 zł. m. k. . 12*2.2-5 123.—
„ ,, 136" po 503 zł. w. a. 5 pr. 133.— 133.»0
„ „ 1860 po 100 zł. 5 pr. . 135.60 136.20
„ „ 1804 po 100 zł. . . - 172.50 173. ■
,, ,, 1861 po 50 zł. . . .  171.40 171.80

Renty Corn po 4*2 lir austr. . . . —.— — .—
Listy zastaw, domen, państw, po 120

złr. 5 pre.............................................145 — —.—
Austr. Asyg. skarb, zwrotno 1882 5 pr. lOo.fiO 1 0 -.80
Renta papierowa 5% z r. 1881 . . 94.90 9-5.05
Austr. renta zł. wolna od podatku 4pr. 94.25 94.40

2 .  O b l ig a c je  indemn. 5 pr. (za 100 zł. m. k.)

C z e c h ......................................................  105.25 —
B u k o w in y ................................................  100.75 101.—
Galicy i ........................... ...........................109.20 10 .80
Niższej A astry i ....................................... 105.— 106.—
S ie d m io g r o d u ......................................  99.75 i 00.50
W ę g ie r ......................................................  99.70 100 30

3 .  A k e y e .

147.30 147.60 
348.80 349.— 
890.— 895.—

Bank Augio-aust. fUO zł. emit. zł. 
insi. kred dla handlu po 160 zł.
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 
Gal. banku hip. po 200 zł. . . . —.— —•
G al.bankd.han.iprz. a 200 zł.wpł.40pr- —. — —• 
Gal. zakł. kred. ziemski a 200 złr. . — -— *-,*
Banku austro-węgiersk. a 6UU złr. . 846. 848.
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze .. _ —. — •
Aust.Tow.żeglugi par.dun.po 500 zł. m. 0 (5 .— —
Kol. Cesarzowej Klżbiety po 200 zł.in. 217.Jo  217.75
Kol. Preszow-Tarn. (w. c.) a 200 zł.. —.— —.—
Północna kolej po 1000 zł. m- k. .. 2593,—2598.—

płacą iądają
Kol. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. . 20S.*25 308.75
Lwow. Czeni. kolej po 200 zł wa. w sr. 175.50 176.—
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. m. k. 322.r0 323.50
Połud. koi. państw, po 200 zł. w. a. 147.25 147 75
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 165.75 166.23

4. Listy zastawne losowane.

Ogólny rolniezo-kredytowy Zakład dla
Galicy i i Bukowiny w 15 i. 6 pr. —.— —.— 

Powsz. austr. zak. kr. ziem. 5 pr. w sr. 100.40 100.70 
„ „ „ _ premiowe po 3% 102.— 102.50

Gal. zak. kr.ziem. Krak. los w l8 l .  6pr. —.— 104.50 
„ „ „ „ w 201. 7-pr. 105.75 106.75
” „ ” ,  w 861.5V*pr. 9 9 -

Gal. Tow. kred. w. a. po 4 proct. . 96.25 96.75
„ „ n n po 5 proct. . 101.25 101.7 5
n » n n p° 5 prOCt. W

37 latach zw ro tn e ...........................10i .*25 101.75
Gai. baniu hip. po 6 proc. . . . 101.90 102.40
Gal. Zakł. kred. włuśc. po 6 pr. . . 103.50 104.50
Banku austro-węgiersk. po 5 pr. . . U 1.80 102. —
Weg. Tow. ziem. akc. po 51/* proc. —.— 99.5o 

n* Zakł. kr. ziems. po 5% proc. 101.75 102.o0

5. O b ligac je  z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)

Kol Albrechta a 300 zł. 5 pr. w. a. 95.S0 96.— 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. cz.)

a 300 zł. 5 proc. w srebrze . . 93.n0 93.. 5
Kol. pół. po 100 zł. m.  .......  04.7o 105.o0

„ po 100 zł. w. a. • . . 101.oO - . -

K“»»g« S 'L TT.": loo.so u«at.
Kol L w ow .-C zer.-Jass . I I I .  emis. a 300

żłr 5 proc. :w srebrze z r. 1865 94.30 94.60
z r. 1867 101.75 1/ 2.25

. z r. 1868 98.25 98.50
z r. 1872 96.— 97.—

Węg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w sr. 94.50 95,—

6. L o s y .
Inst. kr. dla han. i pr. po 100 zł. w.a. 177.— 178.—
Clarego po 40 zł. in. k. . . . . . 40 .— 41 —
Tow. żegl. par. na Dunaju po lOOzł m.k. 115.50 116.50

K eglłricha po 10 zł. m. k. . . .
Losy miasta K r a k o w a .....................
Pożyczka miasta Lubiany po łO zł. 
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. ».
Palflego po 40 zł. m. k .......................
Fundacya szpitala Aroyks. Rudolfa 
Saltu* po 40 zł. m. k. . . •
St. Genois po 40 ał. m. k. . • - 
Pożycz, m, Stanisławowa (po 20 zł. w.a.
Poi. Tryestu po 100 zł. m- k. . ■ 

n po 50 zł. w. a. ■ • 
W aldsteina po 20 zł. m. k. * * *
W indischgratza po 20 zł. m. k. . .

7 .  W e k s l e  (na 3 miesiące)
Augsburg na 100 zł. w. p. n. . .
Berlin za 100 mark w. p. n. . . .
Frankfurt za 100 mark w. p. n.
H am b u rg  za 100 mark w. p. n.
Londyn za 10 ft. szt........................
Paryż za 100 fr.................................

Kurs złota.

_ i —.--------
płacą żądają 
17.50 18.50

41 —
37.50
21 . —
58.25
49.50
55.50 

127.— 128.—

31.— SR— 
38*— 38.50

+1.15
38.—
21.50
53.75
50.—
26.—

. 11910 119.30 
47.20.— 47.35 —

Dukat cesarski inen.
„ pełnej wagi

K o r o n a .....................
2 'i-frankówka . . .
Rossyjski imperyał . 
Talar związkowy , .
Srebro ......................

5.60.—
5.59—

5.61—
5.61—

9.41.50 9.42.50
9.70—  9.73.—

z ł.

Z lwowskiej Izby handlowej 1 przemysłowej.
Telegrafowany kurs wiedeński 

z dnia 7 styeznia 1882.
Jednolity dług państwa w banknotach .

„ „ „ w srebrze
Renta w złocie . . . .  . . . .
Losy pożyczki z r. 1860 ......................
Akeye banku austro węgierskiego . .

„ „ kredytowego . . . . .
Londyn ......................................................
Srebro ...........................................................
N apoleondor.................................................
Dukat cesarski men....................................
100 marek n iem ieck ich ...........................  58

77'
78
94

133
846
346
119

9
5

ct.
25
35
10
20

43
60
25



( 12)  ( g i f e u n t t t i f jc .
S m  P a n ie n  © einer T R ajejtat be§ S a i f e r S ! 

S a s  f. I  Satibcź* a l»  ^ r ? |g e r tĄ t  Ijat 
au f  S ln trag  ber !. f. © taa tS a ru o a ftfd ja f t e rfan n t, 
vajj ber iyrttjalt be§ in  bet’ 3l r  6 2 2 3  ber g e i t fd jn f t  
„SReue freie s$ rc f fe “ ddo. 23  © ecentber 1 8 b l  
u n te r  ber S lu ffd jrift „£Btert, 22  © ecentber" 
entffaltenen 9ln jfa§e»  in  ber © telle  nom  S3e* 
g inue  bt§ „fie ift bte s$ a r t e i  ber fa d to fe n  D p* 
po fitto u "  b a 3 iBerbrecljen be§ § 6 8 , fe rn er 
in  ber © te lle  eon  „ab e r berjen tge“ bi£ ju m  
®cf)lttffe ba§  S3erb ted )eu  nad) § 65 a © i. © ., 
u n b  bo3 SSergeBjen nad) §. 3 0 8  © t. © ,  be* 
griinbe, un b  e§ m irb  ttGd) § 4 9 3  © t. i)3 . £> 
b a 8 S e rb o tb e r  SBeitertoerbrcitung biefer © rucN  
fd jrif t ansgefprocben.

SSien, ant 2 6  ©ejentber 1 8 81 .
© djluaiger m. p.

® r . SSurd^arb m. p.

S m  SRaraeu © e in e r SKajefidt be» a tf e rS ! 
® a e  f E. 2 an b e3gerid)t SBten ol§ ijSrefj* 

gerid jt bjat a u f  I n t r a g  ber f. !. © taa tS an ro a lt*  
f cl) a f t  e rfa n n t, bafj ber S n lja lt  fc.J in  S ir. 
653  ber j je u fd j r i f t  „SSiener Sidgem eine ,Qei* 
tm tg " , „©ed)§=U£)r=91b e n b b ta tt“ , Oda. 23 $ e *  
cember 1881  u n te r  ber $ lu ffd )rift „SBien 22 
© ecem ber" en tl)aitenen S tuffa^eg in  ber © telle 
non  ..2B ir lfaben bem “ big auSfdjlefjltd) „nad ) 
einem  te l e g r a m “ bag S3erbrecf)en nad) §. 63 
© t. © . begrunbe, u n b  eg w irb  n ad j § 493  
© t. ?p. O . bag SŚerbot ber 2B eiiert>erbrettung 
biefer © tu d fd j r i f t  auSgefprodjen .

2B ien, am  26  © ejen tber 1 8 8 1 . 
© d ito a ig e r m . p.

® r . S u r d l ja r b  m . p .

S m  S łam en  © e in e r SJiajeftat beg S ia ife rg ! 
® a 3 !. £. SanbeS  gerid jt SBien a l5 iprejty 

gerid jt b)at a u f  S ln trag  ber f .E . © ta a tS a m o a lt-  
fd ja ft e rfastn t, bay  ber S u lja tt  beg tn  S ir. 
103  ber 3 eitfcf)rift „ © e r  g re tm iU p ige" ddo. 
2 4  © ejen tber 1 8 8 1 , u n te r  ber S lu ffd jrift „® rit* 
be 2Bei£)nadjten“ en tlja ltenen  S luffa^eg bag 
23erbredjen  u ad j §. 65 a @ t © ,  begrunbe, 
n n b  eg tu irb  nad) §. 4 9 3  © t i|5. 0 . bag  33er* 
bo t ber SB eiteroerbreitnng  biefer © rncf fd jrift 
auggefp roĄ en .

ŚBien 2 6  © ecem ger 1 8 8 1 .
© d)toa iger nt. p.

® r .  93urd£)arb  nt. p.

® a §  !. E. S a n b e g g e r i^ t  alg  IJkefjgeridjt 
iu  © r a j  {jat au f S in trag  ber f E. © ta a tsa n *  
to a ltfd ja ft m it bem S rien n tn iffe  nom  16 Sio* 
oem ber 1881  3 - 2 3 1 9 2 , bie SB citeroerbreitung 
ber in  23ubapeft erfd jeinenben „ 33o lfa je i tu n g “ 
S ir. 3 nom  11 © ecem ber 1881  tuegen beg Sir* 
tiEelg „Sług bem S a n b e  ber S iie b e rtra c |t„  nad) 
§ 30 0  © t. © . berboten.

© a g  E. E. Sanbeggericfjt a lg  © tra fg r r id jt  
in  ip rag  t)at au f  S tn trag  ber E. E. © taa tS an *  
tu a ltfd ja ft m it bem © rfenu tn iffe  uom  15 ®ecem= 
ber 1 8 8 1 , 3  3 6 6 8 3 , bie SB eitertierbreitung  ber 
in  SSubapeft erfd jeinenben „SSolf3je i tu n g “ S ir. 
2 oorn 4 © ecem ber 1881 tuegen ber SlrtiEel 
„ ® a g  © le iĄ g e lu i^ t ber © efeH fd)aft“ unb  
„ ® e r  3iif)ilign tug  in  S in ^ lan b  V. g Drtf^ u lt9 
u n b  © ^ lu ^ "  nad) §. 305  © t © ., berboten

© a g  !. E. S anbeggerid ft a lg  © tra fg e rid jt 
in  ip ra g  ^ a t  au f  S ln trag  ber E. E. © taa tg an *  
tu a ltfd ja ft m it bem © rEcnntniffe oorn 15 unb  
16  © ejem ber 1881  3 3 - 3 6 6 8 4 , 3 6 5 7 6  un b  
3 6 8 5 5 , bie SS eiterberb re itung  ber 3 eilf l$ r if t 
,,S lrb e ite rfreu n b “ Sir. 23  bom  10 © ecem ber 
18 8 1  tuegen ber u n te r  ber U eberfd )rift „2 o* 
!a te g “ en t^a ltenen  erfiett fcd)3 Slbfd^e n a Ą  
bcit §§. 4 8 8  un b  4 9 3  @t. © ,  un b  S lrtife l 
V beg © efe^eg bom  17  © ecem ber 1 8 6 2 , ber 
3 eitfd )rift „© o ^ en tia “ S ir. 343  bom  12 ®e* 
ccmber 1881  tocgen beg SlrtiEelg „ S n b a p e ft, 
1 0  © ecem ber11 n a Ą  §. 3 0 5  © t. © ., b an n  ber 
3 e ttfd )rift „ B a d o u c n o s t11 S ir . 23 bom  14  ®e* 
cember 1881 tuegen be? HrtiEefg „ In te rn a t io -  
u a li^ m u s  a so c ia lism u s"  n a i^  §. 305  ® t. © ., 
tuegen beg SlrtiEelg „N nse  s t r a n a  —  s t ra n a  
l id u "  nac^ S lrt. I I I  beg ©efefjeg Uom 17 
© ecem ber 18 6 2  un b  §. 3 0 0  @ t. © .. enblid) 
roegen ber S lrtife l „Z  N y r a n “ ttnb  „K ra lc w e  
l ) v n r  u  B e ro u n a "  nad) §. 302 © t. © ,  ber* 
boleń.

© a 3 E. f. S lreiggcridft a lg  tp refjgcrid jt 
in  Sieidienberg ^ a t  a u f  S ln irag  ber E. E. 
© ta a tg an iu a ltfcb a ft m it bem © rfeitn in iffe  bom  
2 0  © ejem ber 1 8 8 1 , 3 - 55 2 9  © tf  bie SBeiter- 
b e rb re itu n g  ber „S icid)enberger 3 ed itttg "  Sic. 
297  bom  16 © ecem ber 1881  tuegen beg Seit* 
a rtifc tg  „ © iu il* ^ o n ig i’d | ’‘ t t a ^  §. 3 0 0  © t © ,  
berboten .

© a g  E. E. ® reiggerid )t a lg  ip re lg e r id jt  
in  S3ubtoeig ^ a t  au f  S ln trag  ber E. ' E © ta a tś ^  
an tu a ltfd )a ft m it bem (SrEenntniffe bom  21

©ecember 1881 3 ' 8616 ©l,f.r bie SBciterberbrei* 
tn n g  ber „®eutfd)*5ftetreid)ifd)en SSotfgjcitung" 
Sir. 76 bom 16 ©ecember 1831 tuegen beli 
Slrtifelg „®er Slranb beg Slmgtlieaterg in 
SBiett" naci) §. 302 ©t © . berboten.

©ag E. E. Sanbeggerid)! in SPninn l)a:;: 
auf Slntrag ber E. E. ©'taatżantoaltjd)aft mi. 
bem ©rfenntuiffe bom 20 ©ejember ! 881, 3  
18392, bie SBeiterberbreitnng ber 3 etifd)t'ifi' 
„©agegboie ang SJia^ren uttb ©d)lefien“ Sir. 
287 boru 16 ©ecember 1881 tuegen beg Sir* 
tifelg „SBiener 0riginal*©arrefpunbenj. SBien, 
14 ©ecember" nad) ben §§ 65 a unb 300 
©t. ©,, berboten.

© a g  d. f- S ianbeggerid)t a lg  $Pref?gerid)t 
in  © rieft E)at a u f  S ln trag  ber E E. © taa tg an * . 
toa ltfd ja ft m it bem © rfen n tn i^e  barn  6 ttnb
7 © ecem ber 1881 , 3 - 9 3 5 9  un b  9 3 9 9 , bie 
SB eitererbreitnng ber 3 eitfd jrift „L’Alba.“ Sir*
8 bom  3 © ecem ber 1881 toegcn beg S lrtifelg  
„D i D o o del D iav o lo “ nad ) § 122  a ® t. 
© ,  u n b  tuegen beg SlrtiEelg „ I I  P ro le ta r io “ 
nad) §. 302 @ t. © ,  ferner ber B d tfcffrift 
„ I I  O ittad in o "  S ir. S85 bom  2 © ecem ber 
1881 tuegen beg SlriiEelg „B o ech e  di O a tta ro "  
n a Ą  §. 65 a © t. © ., uerbo ten .

© a g  f. E. S an b eg g erid ft alg  5Prefsgerid)t 
in  © rieft b a t a u f  S ln trag  ber E. E. © taa tg*  
an tu a ltfd fa ft m it bem ©rEenntuiffe uan t 28  
Siouem ber 1 8 8 1 , 3 - 9 1 0 8 , bie SSeiteruerbm * 
tu n g  ber in  ©efena erfdbeiuenbett 3 ei i f ^ r tfi 
„ A ra n ti"  P e ric d ie o  so c ia lis tń o  s e t t im a n a le  “ 
S ir. 24  bom  13  S iouem ber 1881  nad) § 305 
© t © ., berbo ten .

(120 1— 3) S M !  t.
31. 5658. $on  ©eiten ber E. !. ©tdbt 

beleg SejirEg ©erid)teg in ©arnopol rnirb îe* 
mit beEannt gegeben, ba^ jur §ereittbringung 
ber gotberung beg Gerschon Buchwald 1Ó0 fl 
bie ejeEutibe geil&ietliung ber laut © runb*, 
bu^g*eirdage Sir 32 ber Oatastralgemeindo 
Rusianówka bem Wasyl Rakoczy cigentl)itm*; 
lid) gel)origcn Siealitat sub Nr. 38 im Rusśa- 
nówka ant 26 Sdttner 1882 u. 28 g fl3ritQr 
1882, jebcgmal um 9 Ul)r Si. SJł. im tjg, ©e  ̂
rid)tgg?baube ftattfinben tuerben.

S3ei bicfen jmei ©ertninett tuirb bicfe Sie* 
alitdt ttnr iiber ober um beit ©dfbijungśtoertf) 
beranBert tuerben.

2115 Slugrufgprcig gilt ber ©djatjungg* 
tuert 189 fl. SBabutm betriigt 10 pr. tiieuon.

©er ©rfieljcr tuirb uerpflid)(et fein. alle 
auf bem © tte ^aftenben @d)nlben btó ju r 
|>ol)e beg 51iufpreifeg ju  ubernet)men, wenn 
bie ®lditb;cer il)r ©etb bon ben allenfalfg 
t>orE)ergefe£)ev.ert Sluffiattbigung nid)t anucljmen 
ntollieu.

©ie nćdjeren Sebinguugen Eonuen in ber 
f)g. Siegifiratur eittgefel)en tuerben 
Tarnopol am 23 Sutti 1881.
(175 1— 3) S p r o s t o w a n i * .

L. 4. 0. k. sąd obwodowy w Przemy­
ślu prostuje niniejszem zaszłą w edykme z 
13 grudnia 1881 1. 13828 w urzędowej Ga 
zecie L w o w sk ie j Nr. 287, 288 i 290 umie­
szczonym, pomyłkę, iż termin do zgłoszenia 
wierzytelności do masy konkursowej Miny 
Gliick wyznaczony jest do dnia 12 lutego, 
a nie 12 grudnia 1882.

Przen-yśl o stycznia 1882.
(132 1 — 3) 9 b w i e r » ł c * e u k .

L. 8748. 0. k. sąd powiatowy w Do 
bromilu ogłasza, że na zaspokojenie wierzy­
telności zakładu kredyt, włość, przeciw Iwa­
nowi i Maryi Choma w ilości 20 rat po 15 
zł. i 101 zł. 8 ct. w d nach  10 bitego, 10 
marca i 14 kwietnia 1882 publiczna sprze 
daż realności pod 1. 31 w Komarowica b 
położonej, każdym razem o godzinie 10 ra ­
no w kancełaryi tut sądu z ceną wy wołania 
450 z ł ,  a zakładem 45 zł. przeprowadzoną 
będzie.

Tylko na trzecim terminie nastąpi sprze­
daż poniżej ceny szacunkowej, lecz nie j oni- 
żej długów hipotecznych.

Nabywca obowiązanym będzie^ połowę 
ceny kupna zaraz po licytucyi złożyć.

Resztę warunków wolno w tut. sąd. re 
gistraturze przeglądnąć.

Kuratorem wierzyci di ustanowiono An­
toniego Ricbtora z Dobromila.

Dobrom.il 7 grudnia 1881.
(152 1—3) £  tl  y  &

L. 2250. Dchwałą c. k sądu obwodo­
wego w Tarnowie z dnia 14 kwietnia 1881 
1. 4655 uznany Walenty Dziewit u Huciska 
umysłowo chorym, kuratorem dla mego utp 
stanowiony Mikołaj Dziewil z Huciska.

Kolbuszowa duia 14 maja 1881.
(163 1—3) K  il j  U t,

L. 5013. W dniach 27 stycznia, 24 lu­
tego i 24 marca 1882 zawsze o godzinie 10 
z rana, odbędzie się w Źulioach przymuso­
wy publiczny przetarg realności pod 1. 81 
tamże położonej Ans/la Mordka Rosen wła­

snej, celem ściągnięcia resztująoej należytości 
w kwocie 113 zł. 98 ct z p t . na rzecz za­
kładu kredytowego włościańsk ego.

O na wywołania 300 zł. wE a.
Zakład, wynosi 30 zł. w. a.
Reszta warunków może być w regi- 

straturzo sądowej przejrzana.
C. k. sąd powiatowy miej. del.

Złoczów 9 września 1881.
(134 1—3) © S».^ie92,c«e;*Je.

L 8878. 0. k. sąd powiatowy w Do- 
brcmilu ogłasza, że na zaspokojenie wierzy­
telności Zakłada kred. włość, przeciw F ra n ­
ciszkowi i Gertrudzie Muller w ilości 10 rat 
po 18 zł i 80 zł. 24 ct. w dniach 10 lute­
go 10 marca i 14 kwietnia 1882 każdym ra­
zem o 10 godzinie rano publiczna sprzedaż 
realności pod l.jj 112 w Falkenbeigu poło­
żonej w kancełaryi tut. sądu z ceną wywo­
łania 600 zł. a zakładem 60 zł, przeprowa­
dzoną będzie.

Tylko na trzecim terminie nastąpi sprze­
daż pomżej ceny szacunkowej, lecz n e  po­
niżej długów hipotecznych. Nabywca obo­
wiązanym będzie połowę ceny kupna zaraz 
po licytacji złożyć. Resztę warunków wolno 
w tut sąd, registraturze przeglądnąć.

Kuratorem wi -rzycieli ustanowiono A n­
toniego R cbtera z Dobromila.

Dobroinil i 3 grudnia 1881.
(126 1—3) K  d  y  k

L. 9499. "Wskutek polecenia c k. Sądu 
krajowego wyższego w Krakowie dnia 17go 
listopada 1881 1. 17949 podaje się do wiado­
mości. •"

W księgach gruntowych miasta Oświę­
cimia w urzędzie hipotocznym c. k. sądu 
powiatowego w Oświęcimie znajdujących się 
utworzono pod oznaczeniem Tom. V. pag. 
Nr. 1 księgi głównej dla parceli katastralnej 
gruntowej Nr, 174 w Oświęcimie położonej 
nowe ciało hipoteczne, które jako takie od 
dnia 17 listopada 1881 uważa się, od któ­
rego to dnia nowe prawa rzaczone do tej 
realności odnoszące się tylko przez wciągnie­
cie do tego nowego ciała hipotecznego na­
byte ograni' zone, przeniesione lub zniesione 
być mogą.

Rzeczona parcela gruntowa pod Nr kat. 
174 w Oświęcimie położona w obszarze 211 
sążni kwadratowych graniczy od południa z 
gościńcem cesarskim prowadzącym z Oświę­
cimia do Zatora, od wschodu z ulicą głębo- 
wa od oótnocy gruntem Franciszka Knih;- 
n .cdego nabytym od malżor-ków Pam-zakie- 
wiczów i z parcelą gruntowa Nr. 108 będą­
cą własnością także Franciszka Knihinickie- 
go, od zachodu z gruntem  Franciszka Kn:- 
hinickiego nabytym od spadkobierców Ju re ­
cki -go

a) Wzywa się wszystkich, którzy na pod­
stawie prawa przed dniom 17 listopada 1881 
nabytego roszczą sobie ,ako zmianę stosun­
ków w ern samem ciele hipoteeznem wpisa­
nych do własność , lub posiadania tej par­
celi gruntowej odnoszących się bez różnicy 
czy rosz ‘zona zmiana nastąpić ma przez do­
pisanie, odpisanie, przepisanie, przez spro­
stowanie powyższego opi-ania tej parceli 
grr. u to * ej. przez zestawienie lub połączenie 
ciał hipotecznych czyli gruntowych lub w 
jaki iuny sposób.

b) Wszystkich, którzy przed dni.m  17 
listopada 1881 odnoszące się do tej parceli 
gruntowej lub do części takowej uzyskali 
prawo zastawu, służebności, lub inne prawa 
będące przedmiotem ksiąg gruntówycb, o ile 
te prawa, jako do dawnych ciężarów nal-żą- 
ce wciągnięte być mają i przy utworzeniu 
tego nowego ciała hipotecznego * ciągnięte 
nie zostały, aby te swoje prawa, aż do dnia 
5 kwietnia 1882 w c. k. sądzie powiatowym 
w Oświęcimie zgłońli.

Zaniedbanie tego terminu, który sui nowo 
przywróconym ani przedłużonym być nie może, 
pociąga za sobą utratę prawa domauia się od o 
sób trzecich pretensji zgłoszeniu ulegających, 
które na podstawie wpisów w tern nowem 
ciele hi. otecznem uskueeznioujck pr/ez ni­
kogo niezaprzeczonych w dobrej wierze uzy­
skały p'"awa przedmiotem ksiąg gruntowych 
dędące.

Kraków dni* 17 listopada 1881.
(144 1—3) K o o k n r a .

L. 21348. Przy sądzie powiatowym w 
Dąbrowy opróżnioną została posada woźnego 
z n czn ą  płacą 250 zł., dodatkiem akty wal­
nym 25 prc. umundurowaniem i prawem po­
stąpienia na wyższą płacę etatową.

Po lania o tę lub inną przy sądach po­
wiatowych opróżnić się mogącą posadę woź­
nego w myśl rozporządzenia Ministerstwa 0- 
brony krajowej z 12 lipea 1872 1. 98 dz. p. 
p. ułożone, wnosić należy w czterech tygo­
dniach od 5 stycznia 1882 do Prezydyum 
sądu obwodowego w Tarnowie.

Z c. k. Sądu krajowego wyższego 
w Krakowie.

(143 1 —3) E  <1 j  k  i .
L 309 Tarnowska Izba notaryalna po­

daje do publicznej wiadomości, że wszyscy, 
którymby w myśl §. 25 u-A not. przysłuża- 
ło prawo zaspokojenia się z kaucyi służbo­

wej Józefa Zubka, byłego zastępcy e. k. Nfo- 
taryusza w Tyczynie, mają się do tutejszej 
Izby zgłosić ze swemi pretensjam i w prze­
ciągu sześciu miesięcy, gdyż po upływie tego 
czasu kaucja służbowa p. Józefowi Zubkowi 
bezwarunkowo wydaną zostanie.

Z c. k. Izby notaryalnej.
Tarnów dnia 29 grudnia 1881.

(159) E d y k t .
L. 57909 Lwowski c. k. sąd krajowy 

stosownie do dokonanego w dniu 22 grudnia
1881 w' myśl § 74 ust. kon. wyboru wie­
rzycieli masy konkursowej Samsona Goldfar- 
ba w miejsce dotychczasowego prowizoty- 
eznego zarządcy p. adw. dra Sokala zarządcą 
tej masy konkursowej p. adw. dra Felieyana 
Jackowskiego, zastępcą zaś jego p. adw. dra 
Kazimteraza Blizińskiego ustanawia, co ni­
niejszem do powszechnej podaje wiadomości.

Lwmw dnia 31 grudnia 1881.
(156 1— 3) II  <1 ;  k  t

L. 1507. Michał Baczyński z Wojni- 
łowa został uchwałą Samborskiego sądu ob­
wodowego z 17 maja 1881 1 6586 marno­
trawcą uznany; kuratorem jego ustanowiono 
Jasia Samołowkę z Wojniłowa.

Wojniłów dnia 30 maja 1881.
(148 1— 3) ę  0 i l  t.

Ijl. 15812 93omBrodyer E. £. 93ejirf§* 
@erid)te łoitb bem bem Seben unb SBofjrmrte 
nad) nnbefannten Safob Perlman beEannt ge* 
rnadjt, bafj gegen iljji nnb feine g ra n  ©ebura 
Perlman, Sfaaf Bernblum am łpeutigen jnr 
31. 15812 eine ftTage tuegen 3ńl)hing bon 80 
f(. itberreidjt f)at, moruber bte 3łerl)anblnng 
auf ben 1 g d w  18-2 angeorbnet tourbe

©ie jjuftGlmig be§ ^(agei’emplarś fiir 
SaEob Perlman erfolgt att ben fur il)tt beftell* 
ten Kurator SlbuoEatett ®r. Weisstein in Bro­
dy, bem bie nćJtljigcn 93ef)iTfe mitjutljeden, ober 
bem @ettd)t etn anberer ©adjmatter anjnjei* 
gen ift, ba fonft Safob Perlmnnn bte iiblen 
golgen fid) felbft jttfdjretben muffte.

Brody am 28 ©ejember 1881.
(157) E  d  y  k  ft.

L. 3481. G. k. Sąd powiatowy w Woj- 
niłowie niniejszym ogłasza, że Dyrekcja ko- 
Li Arcyksięcia Albrechta w prośbie de praes. 
27 grudnia 1878 1. 6020 do tutejszego sądu 
wniesienej postawiła żądanie o przeniesienie 
do księgi kolejowej b^z wszelkich ciężarów, 
gruntów na przestrzeni kolei Stryj-Stanisła­
wów w gminie Babin zajętych w dawnym 
katastrze 1. par. 3000 oznacz nych prze­
strzeni 15 morgów 686 sążni kwadratowych 
zajmujących.

WJywają się przeto wszyscy, którzyby 
się mogli uważać pokrzywdzonymi przeznad- 
mieniono żądanie ażeby swoje odnośne pre- 
tensye najdalej do 31 marca 1882 w tutej 
szym sądzie tern pewniej zgłosili, ila że na 
mocy §. 25 ustawy z duia 19go maja 1874 
1. 70 d. u. p. później wniesione zgłoszenia 
przyjęte być nie mogą.

Prawa rzeczone, które,by dopiero na 
dniu umieszczenia obecnego edyktu na tablicy 
obwieszczeń tutejszego sądu t. j. 10 stycznia
1882 lub późuisj zostały nabyte przeciw po­
przedniemu posiadaczowi kolejowych grun­
tów p Bartłoinieiowi Rozwadowskiemu wzglę­
dem tychże do księgi kolejowej przenieść się 
mających gruntów pozostaną przy wcieleniu 
takowych do księgi kolejowej Die uwzglę­
dnione.

Nadmienione prawa rzeczowe wywierają 
tylko w tym wypadku i tylvo o tyle prawny 
swój skutek o ile wcielenie tych g untówdo 
ks ęgi kolejowej nie nastąp:.

Wojniłów 30 grudnia 1881.
(65 3 3) E  d  y  k  t .

L. 7138. 0. k. sąd powiatowy w Chodo- 
rowie zawiadamia, że w sprawie egzeku yjnej 
zakładu kredyt, w łości* ńskiefo przeciw Józe­
fowi Babiakowi 126 zł. 84 ct. a. w z. pn. 
odbędzie się 20 stycznia 1882 17 lutego 1882 
i 21 marca 1882 każdym razem o 10 godzi­
nie rano w tutejszym sądzieprzymusowa sprze­
daż realności gruntowej pod 1. 97 w Kniesiole 
położonej

Cena wywołania 700 zł.
Wadym wynosi 70 zł a. w.
Biiższe warunki i protokół zastawni­

czego opis*nia przejrzeć można w registra- • 
turze.

0. k. sąd powiatowy.
Ohodorów 17 listopada 1881.

(66 3 —3) K  (1 y  h  t.
L. 17146. W sprawie egzekucyjnej To­

warzystwa zaliczkowego w Gorlicach przeciw 
Janowi Załęskiemu pto 300 zł. odbędzie się 
w tutejszym sądzie publiczna sprzedaż real­
ności pod !k. 31 w Stróżówce położonej, wy­
kazem hipotecznym 1. 24 objętej naj imię J a ­
na Załęskiego zapisanej w trzech terminach 
a to; 16 lutego, 16 marca i 20 kwietnia 1882 
każdym razem o godzinie 10 rano.

Cena wywołania wynosi kwotę 1200 zł. 
wadyum 120 zł.

Wyciąg hipoteczny, akt oszacowania i 
resztę warunków licytacyjnych są do przej­
rzenia w tutejszo sądowej Registraturze.

0. k. sad powiatowy
Gorlice dnia 14 grudnia 1881.



(86 2— 3) E d y k t .
L. 6510. W dniach 20 stycznia, 24 lu­

tego i 24 marca 1882, każdym razem o go­
dzinie 10 przed południem odbędzie się w 
tutejszym sadzie publiczna egzekucyjna sprze­
daż realności, dłużników Onufrego i Ołeny 
Podlisieckich własnej, w Berezo*ie niżnym 
pod 1. k 50 położonej, ciała tabularnego 
niestanowiącej, na zaspokojenie wywalczonej 
pretensyi Icka Herscha Kriegsmana w kwo­
cie 450 zł. w. a. z pn.

Cena szacunkowa wynosi 1108 zł. w. a.
Zakład 110 zł. 80 et. w. a.
Przy trzecim terminie zostanie wspo­

mniana realność nawet poniżej ceny szacun­
kowej za jakąkolwiekbądź cenę sprzedaną.

Dla niewiadomych z życia i miejsca po­
bytu wierzycieli ustanowiono kuratorem Grze­
gorza Jasińskiego z Peczeniżyna.

Protokół zastawniczego opisania i osza 
cowania jak również bliższe warunki mogą 
w t. s. registraturze być przejrzane.

Z c. k. sądu powiatowego.
Peczeniżyn dnia 4 listopada 1881.

(106 2—3) E d y k t ,
L. 29. Dla zaspokojenia sumy 196 zł. 

55 ct. w. a. z pn. na rzecz p. Ludwiki Fiok 
w Krakowie odbędzie się w kancelaryi c. k. 
Notaryusza Wiktora Brzeskiego w Krakowie 
pod 1. 14 przy ulicy Kanoni czej w dniach 
23 stycznia i 20 lutego 1882 zawsze o go­
dzinie 10 rano przymusowa sprzedaż przez 
publiczną licytacyę, sumy 1500 zł. w. a. w 
stanie biernym realności pod 1. 350 Dz. VIII 
w Kra:owie na rzecz Ohaima vel Joachima 
Himmelblaua wedle poz. 15 on. zaintabulo- 
wanej.

Wykaz hipoteczny sprzedać się mającej 
sumy i warunki licytacyjne można przejrzeć 
w kancelaryi podpisanego c. k. notaryusza 
w godzinach urzędowych.

Kraków dnia 10 grudnia 1881.
C. k. notaryusz jako komisarz sądowy 

Wiktor Brzeski.
(96 2 3) Obwieszczenie.

L. 6711. 0. k. sąd powiatowy wBóbr- 
ce w sprawie egzekucyjnej c. k. uprz. galie. 
Zakładu kredyt, włość, we Lwowie przeciw 
Janowi Rauthowi, Janowi Kitzober i Kata­
rzynie Kitzober o zapłacenie 315 zł. w. a. 
z pn. rozpisuje przymusową sprzedaż w dro 
dze publicznego przetargu gospodarstwa wło­
ściańskiego pod lk. 12 w Ernstdorfie położo­
nego, wedle wykazu hipotecznego 150 Jana 
Rautha, a wedle wykazu hipotecznego 151 
Jana i Katarzyny Kitzoberów własnego w 
trzech na dzień 24 stycznia, 27 lutego i 
29 marca 1882 o godzinie 10 rano, każdym 
razem w zabudowaniu tegoż sądu wyzna­
czonych terminach z tern, że ce ę wywoła­
nia stanowi.

Cena szacunkowa 1200 zł. w. a.
Poręczne 120 zł w. a.
Że gospodarstwo powyższe w pierwszych 

dwóch terminach tylko za cenę wywołania 
lub wyż j takowej, przy trzeć m terminie tyl­
ko za taką cenę sprzedanem zostanie, która- 
by na pokrycie wszelkich należytoś i rządo­
wych i ubespieczonych wierzytelności wy­
starczała, że dla wierzycieli, którymby uchwa­
ła sprzedaż dozwalająca doręczoną być nie 
mogła lub którzyby dop ero po dniu 26go 
kwietnia 1881 prawo zastawu lub inne pra­
wa rzeczowe do sprzedać się mającego go­
spodarstwa nabyli kuratora w osobie c. k. 
notaryusza p. Teofila Waydowskiego ustano­
wiono, że nakoniee wyciąg hipoteczny, akt 
oszacowania i inne warunki w registraturze 
sądowej przeglądnąć, zaś a o stanie tabular­
nym w urzędzie hipotecznym o zaległych 
podatkach w c. k. urzędzie podatkowym w 
Bóbrce przekonać się można.

Z c. k. sądu powiatowego.
W Bóbrce dnia 15 września 1881.

(108 2—3) E d y k t
L. 5047. C. k. sąd powiatowy w Oświę­

cim e zawiadamia niewiadomego z miejsca 
pobytu Joachima Lipnera, iż jrzeciw niemu 
i masie spadkowej po Gittli vel Jetti Bie- 
nenstock Jakób i Hani Małżonkowie Kriege- 
rowie z Podgórza wn eśli dnia 8 stycznia 
1881 1. 145 pozew o własność 2/126 części 
realności pod 1. 64 star. 55 now. w Owięci- 
mie, na który term in do rozprawy ustnej na 
dzień 17 stycznia 1882 o godz. 10 rano wy­
znaczony adwokat Dr. Nowak kuratorem nie­
obecnego ustanowiony został.

Wzywa się zatern^ tego nieobecnego, 
aby ustanowionemu dlań kuratorowi środki 
obrony podał albo o innym obranym kura­
torze sądowi tern pewniej doniósł, ile że 
w razie przeciwnym wszelkie z zaniedbania 
wynikłe złe skutki sam sobie przypisze.

O. k. sąd powiatowy.
Oświęcim 19 listopada 1881.

(85 2 -3) *5 d  y  fc t .
L. 5813. W dniach 20 stycznia, 24 lu­

tego i 24 marca 1882, każdym razem o 10 
godzinie przed południem odbędzie się w tu­
tejszym sądzie publiczna egzekucyjna sprze­
daż realności dłużnika Iwana Kostiów wła­
snej w Kluczewie małym pod 1. k. 36/51 po­
łożonej, ciała tabularnego niestanowiącej, na 
zaspokojenie wywalczonej pretensyi Izaka 
Salpetra w kwocie 155 zł. a. w. z pn. Cena 
szacunkowa wynosi 360 zł., zakład 36 zł.

Protokół zastawniczego opisania i osza-

GUzew Lwowska Nr. 6 z da

cowania, jak również bliższe warunki mogą 
być w t. s. registraturze przejrzane.

O. k. Sąd powiatowy.
Peczeniżyn dnia 21 września 1881.

(84 2 - 3 )  E d y k t .
L. 4850. W dniach 20 stycznia, 24 lu­

tego i 24 marca 1882, każdym razem o 10 
godzinie przed południem odbędzie się w tu ­
tejszym sądzie publiczna egzekucyjna sprze­
daż części realności dłużnika Jana Romaniu­
ka tegoż małoletnich spadkobierców własuej, 
w Rungurach p«d 1. k. 59 położonej, ciała 
tabularnego niestanowiącej, na zaspokojenie 
wywalczonej pretensyi Judy Kojnitz w kwo­
cie 9 zł. a. w. z pn.

Cena szacunkowa wyaosi 50 zł., zakład 
5 zł. Protokół zastawniczego opisania i osza­
cowania jak również bliższe warunki mogą 
być w tus registraturze przejrzane.

0. k. Sąd powiatowy.
Peczeniżyn dnia 20 września 1881.

(83 2 - 3 )  E  d  y  k  i ,
L. 28260. Dnia 24 stycznia, 28 lutego 

i 28 marca 1882, każdym razem o godzinie 
10 rano odbędzie się w tutejszym sądzie w
B. n. V. pr-.ymusowa publiczna sprzedaż u- 
działów szybowych w Borysławiu położonych 
a to 37 72 prc. udziału w szybie n. 1697 i 
327s Prc udziału w szybie n 1699 w spra­
wie Józefa Kreisberga przeciw nieobjętej ma­
sie spadkowej Josla Gelerntera o 118 zł. zpn.

Oena szacunkowa 3773 pzo. udziału w 
szybie n. 1697 wynosi 375 zł. zaś 32% prc. 
udziału w szybie n. 1699 w i nosi 325 zł., 
wadyum 10 procent od tych cen.

Przy pierwszych dwóch terminach u- 
dział drugi w tym razie za cenę szacunko­
wą lub wyżej niej sprzedany będzie, jeżeliby 
cena kupna pierwszego udziału za cenę sza­
cunkową lub wyżej na zupełne zaspok jenie 
pretensyi nie wystarcyła, przy trzecim i ni­
żej ceny w miarę powyższego sprzedany bę­
dzie. Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest adwokat dr. Wolski w Drohobycza.

Resztę warrnków w registraturze przej­
rzeć można.

O k. Sąd powiatowy.
Drohobycz dnia 3 grudnia 1881.

(82 2 - 3 )  K  <1 jr fa t
L. 28878. Dnia 24 stycznia, 28 lutego 

i 12 kwietnia 1882, każdym razem o godz. 
10 rano odbędzie się przymusowa publ czna 
sprzecaż szybu pod n. 3812 w Borysławiu 
położonego, w sprawie Józefa Kreisbenr nrze 
ciw Ichlowi i Esterze Dauermann o 1000 zł. 
wadyum 10 procent.

Przy pierwszych dwóch terminach szyb 
ten za lub wyżej ceny wywołania, przy trzecim 
i poniżej takowej sprzedany będzie.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest dr. Wohlern. r. Resztę warunków wolno 
przejrzeć w tusądowej registraturze.

O. k. Sąd powi towy.
Drohobycz dnia 5 grudnia 1881.

(101 2 —3) O b  •* z e n ie .
L. 4231. Dnia 25 stycznia, tudzież dnia 

15 luteg • i na dniu 8 marca 1882, każdym 
razem o godzinie 10 rauo sprzedaną zosta­
nie w sądzie tutejszym w drodze przymuso­
wej przez publiczną lieytacyę realność pod
1. k, 63 w Derewni położona, w objętości 
według arkusza indywidualnego 15 morgów 
1113% sążni ze wszystkiemi do tej realno­
ści należącymi budynkami, należące do dłuż­
ników Dmytra, Andrueha i Anny Cieiow ce­
lem wydobycia 17 zaległych rat po 12 zł. z 
pn. od 13 czerwca 1875 do 13 październi  ̂
1880 i resztującego długu 105 zł. 22 ct w. 
a. pn. na rzecz c. k. uprz. galic. Zakładu 
kredytowego włościańskiego we Lwowie.

Oena szacunkowa wynosi 1000 zł. aw , 
wadyum 100 zł. Warunki licytacyjne może 
chęć kupienia mający przejrzeć w registra­
turze sądu tutejszego.

0. k. Sąd powiatowy.
Mosty w. dnia 3 lutego 1881.

(102 2—3) «)bwit*»zc
L. 840. 0 k sąd powiatowy Mostach 

wielkich podaje niniejszem do publicznej 
wiadomości, że na zaspokojenie sumy 169 
zł. 1 ct. z pn. przymusowa sprzedaż realno ■ 
ści pod n k. 36 subrep. 256 w Różance po­
łożonej, do objętej masy spadkowej po F ran­
ciszku Flek należącej w tutejszym ck. sądzie w 
drodze publicznej licytacyi na rzecz e. k. uprz. 
Zakładu kredytowego włościańskiego dnia 
25 stycznia, 15 lutego i 8 marca 1882, każ­
dym razem o godzinie 10 przed południem 
z tem przedsięwziętą zostanie, że na pierw­
szych dwóch terminach realność ta tylko za 
cenę wywołania 700 zł. lub wyżej tejże, zaś 
na trzecim terminie także i niżej ceny wy­
wołania sp zedaną zostanie.

Wadyum wynosi 10 procent ceny sza­
cunkowej. Resztę warunków ludzież akt o- 
pisania i oszacowania reslności przejrzeć moż­
na w tusądowej registraturze.

O. k. Sąd powiatowy.
Mosty w. dnia 5 kwietnia 1881.

(97 3 — 3) Obwieszczenie.
L. 6712. C. k. sąd powiatowy w Bóbrce 

w sprawie egzekucyjnej c. k. uprz. Zakładu 
kredytowego włościańskiego przeciw Micha­
łowi Pałażijowi względnie nieobjętej masie 
spadkowej o zapłaceń e 126 zł. 31 ct. rozpi­
suje przymusową sprzedaż w drodze publi­
cznego przetargu gospodarstwa włościańs*ie-

ia 9 stycznia 1882.

go pod 1. k. 57/48 w Łanach położonego wyk. 
hip. 134 w całości a wyk. hip. 137 w % 8 
częściach objętego, Michała Pałażija własne­
go w trzech na dzień I 24 stycznia, II 28 
lutego i III  31 marca 1882 o godzinie 10 
rano, każdym razem w zabudowaniu tegoż 
sądu wyznaczonych terminach z tem, że cenę 
wywołania Sianowi cena szacunkowa 600 zł. 
poręczne 60 zł., że gospodarstwo powyższe 
w pierwszych dwóch terminach tylko za ce­
nę wywołań a lub wyżej takowej przy trze­
cim terminie tylko za taką cenę sprzedanem 
zostanie, któraby na pokrycie wszelkich na- 
leżytości rządowych i ubezpieczonych wie­
rzytelności wystarczył*, że dla wierzzcieli, 
którymby uchwała sprzedaż dozwalająca do­
ręczoną być nie mogła, lub którzyby po dniu 
20 marca 1881 prawo zastawu lub inne pra­
wa rzeczowe do sprzedać się mającego go- 
ąpodarstwa nabyli, kurator w osobie notary­
usza p. Teofila Waydowskiego ustanowionym 
został, że nakoniee wyciąg hip., akt oszaco­
wania i inne warunki w registraturze sądo­
wej przeglądnąć, zaś o stanie tabularnym w 
urzędzie hipotecznym a o zaległych podat­
kach w c. k. urzędzie pooatkowym w Bóbrce 
przekonać się można

Z c k. sądu powiatowego.
W Bóbrce dnia 15 września 1881.

(71 3— 3) E d y k t
L. 25778. O. k. wyższy sąd krajowy 

Lwowski podaje w myśl ustawy z dnia 25 
lipca 1871 I. 96 dz. p. p. do powszechnej 
wiadom ści, że wskutek prośby Meschulima 
Wolfa Eifermanna o utworzenie nowego ciała 
tabularnego dla jego realn ści, która pod 1. 
k. 350 a parc. budów. 369 i 370 w Koło­
myi m. w Kołomyjskim powiecie sądowym 
i w tamtejszej gminie podatkowej leży, z 
gruntu objętości 56° 5’ 2” kwadr, i znajdu­
jącego się na nim domu murowanego, ko­
mory i stajni drewnianej, jakoteż podwórza 
się składa, a na wsc ód z ul cą koło Franka 
Stadniczeńki, na południe z realnością Cha- 
s'da Zwechera, na zachód frontem z ulicą 
Szphalną, a na północ z realnością Dawida 
Grilla graniczy, c. k, sąd obwodowy w Ko 
łomyi wygotował projekt otworzyć się mają­
cego cLła tabularnego, który to projekt w 
tymże c. k. sądzie obwodowym przejrzanym 
być może, a od dnia 15 listopada 1881 za 
księgę gruntową uważanym będzie, równie 
oznajmia się, że od tego daia p cząwszy, 
nowe prawo własności, zastawu i inae p ra­
wa hipoteczne na wyż op sanej nieruchomo­
ści jako nowe ciało tabularne do księgi grun­
towej wciągnąć się mająeej, tylko przez wpis 
do księgi hipotecznej nabyte, ograniczone 
na innych przeniesione uchylone byś mogą.

Równocześnie wzywa c. k. wyższy sąd 
krajowy wszystkich, którzyby:

a) na zasadzie praw przed dniem otwar­
cia nowego ca ła  tabularnego nabytych 
domagali się zmiany wpisanych tamże 
stosunków własności i posiadania bez 
różnicy, czy zmiana ta przez dopisanie, 
odpisanie lub przepisanie, przez spro­
stowanie oznaczenia nieruchomości lub 
połącz nie ciał hipotecznych, czyli też 
w inny sposób nastąpić m a ;

b) już przed dniem otwarcia nowego ciała 
tabularnego na nieruchomoś i tej lub 
ua jej częściach nabyli prawa zastawu, 
służebności, lub inne prawa do wpisu 
hipotecznego przydatne, o ile prawa te 
jako należące do dawniejszego stanu 
biernego wpisane być ineją, a przy za­
łożeniu nowego ciała tabularnego wcią­
gnięte nie zostały, ażeby w c. k. są­
dzie obwodowym. w Kołomyi swoje o- 
znajmienia do dnia 15 lutego 1882 
włącznie tem pewniej wnieśli, ileże w 
przeeiwnem razie utracą prawa popie­
rania oznajmić się mających roszczeń 
przeciw osobom trzecim, które na mo­
cy niezaprzeczonych wpisów w nowej 
księdze gruntowej zawartych, prawa 
hipoteczne w dobrej wierze nabędą. 
Nakoniee czyni się uwagę, że obowią­

zku zgłoszenia ta okoliczność nie zmienia, 
że pra^o zgłosić się mające z księgi tabu­
larnej, już do użytku służyć nie mającej lub 
z załatwienia sądowego widocznem jest, lub 
że jakie podanie stron odnosząc* się do tego 
prawa do sądu wniesionem zostało, tudzież 
że restytucya lub przedłużenie powyższego 
terminu dla pojedynczych stron miejsca nie 
ma.

Lwów dnia 4 października 1881.
(74 3 —3) S p r o s t o w a n i e .

L. 56093 Ogłoszony w Nr 271, 272, 
273 Gazety Lwowskiej edykt z dnia 12 li­
stopada 1881 Ib. 48915 w sprawie gahe. ka­
sy oszczędnoś-i przeciw Salamonowi land  i 
Feiwlowi Polturak pto. 11287 zł. 11 ct. w a. 
i  pn., którym licytację realności pod lb. 
426 we Lwowie, dłużników własną rozpisa­
no, uzupełnia się w ten sposób, iż realność 
sprzedać się mająca pod lb. 426 je-1 w czwar­
tej części miasta Lwowa (7*) położoną.

Z c. k. sądu krajowego.
Lwów dnia 17 grudnia 1881.

(67 3— 8) *> '^w fes'ce% eK ie.
L. 15695. O. k. sąd obwodowy w Tar­

nowie niniejszym edyktem zawiadamia, że 
spadkobiercy Jakóba i Ghaji Griiufeldów, Zla­
ta Karpf, Sabina Heufeld, Ghaskol Griinfold,

Sara Keller, tudzież Reizla Grtlnfeld imie­
niem własnem i imieniem matoletnich Ryf- 
ki, Małki i Mizli Griiufeldów pod dniem 9 
grudnia 1881 1,15695 przeciw niewiadomemu 
z życia i miejsca pobytu Józefowi Urbanko­
wi, względnie przeciw niewiadomym z życia 
i miejsca pobytu jego spadkobiercom, o eks- 
tabulacyę kontraktu arendowego z 5 lipca 
1811 w stanie biernym realności pod Nr 26 
w Tarnowie na Zabłociu ut Dom. 1 pag. 
120 n. 2 on. intabulowanego pozew wnieśli 
i o pomoc sądową prosili, wskutek czego 
termin 30 dniowy "do wniesienia obrony za­
kreślony został Z powodu nieznanego z ży­
cia i miejsca pobytu zapozwanego Józefa Ur­
banka, względnie tegoż niewiadomych z życia 
i miejsca pobytu spadkobierców przeznaczył 
tutejszy. Sąd dla tegoż na kuratora adw Dr. 
Busia z substytucją adw. Dr. Stojałowskiego.

Pozwany winien zgłosić się do mia­
nowanego kuratora i dostarczyć mu do­
wody do obrony, lub innego zastępcę so­
bie obrać, inaczej spór wdróż ny z kurato­
rem ustanowionym ze skutkiem prawnym prze­
ciw niezgłasząjąeym się pozwanym przepro­
wadzony będzie.

W Tarnowie dnia 10 grudnia 1881, 
(56 3 - 3 )  (? t> ł l  Ł

31. 54205. 23om !. I Sanbeg ©eridjte 
in Semberg roirb bem abroefenbert Abraham 
Boc: nier befannt gemadjt, baj) au§ lu la j)  ber 
mit bem SbfcfjeiDe tmm 13 Sluguft 1-81 31- 
34197 beroilltgten Sojcfyung beź ju  ©unften 
be§ Abraham Bocbn er D. 128 p. 404 n. 39 
on. Snft 275 p. 335 n. 1 en. unb Dbltg 34 
p. 370 n. 4 on. prdnotirten ^fanbrrd)tr§ fur 
bie SBecfjfelfutnme bon 200 fi f. n & au3 bem 
Saftenftanbe ber SRealitat fub. 9łr. 529% banu 
auio bem Saftenftanbe be4 ju  ©unften br£ Isra- 
el Ber Saudel nber btefer Jłeatitdtfub. 9tr 529% 
intabulirten britten SJjetle.S ber <5nmmr 200®ut 
/poi. unb enblid) au3 bem Saftenftanbe ber 
iibet berfelben Jtealitat filc Israel SandG in» 
tabulirten @utnme bon 100 ®uf. f)ol. fiu ben 
abwefenben Abraham Bochnier ber Slbootat 
br Stand jurn kurator, unb ju  feinem Sub* 
ftituten ber Slbbofat br. Feiles beftellt murbe 
unb baji ber obige fur Abraham Bochnier 
beftimmte SefćEjeib bem kurator Slbbofaten 
br. Stand jugeftetlt tourbe.

Semberg um 10 ©ejember 1881.
(75 3— 3) E  d  |  b  l

L. 49756. 0 k. sąd krajowy we Lwo­
wie oznajmia nieobecnemu E azmowi Czaj­
kowskiemu, że przeciw niemu zostało dnia 
24 grudnia 1881 1. 49756 na rzecz Towa­
rzystwa zaliczkowego we Lwowie pto 400 zł. 
w. a. z pn przymusowe oszacowanie realno 
ści lk. 591% lit. O. doz solone.

Gdy miejsce pobytu E-azma Czajkow- 
kowskiego nie jest wiadome, ustanowiono dla 
niego kuratorem adw. Dr. Pająka, a tegoż 
zastępcą adw. p. Dr. B ilińskiego i wspo­
mniana uchwała kuratorowi doręczoną została.

Wzywa się zatem p. Erazma Czajkow­
skiego, aby ustanowionemu kuratorowi słu­
żące do obrony środki dostarczył lub inne­
go zastępcę sobie obrał.

Lwów dnia 24 grudnia 1881.
(60 3—3) O b w ie s z c z e n ie .

L. 10735. W e. k. sądzie powiatowym 
w Białej odbywać się będzie w dniu 16 sty­
cznia, 16 lutego i 16 marca 1882 o godzi­
nie 10 przed południem celem zaspokojenia 
wierzytelności państwa Łodygowskiego w ilo­
ści 37 zł. 2 ct. z przynależyteściami przy­
musowa sprzedaż realności Szczepana Waj- 
dzika pod 1. 174 w Szczerku w powiecie 
Bialskim położonej w. h. 175 gminy Szcze- 
rek objętej.

Cenę wywołania stanowi kwota 214 zł. 
53 ct. poniżej której realność ta na pierw­
szych dwóch terminach, zaś na trzecim ter­
minie poniżej wszystkich ciężarów hipote­
cznych z przynależytościami sprzedaną nie 
będzie. Wadyum wynosi 65 zł.

Resztę warunków licytacyi i akt oszaco­
wania można przejrzeć lub odpisać w re­
gistraturze sądowej. Kuratorem niewiadomych 
wierzyciel1, oraz tych, którzyby rezolucji do­
zwalającej licytacyi przed pierwszym term i­
nem nie otrzymali ustanowiony adwokat tu ­
tejszy dr. Stanisław Łazarski.

Biała dnia 9 listopada 1881.
(64 3—3) O b w i e s z c z e n i e .

L. 11401. W c. k. sądzie powiatowym 
w Białej odbywać będzie, w dniu 30 stycznia 
28 lutego i 31 marca 1882 o gadzinie 10 
przed południem celem zaspokojenia wierzy­
telności dra Jana Ehrlera w ilości 79 28
et. zp n . przymusowa sprzedaż realuości Woj­
ciecha Wrony pod 1. 33 w Buczkowicach.

Cenę wywołania stanowi kwota 595 zł. 
26 ct i realność ta na pierwszych dwóch 
terminach jedynie za lub powyżej ceny sza­
cunkowej, na trzecim zaś terminie nie niżej 
kwoty równającej się wszystkim długom 
sprzedaną będzie. Wadyum wynosi 180 zł.

Resztę warunków licytscyi i akt osza­
cowania można przejrzeć lub odpisać w re­
gistraturze sądowej Kuratorem niewiadomych 
wierzycieli or^z tych, którzyby rezolacyi do­
zwalającej licytacyi przed pierwszym termi­
nem nie otrzym ali, ustanowiony adwokat tu­
tejszy dr. Stanisław Łazarski.

Biała dnia 27 listopada 1881.



(22 2—3) E  d  y  k  t
L. 21232. Sąd krajowy wyższy w Kra­

kowie podaje do wiadomości, że projekty no­
wych ksiąg gruntowych (hipotecznych) dla 
gmin katastralnych :

Buda (Hiittenwald) Komorów — w o- 
kręgu sądu powiatowego w Kolbuszowie;

Markuszowa, Gbiska — w okręgu są­
du powiatowego w Strzyżowie;

Wola Kurowska — w okręgu sądu po- 
w atowego delegowanego miejskiego w No­
wym Sączu;

Lipie — w okręgu sądu powiatowego 
w Głogowie;

Łączki — w okręgu sądu powiatowego 
w Frysztaku;

Bistoszowa z miejscowością Kielanowi- 
ce górne, Kielanowice dolne — w okręgu 
sądu powiatowego w Tuchowie ;

Łękawka — w okręgu sądu powiato­
wego delegowanego miejskiego w Tarnowie;

Dołęga, Rylowa, Wał-Ruda, Górka — 
w okręgu sądu powiatowego w Radłowie ;

Zasań — w okręgu sądu powiatowego 
w M yślenicach;

Ulanów — w okręgu sądu powiatowego 
w, Ulanowie;

Wierchna — okręgu sądu powiatowego 
w Gorlicach;

Królówka — okręgu sądu powiatowego 
w Wiśniczu;

Sanka (północna i południowa) — w 
okręgu sądu powiatowego w Krzeszowicach; 
położonych, według ustawy krajowej z 20 
marca 1874 1. 29 Dz. ust. kraj wygotowane 
za nowe księgi gruntowe poczynając od dnia 
31 grudnia 1881 uważane będą, a od tegoż 
dnia wolno takowe przeglądać w tych są­
dach powiatowych, w których okręgu doty­
czące gminy katastralne są położone , jak 
również, że od tegoż drsia wszelkie nowe 
prawa, czy to własności czy zastawu czy 
jakiebądź inne prawo hipoteczne, odnoszące 
się do nieruchomości księgą gruntową objętej, 
jedynie przez wpisanie do tej księgi może 
być nabyte, ograniczona, przeniesione lub 
wykreślone.

Wprowadzając zarazem postępowanie ce­
lem ustalenia powyżej wymienionych ksiąg 
gruntowych Sąd krajowy wyższy wzywa:

a) wszystkich, którzyby na podstawie jakie­
go prawa, przed otwarciem tych nowych 
ksiąg gruntowych nabytego, chcieli u- 
zyskaó jaką zmianę wpisów hipotecznych, 
odnoszących się do stosunków własności 
lub posiadania, a to bez różnicy, czyby 
ta zmiana przez dopisanie, odpisanie lub 
przepisanie, przez sprostowanie oznacze­
nia nieruchomości lub połączenia ciał 
hipotecznych lub w jakibądź inny spo­
sób nastąpić miała;

b) wszystkich, którzyby już przed otwar­
ciem tych nowych ksiąg gruntowych na­
byli do jakiej nieruchomości wpisanej w 
te księgi, lub do jej części jakie prawo 
zastawu, służebności lub w ogóle jakie 
inne prawa do wpisu hipotecznego u- 
przymiotnione, o ile te prawa jako do da­
wnego stanu biernego należące wpisane 
być mają, a już przy założeniu nowej 
księgi gruntowej tamże wpisane nie zo­
stały, aby z temi prawami zgłosili się 
do tego sądu powiatowego, w którego 
okręgu dotycząca gmina katastralna jest 
położona, najdalej do dnia 28go lutego 
1883, gdyż prawnym skutkiem zaniedba­
nia lub uchybienia tego terminu jest 
utrata prawa do poszukiwania zgłosić się 
mającej pretensyi przeciw osobom, które 
prawo hipoteczne na podstawie wpisów 
w nowych księgach gruntowych zamie­
szczonych a niezaprzeczonych, w dobrej 
wierze nabyły
Ostrzega się, że termin powyższy nie 

może być dla stron pojedynczych ani prze­
dłużonym, ani też w razie zaniedbania go, 
do pierwotnego stanu przywróconym; a od 
obowiązku zgłoszenia się w tym terminie z 
pomienionemi prawami lub roszczeniami nie 
uwalnia okoliczność, iż zgłosić się mające 
prawo już było zapisane w dawniejszych 
księgach hipotecznych, w miejsce których 
nowe księgi gruntowe wstępują, było wia­
dome z jakiej rezolueyi sądowej, lub jest 
przedmiotem dochodzenia, wskutek podania 
lub skargi przed sąd wniesionej.

Nowe te księgi nie obejmują posiadło­
ści w Tabuli krajowej lwowskiej zapisanych.

Kraków 20 grudnia 1881.
(53 3—3) O g ł o s z e n ie .

L. 7297. C. k. sąd powiatowy zawia- 
wiadamia, że w celu zaspokojenia wierzytel­
ności Michała i Anieli Olkuszników w 1000 
zł. w dniach 30 stycznia, 2 marca i 1 kwie­
tnia 1882 o godzinie 10 rano, realność pod
1. 272 w Wieliczce przymusowo sprzedaną 
będzie i to na pierwszych dwóch terminach 
tylko za cenę szacunkową lub wyższą, na 
trzecim terminie zaś także niżej tej ceny.

Cena wywołania wynosi 3077 zł. 55 ct., 
zakład 307 zł. 75 ct. aw. Resztę warunków 
sprzedaży, wyciąg hipoteczny i akt oszaco­
wania wolno przeglądnąć w registraturze sądu.

C. k Sąd powiatowy.
Wieliczka dnia 4 grudnia 1881.

(39 3 - 3 )  E  d  y  b  ( .
L. 9739. 0. k. sąd powiatowy w Li- 

manowy podaje do publicznej wiadomości,, 
że celem zaspokojenia sumy 356 zł. 69 ct. 
na rzecz zakładu kredytowego włościańskie­
go we Lwowie odbędzie się publiczna przy­
musowa sprzedaż realności 1 k. 76 sub. rep. 
17 w Z*mieśęiu, dłużnika Melchiora Skrzątką 
własnej, ciała tabularnego niestanowiącej, na 
2350 zł, oszacowan.-j, w 3 terminach, a to : 
dnia 20 lutego, dnia 20 marca i dnia 24 
kwietnia 1882 o godzinie 10 przed połu­
dniem w tutejszym sądzie, na trzecim ter­
minie także i niżej ceny wywołania.

Cerę wywołania stanowi kwota 2350 
zł. w. a.

Wadyum 235 zł. w, a
Inne warunki licytacyjne i protokół 

zastawniczego opisania przejrzeć można w 
tut. registraturze.

Dla wierzycieli, którzyby nabyli prawa 
zastawu, lub którymby uchwała licytacyjna 
doręczoną być nie mo^gła ustanowiony zo­
stał kurator adw. dr. Żelechowski w Nowym 
Sączu.

0. k. sąd powiatowy. .
Limanowa 15 grudnia 1881.

(49 3— 3) E  d  y  k  t .
L. 5778. 0. k. sąd powiatowy w An­

drychowie ogłasza, że nazaspokojenie wierzy­
telności Józefa Burego w kwobie 525 złr. 
w. a. z pn. odbędzie się w tutejszym sądzie 
na dniu 13 marca, 24 kwietnia i 22 maja 
1882, każdym razem o godzinie 10 rano 
przymusowa publiczna sprzedaż realności 
pod 1. k. 264/324 w Wieprzu położonej, ciała 
tabularnego niestanowiącej, solidarnego dłu­
żnika Wojciecha Polińskiego własnej.

Cena wywołania wynosi 2280 zł.
Wadyum 228 zł.
Na wypadek sprzedaży powyższej re 

alności wyznacza się równocześnie termin do 
wykazania należności i płynności wierzytel­
ności na dzień 26 czerwca 1882 o godzinie 
10 rano, na który się wiadomych wierzycieli 
do rąk własnych, zaś niewiadomych do rąk 
ustanowionego kuratora w osobie p. adw. 
dr. Leona Lorii w Wadowicach z tem wzy­
wa, by na powyższym terminie się stawili 
i dokumenta oryginalne do wykazania płyn­
ności swyeh wierzytelności przedłożyli, gdyż 
w razie przeciwnym wierzytelności ich ja ­
ko nielikwidalae kolokowane, zaś w razie 
niestawienia się jako nieistniejące uważane i 
przy wydaniu tabeli płatniczej zupełnie po­
minięte zostana.W i.

Protokoły zajęcia i oszacowania, tudzież 
resztę warunków licytacyjnych można przej­
rzeć w tutejszosądowej registraturze.

Kuratorem dla niewiadomych wierzy­
cieli ustanowiony został p. adw. dr. Leon 
Loria w Wadowicach.

Andrychów 31 października 1881.
(48 3—3) E  d  y  k  t .

L. 3886. 0. k. sąd powiatowy w An­
drychowie ogłasza, że na zaspokojenie wie­
rzytelności Stefana Schnitzera w kwocie 11 
zł 50 ct. w. a z pn. odbędzie się w tutej­
szym sądzie na dniu 6 marca, 17 kwietnia 
i 8 maja 1882, każdym razem o godzinie 10 
rano przymusowa publiczna sprzedaż połowy 
realności pod 1. k. 171 w Andrychowie wsi 
położonej, ciała tabularnego niestanowiącej, 
solidarnej dłużniczki Franciszki Kołodziej- 
czykowej własnej.

Cena wywołania wynosi 105 zł.
Wadyum 11 zł. w, a.
Na wypadek sprzedaży powyższej po­

łowy realn«śei wyznacza się równocześnie 
termin na dzień 5 czerwca 1882 o godzinie 
10 rano do wykazania należności i płynno­
ści wierzytelności, polecając wierzycielom, by 
na powyższym terminie się stawili i doku­
menta oryginalne do wykazania płynności 
swych wierzytdnośei przedłożyli, gdyż wra- 
zio przeciwnym wierzytelności ich jako nie 
likw d&lne kollokowane zaś w razie niestawie­
nia się jako nie istniejące, uważane i przy- 
wydaniu tabeli płatniczej zupełnie pominięte 
zostaną.

Protokoły zajęcia i oszacowania, tudzież 
resztę warunków lieyGeyjnych przejrzeć mo­
żna w tutejszosądowej registraturze.

Kuratorem dla niewiadomych wierzy- 
. cieli ustanowiony został adw. dr. Leon Lo­
ria w Wadowicach.

Audrychów 30 września 1881.
(47 3— 8) E  d y k t

L. 6249. 0. k. sąd powiatowy w An­
drychowie ogłasza, że na zaspokojenie wie- 
izytelności Adolfa Sassa w kwocie 60 złr. 
w. a. z pn. odbędzie się w sądzie tutejszym 
na dniu 20 marca, 1 maja i 12 czerwca 
1882, każdym razem o godzinie 10 rano 
przymusowa publiczna sprzedaż realności pod
1. k. 18 w Frydrychowicach położonej, wedle 
księgi gruntowej dla gminy katastralnej Fry 
drychowice lwh, 18 objętej, solidarnych dłu­
żników Jana i Zofii Woźniaków własnej.

Cena wywołania wynosi 838 zł. w. a.
W alyum 83 zł. w. a.
Na wypadek sprzedaży powyższej real­

ności wyznacza sięrównocześnie termia do wy­
kazania należności i płynności wierzytelności 
na dzień 10 lipca 1882 o 10 z rana.

Protokół oszacowania, wyciąg hipote­

czny i resztę warunków licytacyjnych można 
przejrzeć w tutejszej sądowej registraturze.

Kuratorem dla niewiadomych wierzycieli, 
ustanowiony został adwokat dr. Leon Loria 
w Wadowicach.

Andrychów d. 20 października 1881. 
(41 3—3) 4J>S>wfes25C*«nie

L. 4536 C. k. sąd powiatowy w Li- 
manowie, podaje niniejszem do powszechnej 
wiadomości, że w sprawie egzekucyjnej Dy­
rekcji e. k uprz. gal. Zakładu kredyt, wło- 
ciańskiego we Lwowie przeciw Janowi Po­
rębskiemu celem zaspokojenia pretensji wy­
walczonej w kwocie 312 zł. 10 ct. z pn, od­
będzie się tym sądzie publiczna sprzedaż 
przymusowa realności pod lk. 36 w Słopni­
cach Szlacheckich położonej Jana Porębskiego 
wedle w h. 1. 67 własnej pod następującemi 
warunkami.

1. Do przedsięwzięcia tej sprzedaży wy­
znacza się trzy termina mianowicie:
na dzień 20 lutego, 20 marca i 24 kwietnia 
1882 każdym razem o godzinie 10 przed po­
łudniem w gmachu sądowym.

2. Przy pierwszych dwóch terminach 
realność ta tylko wyżej, na trzecim zaś ter­
minie także i za a nawet niżej ceny szacun­
kowej najwięcej ofiarującemu za gotową za­
płatę sprzedaną zastanie.

3. Za cenę wywoławczą tej realności 
ustanawia cenę szacunkowa tejże w kwocie 
1000 zł.

4. Chęć kupienia mający złożyć winien 
do rąk komisyi licytacyjnej jako wadyum lOpr. 
część ceny szacunkowej w okrągłej sumie 
100 zł w. a. gotówką, lub papierami war- 
tościowemi prawnie bezpieczeństwo pupilar- 
ne dającemi, według ostatniego kursu j e ­
dnakie nigdy ceny nominalnej obliczonemi.

5 Wyciąg hipoteczny taj realności mo­
że być w tutejszym sądzie przejrzanym lub 
odpisanym a o wysokośei podatków i cięża­
rów gruntowych można się przekonać w ck. 
urzędzie podatkowym w Limanowie i w u- 
rzędzie gminnym w Słopni ach szlacheckich.

Resztę warunków licytacyjnych w Re­
gistraturze tutejszej przejrzeć lub odpisać 
można.

O tem zawiadamia się obydwie strony 
wierzycieli na realności tej ubezpieczonych, 
a tych, którymby niniejsza uchwała licyta­
cyjna doręczoną nie została, lub którzyby 
dopiero po duiu 18 maja 1881 prawa zasta­
wu na realności tej uzyskali, przez kuratora 
w osobie adw. Dr. Żelechowskiego ustano­
wionego. 0. k. sąd powiatowy

Limanowa 10 października 1881.
(40 3—3 -  JK <£ £ M l . - .

L. 8119. C k. sąd powiatowy w Lima- 
manowie podaje do publicznej * iadomości że 
celem zaspokojenia sumy 216 zł. 84 ct. z 
pn. na rzecz zakładu krodytowego włościań­
skiego we Lwowie odbędzie się egzekucyjna 
publiczna sprzedaż realności pod lk. 251/43 
w Słopnicach król. Józefa Ubika dłużnika 
własnej ciała tabularnege niestanowiącej w 
3 terminach a to dnia:

20 lutego 
20 marca gg 
24 kw ietnia" 

każdym razem o godzinie 10 rano w tutej­
szym sądzi*, na 3 terminie i poniżej ceny 
wartościowej.

Cenę wywołania stanowi kwota 600 zł. 
wadyum 60 zł. w. a.

Dalsze warunki licytacyjne i protokół 
zastawnego opisu przejrzeć można w tut. 
Registraturze. Dla wierzycieli którzyby naby­
li prawa zastawu po 4 marca 1872 lub któ­
rymby uchwała licytacyjna doręczoną być 
niemogła ustanowiony został kuratorem adw. 
Dr. Żelechowski.

C. k, sąd powiatowy
Limanowa 30 września 1881.

(45 3—3) E  d  j  k  t .
L 15178. 0. sąd obwodowy w Tarno­

wie podaje do wiadomości, że celem zaspo­
kojenia wierzytelności Sachie Arimowicza 
prawonabywcy Dawida Krebsa, w kwoeie 300 
zł. w. a. z. pn. odbędzie dnia 7 lutego 1882, 
dnia 8 marca 1882 i dnia 5 kwietnia 1882 
każdym razem o godzinie 10 przed połud­
niem egzekucyjna sprzedaż przez licytację 
realności pod 1. 152 w Tarnowie na Grabów­
ce połeżonej, dłużników Abrachama i Mariem 
Beerów własnej.

Cena wywołania 533 zł 92 ct. w. a.
Wadyum 54 zł. w. a
Resztę warunków licytacji i akt osza­

cowania przejrzeć można w tutejszej reg is­
traturze

W Tarnowie 1 grudaia 1881.
(54 3—3) 4*gl© sa«5aie,

L. 6337 C. k sąd powiatowy zawiada­
mia, że w celu zaspokojenia wierzytelności 
Markusa Hersztala i Chany Brenner w kwo 
cie 40 zł. w dniach 31 stycznia, 6 marca i 
13 kwietnia 1882 realność Jędrzeja Zająca 
w Koźmicach wielkich pod 1. 86 położona 
przymusowo sprzedaną będzie.

Cena wywołania wynosi 360 zł., zakład
36 zł.

Realność ta sprzedaną będzie na dwóch 
pierwszych terminach tylko za cenę szacun­
kową lub wyżej na trzecim terminie żaś także 
niżej ceny szacunkowej.
Protokół zastawniczego odpisania, akt osza­

cowania i inne warunki sprzedaży wolno prze­
glądnąć w registraturze sądu.

0. k. sąd powiatowy.
Wieliczka dnia 4 grudnia 1881.

(50 3— 3j JE d  y  k  t .
L. 3320. 0. k. sąd powiatowy w Andry­

chowie ogłasza, że na zapokojenie wierzytel­
ności Antoniego Heradina imieniem własnem 
i w imienu Maryi z Heradinów Sehlenkero- 
wej i Józefa Ileradina kwoty 63 zł. a. w. z. 
pn. odbędzie się w tutejszym sądzie ua duiu 
6 marca, 17 kwietnia i 8 maja 1882 każdym 
razem o godzinie 10 rano przymusowa pu 
bliczna sprzedaż relaności pod lk. 122 st. 19 
n. w Andrychowie wsi położonej, ciała tabu 
larnego niestanowiącej, solidarnej dłużniczki 
Gertrudy Magierowej własnej.

Cena wywołania wynosi 250 zł. a. w.
Na wypadek sprzedaży powyższej poło­

wy realności wyznacza się równocześnie ter­
min do wykazania należności i płynności wie­
rzytelności na dzieś 5go czerwca 1882 o go­
dzinie 10 rano.

Protokoły zajęcia i oszacowania, tudzież 
resztę warunków licytacyjnych przejrzeć mo­
żna w tutejszo sądowej registraturze.

Kuratorem dla niewiadomych wierzy­
cieli ustanowiony został p. adw. Dr, Leon 
Loria w Wadowicach.

Andrychów 24 września 1881.
(57 3—3) E  d  y  k  t .

L. 52738. 0. k. sąd krajowy podaje n i­
niejszem do wiadomości, że na prośbę Do- 
brisch Horowitz dozwoloną została calem za­
spokojenia pretensyi 545 zł w. a. z pn. przy­
musowa publiczna sprzedaż realności pod 1. 
1537^ i 1467« Katarzyny Madejewskiej własnej

Licytacya ta odbędzie się w jednym
terminie t. j. 23 lutego 1882 o godziuie 10 
rano w sądzie tutejszym w biurze Nr. 12
na którym to terminie realność ta za każdą 
cenę ofiarowaną, nawet niżej ceny wywoła­
nia sprzedaną będzie.

Cenę wywołania stanowi kwota 2197 zł. 
70 ct, w. a. dla obuj realności, a w,szczegól­
ności kwota 427 zł. 50 ct. dla realności pod
1. 1527-k zaś 1770 zł. 20ct. dla realności pod
1. 1467,.

Wadyum wynosi lOpr. wartości szacun­
kowej, które w gotówce lub w papierach do 
ulokowania funduszów pupilarnych przyda­
tnych, lub też w książeczkach gal kasy o- 
szczędności do rąk komisyi licytacyjnej zło­
żyć należy.

Ekstrakt tabularny i dalsze warunki li­
cytacyjne w tutejszej registraturze przejrzeć 
lub odpisać można.

-  Lwów dnia 17 grudnia 1881.
(51 3 —3j E  d  y  h  t .

L 1111. 0. k. sąd powiatowy wzywa 
Annę Hadyk zamężny Czernią, z miejsca po­
bytu niewiadomą, aby do spadku ojca An- 
dryja H adjk w Łupkowie zmarłego, w prze­
ciągu r«ku się oświadczyła, inaczej docho­
dzenie spadkowe z kuratorem Wasylem Iwa- 
nyszka z Łupkowa przeprowadzone zostanie

Baligród 16 lipca 1881.
(43 3— 3) ‘& 8»w I»s*«sei» Ie .

Wydział Izby adwokatów podaje do 
wiadomości, że pan dr. Godzimir Małachow­
ski wpisany został na podstawie uchwały 
Wydziału z dnia 31 grudnia 1881 do 1. 697 
z dniem 1 stycznia 1882 w listę adwokatów 
z siedzibą we Lwowie.

Z Wydziału Izby adwokatów.
Lwów dnia 31 grudnia 1881.

£ t. 2042. (9005 3 -  3)
Wufmttjiue eine* SedRtifei* 

ber bal Sngenicurfad) abfolbirte unb unter 
Slnteitung on Oultur Ingenieurs bie Slnlfiif)* 
rung bon Drainagen tu leiten unb nad) einR 
ger Seit febftftdnbig burdjjufufiren Ijdtte, au= 
jjerbem in ber 23aufanjlet fid) oertnenben laffen 
miijjte, wirb bon ber f. f. © taatlgcftiitl- 
Direction in Radautz (Bukowina) beabfidjtigt.

®ef)alt m onatlid) 70 fi. nebft freier SBofp 
nung bcjtefjenb o n i  1 S im m er unb ®itd)e.

23ewetber nnt biefe ©telle fjaben iljre 
geljbrtg inftruirten borfdjriftlmofjig mit einer 
50 S?reujer=©tempelmarfe berje^enen ©efudje 
mit 3 euP i |e n  ifyrer gadjjtubien belegt, wobei 
aud) nad)juwei[en ijt, bafj felbe im tedjnifdjen 
gadje bereitl eine erfolgretdje praftifdje 83ermen= 
bung betfjdtigt tjoben, lagftenl bil 20ten Jan- 
ner 1882 bei ber obgenannten Direction ein* 
jubringen.

§ teb e i m itb nod) aulbrucf(icf) bemerft, 
bafj bie 33cfd)aftigung btefel T ech n ik ers bei 
bem f- f © to a tlg eftiitte  nur filr bie 3)auer  
ber borlaufig  in  ben Saljren  1882 unb 1883 
ju r S tu lfiiijtu n g  geplanten T M ioration!=21r>  
beiten in  2 lu lfid )t genom men ift, wpldje 2Ir= 
beiten borauljtdjttid) Weiterfiin fortgefejt Werben 
jebod) and) fritfjer a l l  in  ber 'twrberiifyrten 
Śeitperiobe eingeftelt werben fbnnen unb bajj 
bem 93etreffenben feiiterfei Slnfprudj auf eine 
© taatlbeb ien ftu ng  ober bauernbe 93efd)dftigung  
erwadift

© iejen igcn  weldjc [id) bam it a n lw e ifen  
fonnen, im  $ultttr4ed)nifcl)ett=fad)e g le id )fa ll 
aulgebtlbet p  fein, geniefjen ben SSorjug.

®em Ślfjeptirten werben bie ŚReijefoften 
ijieijer aitf ber Śifenbafjn II. Olasse nergittet.

K. k. Staatsgestiitts Direction.
Radautz om 22ten December 1881.



9
L. 21888. _ (160 1—8)

Obwieszczenie
Z dniem 16 stycznia 1882 zaprowadza 

się c. k. urząd pocztowy w Zarzeczu (w po­
wiecie Jarosławskim) z uprawnieniem przyj- 
mywania względnie wydawania posyłek po­
czty listowej i wartościowej, tudzież przekazów 
i posyłek za zaliczką (do kwoty 200 zł.) 
z połączeniem przez codzienną jazdę po łań- 
czą do Jarosławia i napo wrót.

Do okręgu doręczeń należą gm iny : 
Cieszacin mały, Czatkowice, Łapajówka, Peł- 
natycze, Rrżuiatów, Wola Rozwinięcia i Za­
rzecze (wszystkie miejscowości wyłączone 
z Jarosławskiego okręgu doręeień.)

Oddalenie między Zarzeczem a Jaro­
sławiem wynosi 12-3 kilometrów.

Oo się do ogólnej wiadomości podaje.
Z c. k. kraj. Dyrekcyi poczt.

Lwów dnia 29 grudnia 1881.

8(. 21888. (160 1 - 3 )
tuttb»ta<$uttg.

SJiit 16 Santter 1882 tritt iut Drte 
Zarzecze (SBejirf Jarosław) ein f. f. Spoftamt 
in SStrffamMt, welcfjeg (id) mit bem S3rief 
unb g a()rP0f ^ enfte' &attn bem $oftan 
tuctfmtg^unb 91acl)namenge(d)dfte 16iS 200 fi./ 
befaffen unb mit bem ^Softamte Jarosław burd) 
eiue tdglid) einmatige 23otenfal)rt f eine SSer 
binbung erljalten toitb.

S)en 93e[teHung§ bejirf be§ neuen ))So(D 
omteg bitben bie Ortfd^aften: Cieszacin mały, 
Cząst owice, Łapajówka, Pełnatycze, Rożnia- 
tów, Wola Rozwinie ka unb Zarzecze (famt* 
Iid)e aug bem SSefteHunggBejirfe beg )J$oftamte§ 
Jarosław.)

S)ie ©ntfetjrnung non Zarzeeze nad) Ja ­
rosław betrdgt 12-3 ^ilometer.

2Ba§ Ijiemit ju r adgemeinen to n tn i j j  
gebrac^t mirb

Semberg ant 29 S)ejember 1881.

(125 1—3) K  d  y  k  t .  loną celem zaspokojenia sumy wekslowej 100
L. 7280. Na zaspokojenie wierzytelno- zł. w. a. z n przez Daniela Hrycana prze- 

ści Izaaka Barana wynoszącej 16 zł. 80 ct. ciw Sylwestrowi Zdrzałce wywalczonej, pu- 
odbędzie sąd tutejszy 1 lutego 2 marca i 13 bliczną przymusową licytacyę realności te- 
kwietnia 1882 licytacyjną sprzedaż realności goż ostatniego pod 1 kons. 416 w Przemy- 
dłużnita Jacka Kuniniec pod lk 478 w Wi- ślanach położonej, ciała tabularnego niesta- 
szence p łożonej. nowiącej, na 300 zł. w a. ocenionej w są-

Wadyum wynosi lOpr. ceny wywołania dzie tutejszym na dniu 16 stycznia, 16 lu- 
741 zł. * tego i 20 marca 1882, każdym razem o go-

Bliższe warunki akt detakcacyi, zasta dżinie 10 przed południem przedsięweźmie. 
wniczego opisania w registraturze do przej- I iVadyum wynosi 30 zł. w. a

| Resztę warunków licytacyjnych jako
| też akt opisania i oszacowania w registratu­

rze sądu tutejszego przejrzeć można 
i Przemyślany 20 października 1881.
1 (150 1 - 3 )  *  d y k t .

L 9070. C. k. sąd powiatowy w Czort-

rzema.
C. k. Sąd powiatowy

Janowski 16 listopada 1881.
(119 1— 3) E d y k t .

L. 3981. C. k. sąd powiatowy miej. 
del. w Tarnopolu ogłasza, iż na zaspokojenie 
wierzytelności Zakładu kredytoweg - włościan 
skiego 312 zł. 10 ct. w. a. z pn. publiczna 
przymusowa sprzedaż połowy realności Nr. 37 
w Ozystyłowie wykazem hipotecznym 23 ob­
jętej i realności wykazem hipotecznym 26 
gminy Czystyłó t objętej Tomasza Ozerni- 
chiewicza własnych dnia 26 stycznia i 27 
lutego 1882 zawsze o godz. 10 rano przed­
sięwziętą będzie i że realność ta na tych ter- 
minąch tylko powyżej, lub za cenę szacun­
kową kwotę 700 zł. wynoszącą pozbytą zo-

kowe wiadomo czym, że w sprawie Anto- 
niego Piotrowskiego przeciw leżącej masie 
Jakóba Świątkowskiego pto. 50 zł z pn od­
będzie się w sądzie tutejszym, w dmach 26 
stycznia, 28 lutego i 28 marca 1882 zawsze 
o godzinie 10 rano publiczna sprzedaż real­
ności dłużuiczej pod 1. k. 61 w Wygnance 
położonej, ciała tabularnego niestanowiącej.

Oena ■ zacunkowa wynosi 80 zł.
Zadatek 8 zł.
Akt zastawniczego opisania, oszacowa-

stanie. Wadyum wynosi 70 zł. resztę warun- nia i reszta warunków licytacyjnych w tnsąd. 
ków powziąć można w registraturze sadowej, registraturze przejrzeć można.

Tarnopol 31 maja 1881. “ O. k. sąd powiatowy
(133 1—3, ObwS«

L. 8749. O. k. sąd powiatowy w Do- 
bromilu ogłasza, że na zaspokojenie wierzy­
telności Zakładu kredyt, włościan, przeciw 
Andrzejowi Szabla a względnie tejże nieob 
jętej masie spadkowej, w ilości 18 rar po 9 
zł. i 66 zł. 98 ct. w dniach 10 lutego, 1L 
marca i 14 kwietnia 1882 publiczna s >rze- 
daż realności pod 1 17 16/76 w Starzawie 
położonej, każdym razem o godzinie 10 rano 
w kancelaryi tut. sądu z ceną wywołania 300 
zł. a zakładem 30 zł. przeprowadzoną będzie.

(149
Czortkow 17 październi a 1881.
1 - 3  E d y k t .
L. 8661. C. k. sąd owiatowy w Czort- 

kowie przepr wadzi w sprawie egzekucyjnej 
Beria Schiebera przeciw Wolfowi Harlig pto. 
2266 zł 51 ct z pu. w zabudowaniu sądo- 
wem publiczną sprzedaż realności pod 1. k. 
281 w Jagieł niej, ciało tabularne stanow ą- 
cej w dniu 12 stycznia i 9 lutego 1882 za­
wsze o K<>dzinie 9 rano

Gdyby realność ta na pierwszych dwóch 
terminach za lub wyżej ceny szacunkowej

Tylko na trzecim terminie nastąpi sprze- sprzedaną nie została wyznaczony będzie
.. ~  ̂  ̂ ^ 1 I tał* m in  rl r\ n pn n L” A W ł".} f o i tw. yt .. lidarz poniżej eony szac mkowej. lecz nie po 

niżej długów hipotecznych. Nabywca obowią­
zanym będzie połowę ceny kupna zaraz po 
licytacyi złożyć. Resztę warunków wolno w 
tut. sąd registraturze przeglądnąć. Ku rat rem 
wierzycieli ustanowiono Ant niego Richtera 
z Dobromila.

Dobromil 13 giudnia 1881.
(147 1 —3) L i c y t a c j a  L. 12058. 
przymusowa 1/4 tzęści realności Ni. 219, 
jak wykaz hipoteczny 501 gminy Folwarków 
wielkich Arona Jakóba Dulg własnej, na 
rzecz Feigi Jity  Eisenberg pto. 100 zł. z 
pn w dniach 26 stycznia i 16 lutego 1882 
o godzinie 11 przed południem w biurze 
N r 2, najmn:ej za cenę szacunkową oraz 
wywołania 212 zł.

Wadyum 10 pr
Dalsze warunki oszacowania i wyciąg 

hipoteczny możoa w sądzie przejrzeć

termin do ułożenia warunków ułatwiających 
poczem realność ta na wyznaczyć się mają­
cym trzecim terminie zajakąbądź cenę sprze­
daną zostanie

Cena .-.zacunkowa wynosi 5069 zł.
Zadatek 506 zł. 90 ct.
Kuratorem wierzycieli adw. dr. Czacz- 

kowski.
Reszta warunków licytacyjnych i eks 

trakt tabularny w tusąd. registraturze przej­
rzeć można.

O. k sąd powiatowy.
Ozortków 22 października 1881.

(99 1—3) E  d  y  k s.
L. 5573. 0. k. sąd powiatowy w Kutach 

p -daje do wiadomości publicznej, że na dniu 
26 stycznia, 24 iut-go i 30 marca 1882, każ­
dym razem o godzinie 10 rano odbędzie się 
przymusowa publicza sprzedaż r alności pod 
n. 383 w Kutach położonej należącej do Sary

Termin do ułożenia ułatwiających wa- j Teruer, jak dom. tom. II pag. 733 i 734 n. 
runków, w razie nie sprzedania 20 marca ; tab. 636 i na 500 zł. a. w. sądownie osza- 
1882 o 4 godzinie po południu; przyczem : cowan-j, w celu zaspokojenia pretensyi Fran- 
niesta ący wierzyciele hipoteczni do wię-szo- j ciszka Bujatti w kwocie 100 zł. i 150 zł. z 
ści głosó w stawiących się doliczeni będą, po - I pn. a to przy 1 i 2 terminie za cenę sza- 
ezem nastąpi sprzedaż na jednym terminie [ eunkową lub wyżej, przy trzecim i niżej tejże, 
za jakąbądź cenę. j Wadyum wynosi 50 zł, a. w Resztę

Wierzycielom hipotecznym po dniu 25 ! warunków licytacyjnych, tudzież protokoły 
sierpnia 1881 na hypotekę weszłynr, lub któ- j zastawniczego opisania i oszacowania przej- 
rymby uchwała licytacyjna i późnie sze nie- j rzeć m żna w tutejszosądowej registraturze. 
mogły być doręczone ustanowiono kuratoren Kuty dnia 7 września 1881.
adwokata dr. Weissteina z substytucyą adw. j (154 1—3) E  d  y  k  f . 
dr Starzewskiego.

Brody 17 listopada 1881.
(151 1—3) E  d  J  fa

L. 9382. Na zaspokojenie wierzytelno-

L. 10519. O. k. sąd powiatowy w Nisku 
ogłasza, że w sprawie egzekucyjnej e. k. u- 
przyw. galicyjskiego Zakładu kredytowego 
włościańskiego we Lwowie przeciwko Józe-

dnia 19 listopada 
rozpisaną została

ści Radymniańskiej kasy sierocińskiej 1000 ; fowi Żakowi i Katarzynie Dudek pto 196 zł. 
zł. odbędzie się w tutejszym sądzie 20 sty- 1 a ™ - - -  1 - -1--- <n 1
cznia, 24 lutego i 24 marca 1882 licytacyj­
na sprzedaż realności, dłużniczki Maryi Mi­
chalskiej własnej pod 1. 146 miasta w Jaro­
sławiu położonej.

Wadyum wynosi 350 zł.
Cena wywołania 6902 zł.
Bliższe wrrunk', akt detaksacyi i wy­

ciąg tabularny dostarczy registratura.
C k. sąd powiatowy.

Jarosław 28 września 1881.
(155 1—3) Obwleszcscnio.

L. 4748 O. k. sąd powiatowy w Prze- (139 1—3 
myślanach podaje do wiadomości, iż dozwo- ' L. 29706

a. w. z pn. rezoiucyą z
1881 1. 9537 dozwoloną i ._r ___  ̂ _____
publ czna przymuso wa sprzedaż realności pod 
1. k 73 w Pławie w trzech terminach to jest 
23 stycznia, 27 lutego i 27 marca 1882, 
każdym razem o godzinie 10 rano

Gdy miejsce pobytu dłużników Józefa Żaka 
i Katarzyny Dudek jest niewiadomem, przeto 
ustanowiono dla nich Franciszka Żaka kura­
torem, o czem się ich też niniejszem zawia­
damia.

Nisko dnia 30 grudnia 1881.
E d y k  t.

Dnia 31 stycznia, 6 marca

i 13 kwietnia 1882, każdym razem o godzi­
nie 10 rano odbędzie się w sądzie przymu­
sowa sprzedaż p  drodze publicznego prze­
targu realności pod 1. k. 246 st. 86 now. 
m asto w Drohobyczu, nietabularnej, w sp-a- 
wie Izaaka Herscha Taub przeciw Bei owi 
Weiss o 331 zł 6 ct. a. w

Na pierwszych dwóch terminach real­
ność ta tylko za lub wyżej ceny szacunko­
wej 922 zł. a. w., na trzecim poniżej takowej 
sprzedaną będzie.

Resztę warunków wolno przejrzeć w re­
gistraturze, kuratorem niewiadomych wierzy­
cieli ustanowiono p adwokata dra Frueht- 
manna w D ohobyczu.

Z e. k. Sądu powiatowego
Drohobycz dnia 16 grudnia 1881.

(112 1— 3) E d y k t .
L. 15598. Dnia 23 stycznia, dnia 27 

lutego i dnia 29 marca 1882 o godzinie 10 
rano odbędzie się w tutejszym sądzie przy­
musowa publiczna sprzedaż realności pod 1. 
k. 85/108 w Olszaniku położonej, ciała ta­
bularnego niest,-nowiącej, w sprawie He) ny 
Bać przeciw Katarzynie Poluszczak pto 30 
zł. i 10 zł. a. w z pn

Cena szacun! owa i wywołania wynosi 
337 zł. 50 ct., wadyum 34 zł Przy pierw­
szych dwóch terminach realność tylko za 
lub wyżej ceny wywołania, przy trzecim na­
wet poniżej takowej sprzedają b, dzie. Resztę 
warunków li ztacyjnych wolno w tutejszosą­
dowej registraturze przejrzeć 

G. k. Sąd powiatowy miejsko delegowany.
Sambor dnia 7 grudnia 1881.

(114 1— 3) E d y k t .
L. f 52. O. k. sąd powiatowy miejsko 

deleg w Tarnopolu ogłasza, iż na zaspoko­
jenia wierzytelności Lwowskiej Reprezenta- 
cyi Azienda Assicuratrice 1698 zł. 98 ct. pu­
bliczna przymusowa sprzedaż realności pod 
1 O. 4 w Ozystyłowie wedle wykazu hipo- 
te zoego 118 na imię Pawła Straw kiego za- 
intabulowanej dnia 26 stycznia 1882 o go­
dzinie 9 rano przedsięwziętą będzie i że wspo- 
mniona realność na tym terminie także po­
niżej ceny szacunkowej kwotę 1053 zł. wy­
noszącej sprzedaną zostanie. Wadyum wy­
nosi 105 zł. Warunki licytacyjne, wyciąg ta­
bularny i akt oszacowania przejrzeć można 
w ts. registraturze.

Tarnopol dnia 31 maja 1881.
(117 1— 3) E d y k t .

L. 3932. C. k. sąd powiatowy miejsko 
delegowany w Tarnopolu ogłasza, iż na za­
spokojenie wierzytelności Zakładu kredyto­
wego włościańskiego 151 zł. 98 ct. i 86* zł. 
76 ct. a w. z pn. publiczna przymusowa 
sprzedaż realności n. 95 w Iwaczowie dol­
nym, dłużnika Józefa Wołowodiuk własnej, 
dnia 26 stycznia, 28 lutego i 30 marca 1882 
zawsze o g dżinie 10 rano przedsięwziętą 
będzie, i że realność ta na trzecim terminie 
nawet poniżej ceny szacunkowej kwotę 1000 
zł. wynoszącej pozbytą zostanie. Wadyum 
wynosi 100 zł., resztę warunków powziąć 
można w registraturze sadowej.

Tarnopol dnia 31 maja 18^1.
(118 1—3) E  d  y k * t .

L. 7898. 0. k. sąd powiatowy miejsko 
del gowauy w Tarnopolu ogłasza, iż na za­
spokojenie wierzytelności 168 zł. 14 ct. a. w. 
z pn. publiczna przymusowa sprzedaż real­
ności n. 191 w Dołżance dłużnika W łady­
sława Szu! własnej, dnia 26 stycznia, 28 lu­
tego i 30 marca 1882, zawsze o godzinie 10 
rano przedsięwziętą będzie, i że realność ta 
na trzecim terminie nawet poniżej ceny sza­
cunkowej kwotę 800 zł. wynoszącej pozbytą 
zostanie. Wadyum wynosi 80 zł., resztę wa­
runków powziąć można w registraturze są ­
dowej Tarnopol dnia 20 czerwea 1881.
(140 1— 3) E d y k t .

L. 36. Dnia 19 stycznia 1882 o godzi­
nie 10 rano odbędzie się u podpisanego w 
lokalu sądowym likwidacya zgłoszonych wie­
rzytelności do majątku Śzeindli Horowitz. 

Sanok dnia 3 stycznia 1882.
Raiea sądu krajowego jako komisarz 

konkursowy.
(131 1— 3) E  d  y  k  t .

L. 10932. Wskutek przyzwolenia sądu 
obwodowego w Tarnopolu uznaje się Iwana 
Tywoniaka w Bazaru marnotrawcą, dodając 
mu kuratora w osobie Michała Budnego.

O. k sąd powiatowy.
Ozortków 12 li-mpada 1881.

(123 1— 3) O g ł o s z e n i e .
L. 5335. O. k. sąd powiatowy w Bu 

dzanowie ogłasza, że celem zaspokojenia wy­
walczonej przez Altera Finka przeciw Igna­
cemu Sakowi pretensyi w kwocie 100 zł z 
pn. odbędzie się w sądzie tutejszym dnia 27 
stycznia, 27 lutego i 28 marca 1882, zaw­
sze o godzinie 10 z rana przymusowa sprze­
daż publiczna połowy realności pod 1. 300 
w Budzanowie położonej, składającej się z 
uiewydzielouej połowy chaty, placu budowla­
nego i podwórza, dłużnika własnej na 125 zł. s 
ocenionej. Na pierwszych dwóch terminach 
realność ta tylko W;żcj lub za cenę szacun­
kową, na trzecim zaś terminie także niżej 
takowej najwięcej ofiarującemu sprzedaną b ę - ! 
dzie. Cena wywołania 125 zł., wadyum 12 | 
zł 50 ct Bliższe warunki przejrzeć można 
w tus. registraturze.

Budzynów dnia 3 grudnia 1881.

(68 8—3) E  4  y  k  t .
L, 15134. 0 k. sąd obwodowy w Tar­

nowie podaje do wiadomości, że spadkobiercy 
Jakóba i Chai Grunfeldów a t e Zlate Karpf. 
Sabina Heufeld, Ohaskel Grunfeld, Sara Kel­
ler, małoletnie Rifka, Małka i Mirla Grun­
feld przez matkę, i opiekunkę Reislę Grun 
feld przeciw niewiadomemu z życ:a i miejsca 
pobytu Marcinowi Połaczewskiemu względnie 
przeciw niewiadomym z życia i miejsca pobytu 
jego spadkobiercom wniosły pozew o ekstabula- 
cyę sumy 1000 zł. poi w stanie biernym 
realności pod Nr. 26 w Tarnowie na Zabło- 
ciu ut. dom. 1 pag. 120 n. 1 on. intabulo­
wanej, w skutek którego do wniesienia pi­
semnej obrony termin dni 30 zakreślony zo­
stał Gdy nie jest wiadomym pobyt i życie 
pozwanego MarcinaPołaczewskiego, zamiano 
wano dla tegoż kuratorem adw. dr. Wojciecha 
Busia z substytucyą adw. dr. Stojałowskiego.

Winien zatem ten pozwany zgłosić się 
do ustanowionego kuratora i dostarczyć mu 
środków obrony, lub innego zastępcę sobie 
obrać, inaczej spór wdrożony z kuratorem za­
mianowanym ze skutkiem prawnym przeciw 
niezglaszającemu się pozwanemu przeprowa­
dzony zostanie.

Tarnów duia 10 grudnia 1881.
(69 3—3) E d y k t .

L 21389 G. k. sąd powiatowy m. de­
leg. Tarnowie ca prośbę Aureliusza Serdy 
i opieki małoletni. Ireny Serdownej spadko­
bierców Teodora Se<dy podaje do wiadomości 
iż zezwolił na wdrożenie postępowania amor­
tyzacyjnego względem zagubiouych wrzekomo 
przez tychże pokwitowań odbioru kaucyi 
służbowej c. i .  pobo cy podatkowego Win­
centego Lóglera Nr. 6812 w dniu 8 lipna 
1855 na 840 zł., nr. 3266 z dnia 1 września 
1857 na 52 zł 50 ct. a. w. Nr. 2308 z doia 
16 maja 1859 na 52 »ł, 50 ct a. w  przez 
główną ka ą w Krakowie wystawionych i 
wzywa niniejszym edyktem niewiadomego po­
siadacza tych dokumentów, aby takowe w 
zakresie jednego roku, od dnia w którym 
edykt ten poraź pierwszy w dzienniku urzę­
dowym Gazety Lwowskiej zamieszonym zo­
stanie, tem pewniej sądowi temu przedłożył, 
inaczej za nieważne i umorzone uważane będą.

Tarnów dnia 12 grudnia 1881.
(63 3—3) O b w i e s z c z e n i e .

L. 11082. W c. k. sądzie powiatowym 
w Białej odbywać się będzie w dniu 30 sty­
cznia i 28 lutego 1882 o godzinie 10 przed 
południem celem zaspokojenia wierzytelności 
Jana Bathelta w ilości 131 zł 60 ct. z pn. 
przymusowa sprz daż realn ści Jana Linnerta 
pod 1. 84 w Lipniku położonej.

Cenę wywołania stanowi kwota 1052 
zł 60 et poniżej której realność ta na po­
wyższych terminach sprzedaną nie będzie. 
Wadyum wynosi 110 zł Resztę warunków 
licytacyi i akt oszacowania można przejrzeć 
lub odpisać w registratnrze sądowej. Kura­
torem niewiadomych wierzycieli oraz tych 
którzyby rnzolueyi dozwalającej licytacyi przed 
pierwszym terminem nie otrzymali, ustanowio­
ny adwokat tutejszy dr. B. Jchhejser.

W Białej dnia 18 listopada 1881.
(62 3 —3) O b u j  © s ą c z e n ie .

L. 10897. W c. k. sądzie powiatowym 
w Biał-j odbędzie się w dniu 23 stycznia i 
23 lutego 1882 o godzinie 10 przed połu­
dniem celem ztspokojenia wierzytelności Lew­
ka Lermera w ilości 13 zł 50 ct. z pu. przy­
musowa sprzedaż realności Pawła Rusina 
pod 1. 129 w Lipniku położonej.

Cenę wywołania stanowi kwota 1582 
zł. 45 ct. poniżej której realność ta na po­
wyższych terminach sprzedaną nie będzie. 
Wadyum wynosi 160 zł. Resztę warunków 
licytacyi i akt oszacowania można przejrzeć 
lub odpisać w registraturze sądowej. Kura­
torem niewiadomych wierzycieli oraz tych, 
którzyby rezolucyi dozwalającej licytacyi przed 
pierwszym terminem nie otrzymali, ustano­
wiony adwokat tutejszy dr. Jan Ehrler.

Biała dnia 14 listopada 1881.
(124) O g ło s z e n ie .

L. 1. Komisya hipoteczna przy sądzie 
powiatowym w Gorlicach zawiadamia, iż do­
chodzenia miejscowe celem założenia księgi 
gruntów-j dla gminy katastralnej Kwiatoń z 
dniem 14 stycznia 1882 rozpocznie.

Bliższe szczegóły zawierają ogłoszenia 
urzędom gminnym do rozpowszechnienia u- 
dzielone.

Gorlice 4 stycznia 1882.
(127) obw ieszczen ie

L. 35 O. k. komisya hipoteczna zawia­
damia, iż dochodzenia miejscowe celem za­
łożenia księgi gruntowej dla gminy katas­
tralnej Wyrzne dnia 24 stycznia 1882 roz­
poczyna.

Każdy kto ma interes prawny w zba­
daniu stosunków posiadania może się zgłosić 
i wszystko przytoczyć co dla wyjaśnienia lub 
ochrony praw za stosowne uzna.

Strzyżów 4 stycznia 1882.
(92) E d y k t .

L. 14682. Samborski c. k. sąd obwo­
dowy podaje do wiadomości że otworzony 
edyktem z dnia 17 stycznia 1879 1 944 
konkurs do majątku Uszera Hammera, kup­
ca w Stryju, zniesiony został.

Sambor dnia 13 grudnia 1881.
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z ń ń m c i bjIstaIą
naturnlnomi czynnikami nlo/bodnymi w orgiini/.uiu; do trawienia. W flł&ł r. o 
W in is  C h assa in g  odczytano bardzo pochlebny raport w akademii ni. -dycznej 
W  Paryżu. Od lej chwili pmpurcit imi zajął Imrdzo ważne slanown-ko w Toran- 
petyce. Przepisują go powszcdijiie lekarzu przeciw:

Mozolnemu i niezupełnemu trawieniu, hdcim:r,\ fbjądfat, 
gastralgioin, trudnemu powrotowi do zdrowia, wymiotom, biegunkom, 

utracie sił i apetytu, i t. d.

UWAGA. — Skuteczność icjro środka dala powód <h licznych fałszerstw,

WynJnJjaa należy podpis ii na etykiecie i o a obluczcCrztero-kolo- 
!.*y w ej ‘ p rz y t w\cmi  aj; \ee j k a [ > sj ni k ą.

VI PAK Z2U, A vpnueVictoria, 6.We Lwowie w  aptece PP. Mikolascha, Krzyoaanwjskiogo etc. 

•;... sw f w *s%0- *£$£>
______________________ [136 1— 12)

IPlaster Thapsia
L£ PERDIEL REBOULLEftii

jedynie przyjęły w Szpitalach 
jako najlepszy, najdogodniejszy, 

najpewniejszy i najmniej kosztowny 
i ze środków

przeciw
KATAROM, KASZLOM, ZAPALENIU 

DYCH A WEK PŁUG, CIERPIENIOM I BOLOM 
REUMATYCZNYM I ARTRETYCZNYM,

jDla uniknięcia narzekali słuszniezariu- 
canych plastrom naśladującym Thapsia 
|Le Perdiel-Reboulleau wymagać na- 
iieiy we wszystkich aptekach, rysunku 
i podpisów powyżej umieszczonych 
[(poczwórnie zmniejszonych).
i 3/ciad me Lwowie w apteitacA P. Mikolascha 
it" Krzyż wiotkiego ; w Czerniowic&cA to apteeo
j P . Golichow$ki*qo.

I K A Z I M I B H S  L E W I C U J
s p »

W e  Lwowie, ulica Tryfeaisalika 1.
GŁÓWNY SKŁAD DLA GALICYI (ie» i-?)

Porcelany, Szkła i tmrarir lipniytl
2 K  s m  dŁ  < 9  a s  <sji> m  y -  ' W  tk? «Cs> (Aac t s b l  3 iL  @  4 Ł  &

Wypożyczanie naczynia stołowego
z porcelany i szkła,

etażer I koszów ua owoee, oraz noży i wiikleów na uczty, 
Lale i wieczorki.

Podczas pobjtu  Na jjaśniejszego Pana we Lwowie, dostarczałem nakrycie stołowe 
równocześnie na obydwa bale

Kalendarze
n a  r o l i  1 8 8 &

układu A .  N o w o l e c M e g o ,
r o k  w y d a n i a  1 4 t y ,  wyszły już nakładem Czy­
telni ludowej w Krakowie ul. Gołębia ni-sza 1. 18 
i są do nabycia w Wydawnictwie i we wszystkich 
księgarniach w kraju, handlach papieru i tp Wy­
dawnictwo zaleca szczególniej:

„Kalendarz illustrowany powszechny^,
który prócz zwykłej części kalend araki ej i informa­
cyjnej, zastosowanej do potrzeb mieszkańców całej 
Gaiieyi zawiera w części literackiej:

Dzieje ostatnich 20 iat Kra-
l l f l U f f ł  1 d z i a ł i d n o i c i  t r z e c i *  j e g o  j j r e -  

a  z y d c i s tO w ” , Arkuszów druku 17, cena
85 cut. Prócz tego w yszły: k a l e n d a r z  d l a  I n d u  
2 5  e n t ,  p u g i l a r e s ©  w y z życiorysem i portre­
tem Zofii Potockiej 25 c : t ;  k i e s z o n k o w y  (m i­
niaturowy) 18 ent; oprawny w jedwab i skórkę 40 ent; 
ś c i e n n y  duży, z portretem Marszałka Dra M, Zy- 
bilkiewieza 25 en t; b i u r k o w y  na kartonie %'■ ent.

Odprzedającym, b i o r ą c y m  z a  g o i ó w k ę  
odstępuje się znaczny rabat a w razie nierozsprze- 
dania kalendarzy do sierpnia 1882, przyjmuje je wy­
dawnictwo w zamian za kalendarze na rok 1883.

(8659 5—6)

R z e t e l n y

zarobek
bez kapitału i bez ryzyka nadarza się dla po­
rządnych i inteligentnych osób wszystkich sta­
nów. Oferty wystosować do J .  L o w i u g e r ,  

Buda-Peszt, Gizelaplatz Nr. 3, I  oiętro.
i 172 1—3)

®asiesaiaB*s@EtisgeR83H6
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biedny a poczciwy, który czuje 
%,ij ■  prawdziwe zamiłowanie do gosjio- 

darstwa i ma szczerą chęć i zamiar 
Ł -sfii c a  iLśsaha poświęcić się temu zawodowi, znaj 
dzie u mnie obszerną praktykę i odpowiedne skrom­
no utrzymanie. — Kandydat z dobremi świadectwami 
z wyższych szkół realnych, będzie m iał pierwszeństwo.

s s i / j b j l  w i j  9
dzierżawca w  P o i u r z y c y ,  poczta S o k n l .

1161 1—2)

Ogromno powodzenie tego środka zależy 
od jego własności sprowadzania na powierzch­
nię ciała zapaleń i rozdrażnienia, które dotknęły 
najżywotniejsze organa; tym sposobem prze­
ciąga on chorobę na części ciała mniej deli­
katne i daje większą łatwość uleczenia takowej. 
Najznakomitsi lekarze zalecają go przeciw k u t a  
r o m ,  h i u i z i c i u ,  n i e ż y t o w i  o s k r z e l i ,  
c h o r o b o m  g a r d l a n y m , g r y p i e , 
g o ś ć c o w i ,  b o l o m  w  k r z y ż a c h  i t. p. 
Użycie tego papieru bardzo proste, jedynie przy­
łożenie wystarcza i pozostawia tylko lekkio 
świerzbienie. — Oena pudełka 1 fr . 50 c. w 
P a ry ż u .

Dostać można w Warszawie w aptekach pp. 
Heinricha i B arcza; we Lwowie w aptekach 
pp. Mikolascha, Iłuekera i KrzyżanowsKlego.

(7433 0 -1 8 )

XXXXXXXSM3CXXXraX: 
“ ^ lia ś ć  n a  r a n y
(Tarczo skuteczna na rany wszelkiego rodzaju, goi j

dopiero, gdy zupełnie rana jest czysta — już tysiące 
osób zawdzięcza ochronienie od kalectwa tej maści,

wielce skutkującej. — Oeua od 10 ent. do 1 złr.

W oskowa pasta
do zapuszczania podłogi — z przepisem. — i k lg r  

1 złr. — 4 klgr. wysełam franco.

Tom asa G urowicz
B u d a p e s z t ,  u l .  K r ó l e w s k a  1 1 .

|8371 9—10]

■ c

¥4878. (129 2—3)

W ©zwanie.
W Stowarzyszeniu

wI* ra cy  M o l i le t ”
rozpoczął się znowu n o w y  k B M  » 3 k i « U ’ 
d a u j s k i d l i  połączony a  6 » i c e « » i f t B i i  

p r i t h l y c a i n e n t l .
Prócz tego utrzymuje Stowarzyszenie w r  b. 

Szkołę szycia białego, cerowania, haftów, szy­
cia na maszynie, wyrobu frędzli, koronek kloc­
kowych i robót maszynowo - pończoszkowych.

0 warunkach przyjmowania uczennic dowie­
dzieć się można codziennie z wyjątkiem dni 
niedzielnych i świątecznych od g. “8 rano do 
otej wieczorem. — Biuro wywiadowcze poleca 
nauczycielki, bony i panny służące.

Stowarzyszenie przyjmuje zamówienia na 
bieliznę i roboty pończoszkowe wszelkiego ro­
dzaju. (Ulica Teatralna t. 10).

Pan Piotr Palezewski b. ssk*estrator 
jśki, obecnie emeryt, wniósł w. d. 2) bo

a w y w y y s w ^ - n f w y ; ;
(178 1 - 3 )  L, 35

Obwieszczenie.

W  zastosowaniu się do §. 30 
ust. o repr. po w. Wydział Rady 
powiatowej Mieleckiej podaje do 
publicznej wiadomości, że zam­
knięcie rachunków za rok .1881 
i budżet powiatowy na rok 1882 
ułożony wyłożone są w kaneela- 
ryi Wydziału do przeglądania przez 
opodatkowanych na dni 14 to jest 
od 4 do 18 b. m.

Z Wydziału Radu powiatowej.
Mielec d, 3 stycznia 1882 r.

A r t w i ń s k i
  ____________ Wice-prezes.__________

INtcpada b. r. do 1. 34878 podanie do tutej­
szego ur/.ędu, ab? mu służbową kaucyę seii 
wesiratorsksj w kwocie 525 ał. is kasy miej­
skiej wyds.no. a względnie', aby kam-ya 
bezpifczona na realności pod 1. 39 d£  V 
09/70 gen. VTI. zo stanu biernego te jż e 'jg e a ![Ę ’-

U i r i A D O M I E m i B ,

Niniejszem zawiadamiam Szanowną Publicz­
ność, żo o d  1  s t y c z n i a  otworzyłem

Złota księga

pracow nię i skład  
O B U W I A

we własnym domu ulioa Skarbkowska I. 16
(dawniej niższa Ormiańska).

Zamówienia uskuteczniają się w najkrótszym 
czasie podług najnowszej mody, po najtańszych cenach.

Z szacunkiem (55 4 —4)

J żi ul. Skarbkowska 1.16
. l a  i 6 , 1 3 4 C W j R I wchód przez Onniauy, 

trzeci dom, od ulicy Grodzickich czwarty dom.

C z w a r t y  R o c z n i k  
wyszedł z druku i został rozesłany  

abonentom.
Uprasza się o j a k  n a j w c z e ś n i e j ­

s z e  z g ł o s z e n i a  r o d z i n  , pragną­
cych być pomieszczouemi w V. Boczniku.

P rz e d p ła ta  na  V. R oczn ik  wynosi 
6 złr. za egzemplarz, którą przyjmuje 
w y ł ą c z n i e  niżej podpisany.

Poznań 10 grudnia 1881 r

T e o d o r  Ź y c h l iń s k i  W
św. Marcin 43. J

Schon,  kommt! (8:43 4 - 1 0 )  ^

*s$h
A .u l i s e m i i e i a  I ® o lk a  g e t& ii& t 

von I tz lg  P o la c k  L iv i fur 4 . 0 0 0  d ę t o t l W j
Pi:,no fcO kr., Zuber 50 kr., Miiuuer Chor 
1 fi. 50 kr., Streich u Błasmasik a 7o kr. 
Li.iseud 'iig iu Br.efmarken nls Zahltmg. Zu 
bezieh. u  durch J .  1 4 . S e e l i M g -,  Dresden.

Ritterstr. 14. (170)

o milę pod Samborem, przy drodze szutro­
wanej -  <lo s p r z e d a n i a .  Bliższa wia­
domość pod adresem : J u l i u s z  U a i s u j  

w  S a m b o r z e .  (179 1 —3;

ilości wyekstabulowani} została.
de przeto -wszystkie ird^r^fe*' | 

wane osobv.- któreby jakie nrcteasyeA^dh .n. 1
■ żywa

aost

W y  s z c z e g ’6 1  » ii o n ©
Czteroma medaiamj zasługi i listem pochwalnym.

A lit t i  1 e n  l i I l i a .

tensye t« w przeciągu miesięcy trzech w u- 
rzędzie tute szym zgłosdy, po upływie bowiem 
powyższego czasokresu kaucja służbowa w y ­
dani a względnie wyekstabulowana zo tanie, 
a urząd 'utejszy w r zpoznawanio później' 
{.głoszonych pretensjj wdawać się nie będzie.

Z Magistratu kr stół. miasta.
Kraków 30 listopada 1881 <’■

dek hygieniczny, odmładzający i oczyszczający skórę nie ma sobie równego, jest on zupełnie nie- 
szkodliwy i znalazł powszechne uznanie. Cena . . . ; • 2 '—
O ł ó w k i  d o  b r w i  i  r z ę s ó i f , czarne i blond w celu podniesienia wyrazistości . — -60

[J h  O  M i r k i  c z e r w o n e  i  n i e b i e s k i e  do robienia kresek, dających pewien odcień koło ócz —-60
M ą c z k a  r y ż o w a  do twarzy . . . • • • • , • — ‘ŻO i —;35

| |  p u i i r  i i y g i e n i c z n y .  Codziennie używany zapobiega tworzeniu się wyrzutów, odświeża,_ bieli

L 1712 89 2—3)

Konkurs.
i wydelikatnia płeć —■50 i 1-—

ł*U < lr k s i ą ż ę c y  b i n l y ,  jest prawdziwym unikatem w sztuce kosmetycznej, nie zawiera bo­
wiem w swym składzie ani bizmóntu ani ołowiu, ani też żadnych metalicznych pierwiast­
ków szkodliwych zdrowiu i pomimo tego przyjemnie przylega do twarzy, nadaje śliczną, na­
turalną i bardzo przyjemną białość, delikatność i świeżość, małe pudełko • . _— '60

eałe pudełko . . . • • •  1 '— i 1-50 g j
P n d r  k s i ą ż ę c y , cielisto różowy dla blondynek i

po sn-.O lfm  obsadzenia prowlmrycssue, 
dy isżjn iara  przy EUdsie po? .itowej itiais - 
k i ej rozpisuje sic konkurs do ostatniego sty­
cznia 1882 r. Z posadą tą połącz na j st ro-

1.50

czna pensja G00 zł. w. a., w razie prze

mieueów, pudełko . . . - • ■ ' m i , ' ,  ' „t ' , — ,-s
J l a y w i f e i  t e a t r a l n e ,  do charakteryzowania scenicznego^ a r ,  l . kolor biały, Nr. 2. blady, 

o-różowy dla m łodych b londynów , Nr. 4. eielisto-różowy dla szatynów.Nr.

cych podróży ria pod wodę Li et. od jednego 
kilometra i 2 zł w. a. dziennie dyety.

Ubiegający się o ię, posadę winien 
udowodnić znajomość polskiego i niemieckie­
go języka w słowie i piśmie, dalej wykazać 
uzdolnienie i wiek

Podania o tę posadę należy wnieść do

eielisto-jasno
.... ... cielisto cierni — , — ■ ,
opalouy dla typów wiejskich, Nr. 8. kolor stary, Nr. 9. zgrzybiały, Nr. 10. kolor rdzawy 
dla oznaczenia zmarszczek, Nr. l i .  balwerski dla oznaczenia zarostu, Nr. 12. maurytański.

Nr. 5. cielisto ciemno różowy dla bniuotóiT, Nr. 6, ciemno cielisto smagły, Nr. 7̂. arabski

Wydziału Rady powiatowej w Białej.

Nr. 13. kolor afrykański sztuka . , ,
l ’ s!< lr b i y l a n t o w y , dla bruuetek, dla nadani* świetności 
i* u « ! r  x ió ( y  , dla blondynek
P n d r  s r e i i r n y , dla blondynek  ................................................ —'-J0

d a m  I I l f i t a t o w i C T  mag. farm. i chemik sądowy, y
(4 2 - ? )

Z Wydziału Rady powiatowej 
Biała duia 31 grndn.a 1881.

F a b r y k a  w e  L w o w i e ,  F i l i a  w  K r a k o w i e  S u k i e n n i c e  l .  2 0 .

Z drukarni Wl. Łozinskiego ul. Czarneckiego L 12 dom Wernera % o, Ł  uprsa

'--'fSIfojrfjrSf
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